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Naprężona sytuacja polityczna. 


Skutki przemówienia p. Bartla. — Charakterystyczny wynik głosowania nad budżetem. 


Warszawa, 12.2 (Tel. wł.) W sytuacji po- 
iitycznej nastąpiło skomplikowanie. Mowa 
wicepremiera Bartla wywołała złe wrażenie. 
Pod tym wrażeniem zebrał się dzisiaj Sejm. 

Konwent senjorów na posiedzeniu *posta- 
nowił przeprowadzić dyskusję nad przemó- 
wieniem p. Bartla, poświęcając na to 3 godzi 
ny. W trakcie tego posiedzenia rozpoczęto się 
posiedzenie nad budżetem. Głosowanie po- 
siadało niezwykle ciekawe momenty. 

Wniosek posła Niedziałkowskiego (PPS) 
o przyznanie funduszu na utrzymanie stałego 
delegata przy Lidze Narodów odrzucona, 
pomimo tego, że za wnioskiem głosowało 
PES., Wyzwolenie, Związek chłopski, N.P.R. 
żydzi. 

Przy budżecie Ministerjum spraw wewnętrz 
nych przyjęto głosami Z.L.N., Ch. D., Ch. N., 
P.S.L. „Piast“, N. P. R, wniosek o zmaiej- 
szenie tunduszu dyspozycyjnego ministra z 
2.100.000 zł, do 1.100.000 zł, Wniosek ten 
hył aktem wybitnie politycznym i wyrażają- 
cy brak zaułania do ministra. 

Innym wnioskiem, który był druriem ak- 
tem politycznym w stosunku do Rządu byla 
sprawa kredytu na Radę prawniczą, przyczep 
wioski w sprawie tego kredytu zostały od- 
rzucone. 

Wniosek socjalistów o wyrażenie votum 
nieufności ministrom przemysłu i handlu oraz 
rołnictwa, nie uzyskał większości. 

Ciekawy moment polityczny zaszedł przy 
wriosku ważniejszym o wydzieleniu budżetu 
dyreckji poczt i telegrafów i usamodzielnie- 
nia tej dyrekcji Sprawa ta pozostaje w związ 
ku z utworzeniem Ministerjum poczt i tele- 
grafów. Wuiosek został odrzucony. 

Wskutek tego w atmosterze politycznej 
odczuwa się pewne naprężenie. 

Tymczasem w kuluarach sejmowych ro- 
rrszłą się pogłoska, że kłuh P,S.L. „Piast“ 
zgłosi wniosek o wyrażenie votum nieufn” '2i 
wicepremjeroni Bartlowi, na zasadzie 58 art. 

W kuluarach opowiadntno, że wicepremjer 
p- Bartel chciał się zgłosić do  Belwedsru, 
iecz nie został przyjęty, natomiast p. Miedrii- 
ski odbyl w Belwederze kilku odzinna konfe- 
'encję 


GŁOSOWANIA NAD BUDŻETEM. 


Warszawa, 12.2 (PAT) 324 posiedzenie 
Sejmu. Izba bdrazu przystąpiła do głosowa- 
ua nad budżetem. Odrzucono wniosek pos. 
Warszaieskiogo (kom.) o skreslenie art. 1 u- 
etrwy skarbowej, odrzucono też wniosek 
demon: travyjnie do vierwszych części bu- 
detu. 

Przy budżecie prezydjum Rady ministrów 
odrzucono 115 głosami przeciwko 70 wniosek 
Ms. Śliwińskiego (stron. chłop.) o zwiększe- 
nie kredytów na PAT. o 72 tys, Na koszta 
eksploatacji przy budżecie MSZ. przejęto 
107 przeciwko 79 wniosek pos. Manaczyńskie 
go (Zw. L. N.) o zmnie'szenie wydatków bin- 
rowych o 50 tys. | dodanie nowego paragra- 
fu, przeznaczając tę sume na drukarnie. 

Odrzucono wniosek rządowy o zwiększenie 
kredytów na urzędy zagraniczne 0 300 tys. 
zł. Również odrzucona wniosek pos. Niedział 
kowskiego (PPS) 107 glo:sami przeciwko 79 
o przywrócenie 100 tys. zł. na utrzymanie 
stałego delegata Polski przy Liuze Narodów. 
Dalej odrzucona wniosek pos. Seydy (Zw. L. 


KINO „OAZA“ | 


Dzis ! dni następnych 


„Malajska Krew“ 


Tragedja psychologiczna 
(w 7 aktach) 
Od 


„u MOZZŻUCHIN 


N.) o skreślenie z funduszu dyspozycyjnego 
15.000 zł. Wreszcie przyjęto wniosek o pod- 
wyższenie o 15.000 tye. zł. sumy przeznaczo- 
nej na koszta związane z wydatkami bibljo- 
teki polskiej w Paryżu, czytelni przeznaczo- 
nej dla grupy potsko-francuskiej, francus- 
kich izb prawniczych. 


POD ADRESEM MIN. SKŁADKOWSKIEGO | 


Przy budżecie Ministerjun spraw wojsko- | 
wych odrzuchno wszystkie wnioski mniejszo 
ści, między innemi wniosek posła Harusewi- 
cza o skreślenie 'ednego miljona zł. z uposa- 
żeń władz centralnych dwa miliony z fundu- t 
szu dyspozycyjnągo. 

Do budżetu M.S. wewnętrznych przyjęto 
poprawki Klubu Piasta, aby fundusz dyspo- ; 
zycyjny z 2.100.600 zł. zmniejszyć na jeden 
miljon, oraz aby połowę skreślonej kwoty t.j. 
550.000 przeznaczyć na państwowy fundusz 
meljoracyjny, a drugą połowę na dz f 
sty. Wszystkie inne wnioski do tej części o- 
drzucono. 


PODWYŻSZENIE BUDŻETU. 


Przy budżecie Minister um skarbu w wy- 
dątkach zwyczajnych przyjęto wniesek-posła | 


Poniatowksiego (Wyzwołenic) o przeznacze- ? 


nie 15 miljonów na uzupełnienie kapitału za- 
kładowego Banku rolnego. Odrzucono nato 
miast wszystkie wnioski zmierzające bądź da 
podwyższenia podatków bezpośrednich i ma- 
jątkowego, bądź do zmniejezenia podatków 
pośrednich. 

Przy budżecie Ministerjum sprawiedliwości 
odrzucono poprawkę Rządu o przeznaczenie 
200.000 zł. na Radę prawniczą, oraz ewen- 


krajowego w Warszawie o 100.000 zł, po 
50.000 na każdą z tych pozycyj. Przy budże- 


| cie Ministerjum komunikacji odrzucona wnio 


| 


tualną poprawkę Rządm o skreślenie 60.000 


zł. w rubryce „uposażenia i zwiększenie ru- 
bryki „różna wydatki osobowe“ o 150.000 
na pracę nad bieżącem ustawodawstwem. 


I Przyjęto wniosek posła Matakiewicza (KL 


Kat. Lud.) przeznaczenia 50.000 zł. na odno- 
wienie ksiąg gruntowych. 


SPRAWA MINISTERJUM POCZT 
I TELEGRAFÓW. 


Przy budżecie Ministerjum przemysłu i; 


handlu odrzucono poprawkę posła Zaręby | S€5 Posła Chwalińskiego (P.S.L.), aby na bu- 


(P.P.S.) o ekreślenie 100 zł. z uposażenia. 
Przyjęto natemiast poprawkę posła Dunina 
(Chrz. N.) o powiększenie subwencji dla 


Targów Wschodnich we Lwonie i dla wy- | 


stawy ruchome. prób i wzorów przemysiu 


5-a rocznica Koronacji Panieża. 


UROCZYSTE NABOŻEŃSTWO W KATEDRZE. 


Warszawa, 12.2 (Tel. wł.) Dzisiaj rano œl- 
było się w katedrze św. Jana uroczysie na- 
bużeństwo z okazji 5-iej rocznicy koronacji 


Papieża Piusa NI. Mese świętą celebrował kar | 
dyana} Kskowst.. 
Na nabożeństwie cveeuż byli p. Prsezyden: | 


+ Czechowicz, 


p. marszałek Senatu Tramnczyń=ki. mi inistro- 
wie Załeski, Meysztowicz, Niezaby.ow: 
oruz szereg przedstawi 
władz. Korpus dyplomatyczny reprezen:owa!i 
kardynu! Lauri i ambasador Laroche. 


Crcą wojny z Polską. 


ANTYPOLSKIE MANIFESTACJE W MIŃSKU, 


Moszwa, 12.2 (AW) Propaganda antypol- 
Ska pwadzon: zgudnie z dyreztywami Pe- 
fitniura na terenie Białejrusi z okazji areszto- 
wań człoasów Hromacy w Polsce prz; iera 
formy akcji przygotowującej wojnę. 


Na wielkiem wiccu Ktmsomolu (medziszy 
komunistycznej) w Mińsku yo padturzają- 
cych przemówieniach kioewnił a mińskiego 


| żyje wojna z Polską! 


G. P. U. Postreitera, przewodniczącego Row- 
wojensowietu Kalinina, į b. posła na Sejm 
Rzeczypospolitej Kochanowicza, tłum krzy- 
cząc: śmierć polskim imnerjalistom, niech 
— rozbił Specjalnie 
przygotowane popiersie Piłsudskiego i Baid- 
wina a następnie demonstrował na ulicach 
miasta. 


Niemcy zerwały pakowania z Polską. 


DECY"'A GABINETU RZESZY. 


Berlin, 12.2 (Tel. wł.) Babinet Rzeszy zade- i 


cydował na wczoajszem pesiedzenių  Z£T- 
ins: 64618 MN. Skłaikows:ie30 


Warszawa, 12.2 (Tel. wl) — Dzisiaj 
rano minister spraw wewnetrznych skład 
kowski wyjechali w towarzystwie szef 
sekretarjatu Zagieżowskiego samochodem 
w podróż inspekcyjną na teren woje- 
wództw wschodnich. Podróż posiada chara 
kter inspekcyjny i niezawodnie trwać bę- 
dzie kilka dn 


4-ty dzień ciągnienia 
14-ej loterji państwowej 
W czwarym dniu ciągnienia 14-c) ji 
państwowej wygiane padly następująco: 
2.000 zi. — 71278. 
3:000 zì. — 1214, 
43923. 45230, 


8755, 35903, 
AG181, 57928, 65049. 


38920, 


wać Ay je z Polską o traktat handlowy. 


Kurs dolara w Warszawie 

Warszawa, 12.2 (Tel. wł.) Kun dolara w 
duiu dzisieszym oficjalnie wynosił 8.02 w 
obrotach prywatnych 8.92 i pól. Ogólmy obrót 
wynosił 230.000 dolarów, z tego 20 proc. go- 
tómiką. 

Pożyczka państwowa ko:ejowa i konwer- 
syjna słabie, Akcje początkowo b. mocno, 
później słabiej. 


ANTYSOWIECKI WNIOSEK POSŁA 
ANGIELSKIEGO. 

Londyn, 12.2 (A. W.) — W Izbie gmin 
przediożył konserwatywny czionek Appa 
lin wniosek dodatkowy do adresu odpo- 
wiedzi na mowę tronową. Wniosek ten du 
maga sie by zamknięto wszystkie hiura 
sowieckie w Anglii © wydalono emy ich 


noersone!. 


sek rządowy o zmniejszenie czynszu za na- 
jem taboru o 500.060 zł., podwyższając o tę 
suma kwote pozycję na warsztaty główne i 
inne zakłady, potem przystąpiono do wniosku 
rządowego w sprawie przeprowadzenia zmian 
w preliminarzu budżetowym į w związku z 
ubworzeniem Ministerjum poczt i telegrałów. 
Wniosek rządowy został odrzucony. 

Przy budżecie Ministerum rolnictwa przy- 
jeto wniosek posła Niedzielskiego (Wyzwo- 
lenie) o podwyższenie zariłków na podnie- 
sienie roluiotwa i leśnictwa z 3 i pół na 6 
miijonów. Dale! przyjęto wniosek posła Sta- 
niszkisą (Zw. Ł. N.) o wstawienie 200.000 
zł. na podniesienie sadownictwa. 


Budżet Ministerjum oświaty i wyznań re- 
lgijnych przyjęto bez zmiam, tak sa Pi 
Do budżetu M. O. M. P. i O. £. przyj nio- 


dowę domów dla emigrantów sezonowych do 
Niemiec, podwyższono pozycję z 750.000 na 
800.000 zł. a zwyżkę tę pokryto z opłat po- 
bieranych przez Rząd polski od centrali nie- 
mieckiej od każdego robotnika w wysokości 
1.20 marki. 

Budżety iMnistarjum reform rolnych, eme- 
rytur, rent inwalidzkich i pemayj przyjęto 
bez zmian, 

Pierwsze trzy artykuły ustawy skarbowej 
będą przegłosowane po uwzględnieniu zmian 
wynikłych z przyjętych wniosków. 

Poprawki zgłoszone do innych artykułów 
ustawy skarbowe: odrzucono i tem tamem 
zakończono drugie czytanie budżetu. Trzecia 
odczytanie odbędzie się na następnem posie- 
dzenin wyznaczonej na poniedzialek godzina 
3 rorołudniu. 

Na porządku dziennym będzie trzecie czy- 
tanie i dyskusja nad oświadczeniem p. wi- 
cepremjera Bartia. 


ROZDĘTY BUDŻET. 


Warszawa, 2.12 (Tel. wł.) O ile w kwestji 
budżet na rok 27-28 był zrównoważony o ty- 
le równowaga ta zachwianą została w dru- 
giem czytaniu zwiększone zostały kredyty 
na rolnictwo o 2 i pół miljon. zł, o 1 mi- 
ljon na meljoracje, o 15 miljanów zł. na po- 
więxszenie kapitalu zakładowego Banku rol- 
nczo. Razem podniesiono wydatki o 20 mi. 
ljonów 295 tysięcy zł., czyli deficyt wyniesie 
19 miljcnów złotych. Stało się to wskutek 
podatności poszczególnych klubów  lewico- 
wych i centralnych na postulaty demagogicz- 
ne, w których szczególnie cełowało — Wy- 
zwolenie. 

Rząd wieczorem wniósł do laski marszał. 
kawskiej wniosek o restytucję uchwał skre- 
Śślających poszczególne pozycje budże:rwe, 


WICEPREMJER BARTEŁ ZACHOROWAŁ. 


Warszawa, 12.2 (Tel. wł.)  Wicepremjet 
Bartel zachorował i nie przyjmował w dniu 
dzisie, 


wieje to zabierze głos w czasie dyskusj 
politycznej 


Br. Med. 


H. LIEBERMAN 


Specjalista chorób dziec.ęcych 
b. lekarz klinik wiedeńskich 1 berlińskiej 
osiadł w z0snowcu 
przy uicy 3-go Maja 11. Tel. 19-6) 
Przyjmuje uzieci do łat |4 tu włącza 
od 9-401 pół i od 3—7 wiecz. 


LAMPA KWARCOWA. 


| 


Koniec przemówienia wicepremjera Bar | 
tla poświęcony hył sprawom polityki „sa- 
morządowej oraz znowu polemice 7 zarzu 
tami posejskiemi bez udzielenia właściwej 
odpowiedzi. 


ZAMIERZENIA POLITYKI WEWNĘ- 
TRZNEJ. 

W zakresie samorządu Sejm odmówił 
Rządowi pełnomocnictw, Rząd nie może 
wice stosówać środków doraźnych. Obe- 
cnie Rząd zamierza przystąpić do poprawy 
stosunków w tym zakresie, w jakim to 
jes: możliwe: 

Z tego powodu z 
leży: 

1) Znieść ustawe z 1922 r., przedłuża- 
jącę na obszarze b. dzielniey rosyjskiej 
kadencję organów samorządowych do 
czasu wprowadzenia w życie nowych u- 
staw samorządowych: 

2) wprowadzić pewne 
organizacyjne w ustawie 
Kongresówce. usuwając dzisiejszy 
bezprawia: 

3) rozszerzyć na obszar Małopolski po- 
stanowienia dekreru o samorządzie pont ? 
towym, obowiązujące w b. dzielnicy ro 
syjskiej i 

4) zmodernizować ordynację wyborczą 
do gmin w Małopolsce. 

Program ten odpowiada mniej więcej 
t. zw. małej ustawie samorządowej, wnie 
sionej do Sejmu przez grupę posłów. A- 


t 
| 
"żeby przyśnieszyć sprawę, Rząd gotów 


danien Rządu — na- 


dwołne zmiany 
gminnej w b. 
stan 


jest tę inicjatywę posełską poprzeć, za- 
strzegając sobie jednak że wołną rękę cy 
do szczegółów projektu poselskiego, zwia 
Szcza w punkcie, dotyczącym ordynacji 
wyborczej do gmin w Małopolsce. 

W stosunku do mniejszości narodowych 
wszystkie sprawy rozwiązywane s} w du- 
chu Konstytucji. Pogłoski o utworzeniu 
specjalnego podsekretarjatu stanu są bez 
podstawne. Szkolnictwo na Górnym Ślą- 
sku jest przedmiotem troski Rządu. 


NAPOLEON III, MUSSOLINI I CHIRUR- 
GJA MAJOWA. 


P. Bitner porównał rządy obeene w Pol 
sce do qkresu Napoleona III. poprzednio 
porównyw. ano je zwykle do 18 Brumairea, 
a nieco później jeden ze wspólwyznaw- 
ców p. Bituera był uderzony zbieżnością z 
muesolinizmem, ktuś inny określił je, ja- 
ko kiereńszczyznę. Nie chcialbym udbie- 
rać tym porównaniom walorów _ literac- 
kich, ale politycznie su one bezwartościo- 
we. (Wesołość na lewicy). (P. Stroński: 
Jak bajki!). Wszelkie lektury historyczne 
są zajęciem miłem i pożytecznem i rozsze 
rzają nasze horyzonty, ale nie sądzę, że- 
by te ćwiczenia nadawały się do publicz- 
nej dyskusji. Eksperyment przebudowy 
gospodarczej w Połsce równałby sią kata- 
strofie, albowiem poza zakresem. kiedy 
fla uzdrowienia stosunków potrzebne by 
cięcia chirurgiczne i te cięcia zostały 
p całą bezwzględnością wykonane. (Gło- | 
by: W maju. Wrzawa). 


PROGRAM NEGATYWNY. 
Niektórzy z Panów mają nam za złe, że 
ie kładziemy u podwalin naszego działa- 
) 


lia żadnej określonej doktryny politycz- 
ej. Ale dla organizmów, wracających do 
wia takiej doktryny politycznej nie- 
a. Jesteśmy i bedziemy jeszcze długo 
okresie, że tak powiem, obronnym, w o 
sie działałności negatywnej, zmaga- 
ia się z rzeczywistością i wuwania ngj- 
tężniejszych kłód rozwoju. Dla przykła 
powiem, że nie ogłoszenie programu 
życia pożyczki zagranicznej, ale sama 
rawa wytworzenia warunków przychyl- 
ch dla tej pożyczki jest dziś najisto- 
iejszem zadaniem. A ponieważ Panowie 
biş historyezne przykłady, opowiem: 
y oficer sztabowy zapytywał Welling- 
na przed bitwa pod Watenooo, jakie są 
dyspozycje, Welligton uśmiechnął 
i zapytał: kto atakuje jutro, ja czy Bo 
parter Bonaparte — Mmzaniała odpo- 
edź. „Jeśli tak, to inoje dyspozycje bę- 
jutro". Nie mamy zamiaru rozbijać spo 
jnej pracy społeczeństwa przez popie- 
ie autorytetem władzy jednostronnych 
eł politycznych. Być może, że przyj- 
e czas, kiedy luksns zmagań wewnę- 
ych stanie się dla Polski dostępny. 
dziś koniecznością państwową jest u- 
enie budzetu (kilka oklasków z ław 


„KRURJER ZACHODNI”. — reiia TS Mmteso 1927 roku 


Mocna krytyka exnosć p. Bartla. 


Głosy prasy stołecznej o programie rządu marszałka Piłsudskiego. 


Przemówienie wicepremjera Bartia, o- 
chrzczone przez „Epokę*, mółurzędowy 
dziennik mianem programu Rządu 
marszałka Piłsudskiego, — spotkało się 
z lapidarnemi ujęciami przez posłów 
wszystkich stronnictw niemal jako: zby- 
teczne, szkodliwe, brutalne, mało powa- 
Źne. 

Istotnie, radjofoniczne (o czem anonso- 
wała prasa sanacyjna) przemówienie p. 
Bartla, olliczone najwidoczniej było na 
szerokie rzesze słuchające przez radjo (nie 
mogące zwrócić uwagi), a nie dla posłów. 
Poselskie zarzuty, konkretne zarzuty po- 
zostały bez odpowiedzi. 


ZŁO DAWNIEJSZE I OBECNE. 


To też prasa ostrej krytyce poddała 
ekspose reprezentanta Rządu... Poseł 
Stroński uznając w osobie p. Bartla czło 
wieka pracy, nieskazitelnej uczciwości, 
dobrych chęci, stwierdza, że przemówie- 
nie p. Bartla nie pozbawione byloby dozy 
słuszności gdyby... właśnie o to „gdyby“ 
chodzi! 

Gdyby zamiast próchna w bliźniego o- 
ku szukać, poszukał belki w swem wia- 
snem: 


Także o politycznych uwagach p. 
ministra Bartla nie można powiedzieć, 
że nie było w nich pierwiastków sint- 
szności, lecz to, że były one niezmier- 
nie jednostronne. 

Dotyczy to zarówno trzech przedmio 
tów politycznych, poruszonych we wstę 
pie, jak luźnych uwag politycznych w 
omawianiu spraw zarządu państwowe- 
go, jak wreszcie końcowego zamknię- 
cia rachunku i niemal porachuniu z 
Sejmem. 

Bo prawda, słuszne i to bardzo są u- 
wagi, iż w poprzednim przeroście par- 
lamentaryzmu Rząd zależał niew:aści- 
wie od grupek stronnietw, ałe któż nie 
widzi, że twierdzenie, jakoby obecnie 
Rząd i odpowiedziału! ministrowe byil 
niezależni, jest zupelnie niergodne z 
rzeczywistością, a określenie tej zale- 
żności wcale nie oznacza poprawy po- 
ziomn w życiu państwowem. 

Prawda, niezmiernie sluszne są uwa- 
gi, że poprzednie rozwielmożnienie się 
stronnictw w życiu państwowem bylo 
nawskroś zle, ałe to wcałe nie znaczy, 
aby zwycięstwo spisku i rozwielmożnie 
nie się tego, co dzieje narodów w róż- 
nych czasach mazywały  pretorjaniz- 


mem i kliką, nie było jeszcze gorsze. 

Prawda, wpiyw stronnictw na miano 
wania urzędników był trucizną, ale do- 
bór urzędników ną kierownicze stano- 
wiska wedle przylgnienia do przewrotu 
przedtem lub choćby potem, a nie we- 
die przygotowania zawodowego, jest 
zakałą. 

Prawda, dążenie do usunięcia tarć 
stronniczych około wojska i przysposo 
bienig wojskowego byloby chwalebne, 
gdyby w niem bylo choć żdźbło szcze- 
rości, a mie dzikie uprzywiiejowanie 
jednego kierunku wraz z wypędzaniem 
najpożyteczniejszych dowódców i ofi- 
cerów i więzieniem jenerałów zasłużo- 
nych służbą krajowi. 

Prawda, utrwalenie wladzy, jako po- 
jęcia i rzeczywistości, w życiu państwo 
wem, jest cennym dorobkiem, ale mię- 
dzy utrwalantem wladzy państwowej, 
jej powagi i godności, a usadawianiem | 
się ludzi i łudzisków i braniem życia ' 
państwowego w dzierżawę, jak swojej | 
własności, jest bardzo ale to bardzo gru 
bą różnicą. 

Trzeźwy i uczciwy umysł p. ministra 
Bartia widzi doskonale, że by.y rzeczy 
zie i niezdrowe, ale dłączego trzeźwy 
i uczciwy umysi p. ministra Bartla nie Hi 
widzi, że są rzeczy złe, niegodne i gro 
źne dla życia państwowego i zdr: ai 
duchowego narodu, które jedynie jest 
dobrą podstawą przysziości, 


ROZGRYWKA Z SEJMEM. 
Żydowski „Nasz Przegląd" pisze: i 


Dotychczasowy przebieg dyskusji 
budżetowej nie pozwalał przewidywać | 
takiego fina.u, jakim bysa wczoraj mo ! 
wa wicepremiera Bartła. Jeżeli mowa 
ta by:a — pozun.ęczem celowem, to 0- | 
znacza, że Rząd idle na „rozgrywkę“ 
z obecnym Sejmem, a przynajmniej z je 
go większością endecko - pia rowo - en- 
perwa. 

Chociaż zauważyć trzeba, że ustęp 
o stanowisku Rządu do parlamentu był 
znowu również wyzwaniem pod adre- 
sem lewicy. Że tak go odezuto, świad- 
czy giosowanie PPS. za wnioskiem 
endecji o otwarcie dyskusji nad mową 
p. Bartla. A i w zbliżonych do Rządu | 


klubach lewicy chlopskiej widoczna by- 
ła konsternacja. 

Jeżeli p. Bartel nie chciał wywołać 
efektu jaki osiągnął, w takim razie mo- 


Ruch rewolucyjoy w Chii. 


JAK WSZĘDZIE, SPRAWCAMI ROZŁUCHÓW SĄ KOMUNIŚCI. 


Nowy Jork, 12.2 (AW) Donoszą tu z San- 
pax it w Chili ruch rewolucyjny zaczyna 
kaz) coraz bardziej konkretne kształ- 
| ty. 

Charakterystyczne jest, że ruch ten mimo 
znacznej roli jaką w nim odgrywają komu- 
niści, jest silnie popierany przez parlanien- 
tarną partję demokratów, którą jeszcze nie- | 
dawno wchodziła w składl rządu į dopiero | 


Problem 


FLOTA ANGIELSKA NA WODACH | 
CHIŃSKICH. 


Londyn, 12.2 (A.W.) — Według planów | f a 


admiralicji angielskiej na wody chińskie 
wysłane będzie w najbliższym czasie 15 
nowych jednostek bojowych floty, złoże: 
nych z dwnch pancerników, dwu krążo- 
wników, jednego torpedowca, trzech kontr 
torpedowców, jednej łodzi podwodnej i 
trzech kanonierek. 


POGORSZENIE SYTUACJI | 
W SZANGHAJU. 

Pekin, 12.2 (A.W.) — Sytuacja w Szang 
haju niegła w ciągu dm ostatnich znaczne 
mu pogorszeniu. Oddziały gen. Wu-Pei-Fu 
zajmujące szereg prowincyj, położonych 
na pólnoc od Jang-Tso-Kjangu. odmówiły 
przepuszczenia oddziałów Czang-Tso-Lina 
zdążających na południe dla udzi elenia po | 
macy  Sun-Czuan-Fanowi,  broniącemu I 


Szanghaju. 


, przed kilku tygodniami przeszła do opozycji 
antyrządowej. 

Zarówno w Santjago, jak I w kilku wię- 
kszych miastąch republiki chilijskiej doszło 
do zaburzeń, w czasle których wywiązały się 
starcia między policią a demonstrantami. 

Obecny rząd Iszmezzy uważa, że niema 
pc.odów do obaw przed przewrotem. 


sy o 
chiński, 
LIGA NARODÓW I RZĄD KANTOŃSKI 


Londyn, 12.2 (PAT) — „Morning Post“ 
onosi z Genewy, iż dyplomaci chińscy, 
reprezentujący w Europie rząd pekiński | 
mieli jakoby postanowić zaofiarować swe į 
uslugi rządowi kaniońskiemu. 


Ten sam korespondent dowiaduje się, 
iż Ligą Narodów jest podobno skłonna do 
urzędowego uznania rządu kantońskiego 
poł warunkiem przyslania przedstawiciel 

stwa tego rządu do Genewy. 


NA STRONĘ WOJSK KANTOŃSKICH. 


Pekin, 12.2 (A. W.) — W walkach po- 
między wojskami gen. Sun - Czuan - Fana 
a wojskami kantońskiemi ponownie kilka 
oddziałów przeszło na stronę wojsk kan- 
tońskich. Sytuacja Sun-Czuan-Funa uwa- 
żana jest za wysoce trudną, 


I wezaraj 


wa jego byla ogromnym biędem takty: 
cznym, zaogniającym sytuację. 


CZY ISTOTNIE? 


Półurzędowy dziennik „Epoka* jest o- 
czywiście zachwycony: 

Niezwykle przejrzysta, jasna, po- 
wiedzmy, geometryczna strytktura mo- 
wy wice-premjera czyni myśl Rządu i 
jego dziaania tak wypukłemi, «że po 
jej wysłuchaniu. i kraj cały i opinia 
publiczna zagranicą będą mialy zupe:- 
nie wyrażne zrozumienie sytuacji, oczy 
wiście, na czasy najbliższe, a nie na 
szereg pokoleń. które mają odrodzony 
Polskę budować. 


NA WŁASNYM RACHUNKU—CUDZE 
ZASŁUGI. 


Czy istotnie kraj caiy będzie miał zro- 
zum.enk sytuacj? Można w to wątpić 
skoro wicepremier Bariel nie olpowie- 
dzia: nawet na najbardziej palące kwes: je. 
, Zastosował przyten dziwną metodę wmó 
| wienia w Sejm, że to Sejm walczy... z par 
lamentaryvzmem. że nie Sejmu zasbie 
jest wzmocnienie wiadzy wykonawczej, 
Ale s.usznie nisze „Rzeczpospolita“: 

P wicejremjer. jako pos- sejmowy 
dnien dobrze pamiętać. że na kilka 
bcy przed przewrotem majowym 
by.y z.ożone wnioski klubów  narodo- 
wych o zmianę Konstytucji I powiększa 
nie wiadzy Prezydenta, Powinien rów- 
meż pamiętać, że w czasie debat nad 
zmianą Konstytucji, gdy sam hyt rrem 
jerem, kluby narodowe proponowelv 
rozszsczyć wiedze Prezydenta, oraz prze 
prowadzić zmianę postanowień Konsty- 
tucj', datyczących crdynachi wytber- 
czej. (Gdzież był wtedy p. Bartel? Dla- 
czegóż mie udzajił swego ponarcia 
wnioskom. które przecież powinny by- 
ły iść po linji pragnień Rządu? Jak mo- 
żna dziś. po tem wszystkiem, czego 
Sejm dokonał dobrowolnie, w zrozumie 
nin konieczność. państwowych. Icrawaś 
na swojem kencie prace i zasługi Sej- 
mu? 


CHĘĆ ZMNIEJSZENIA ODPOWIEDZIAL 
NOŚCI . 

„Gazeta Warszawska Poranna“ docho- 
dzi do wniosku, że rendeneją dwugodzin- 
nego przemówienia p. Barda byla chęć 
zmniejszenia  odqawiedziałności Rządu 
przez zredukowanie aspiracp| własnych. 

Mimo tych wyraźngch życzeń Rzą- 
du. aby nie obarczać go odpowiedzial- 
nością za mizerną i lękliwą likwidacją 
rozbudzonych nadziei, za szare tło rze- 
czywistości, od czasu do czasu przecina 
nej czerwonemi plamami lub słoneczne- 

mi „zajączkami” mimo to kraj rozumie, 

że adpowiedzialność na Rządzie obet- 

nym leży stokroć cięższa i obowiązki 
stokroć większe. aniżeli na -wszystkich 

Rządach poprzedni ch, ponieważ do- 

szedł on da władzy drogą — powiedz- 

my — wiadomą. 
PUMA wie WEN e a a a 


TRUDNOŚCI RZĄDU FRANCUSKIEGO 


Paryż, 12.2 (A. W.) — Dzisiejsza rada 
gabinetowa zajmowała się projektem 10% 
brojeniowym prezyden:a Colidge i spra- 
wą referatu wyborczego. Wedla „Quoti- 
dien“ minister Poincare ma zaniechać sy- 
stemu: jednomandatowego, ponieważ oba- 
wia się, że większość parlamentu obali ten 
projekt, co wywołałoby przesiler'e rządo- 
we. Minister spraw wownętrznych Saraus 
zapewnia, że nie jest za przedłużeniem 
sesji parlamentarnej na dalsze 2 lata. 


NOWY RZAD PERSKI. 
Londyn, 12.2 (A. W.) — Na miejsce 
wydalonegu rządu perskiego, który sprzy 
jat Angliji powołana nowy rząd perski. a 
sklad tego gabinetu daje powody do 
stwierdzenia  sukcesn polityki sowiec- 
kiej. 


O ZNIESIENIE KONTROLI W BUL 
GARJI. 

Belgrad, 12.2 (A. W.)—,Polityka" denn 
si z Sotji, że rząń Imigarski zwrócił się 
do konferencji ambasadorów z 
prasbą o zniesienie kontroli wojskowej w 
Bułgarii 


Ne. B. 


Kryzys 
w przemyśle węglowym. 


| 

|. Wiełki niepokój wśród górników Za- 

_glębią wywołał fakt, iż wczoraj w sobotę 

nie pracowało w naszem Zagłębiu 5 ko- 
Maln, a mianowicie: Saturn, Jowisz, Mars, 

Paryż i Koszelew. Ponieważ w szerchich 
kolach, zainteresowanych w rozwoju 

| przemysłu węglowego, niewiadomo, czem 
należy sobie tlumaczyć lakt egraniczenia 

- produkcji węglowej, należy sprawę tę 
należycie wyświetlić. 

=  Naszem zdaniem, wczorajsze bezrobo- 

_ Cie na niektórych kopalniach jest pierwszą 
jaskółką zapowiadającego się poważnego 
kryzysu w polskim przemyśie węglctwym 
2 powodu zakończenią konjunstiry „2n- 
gielsuiej", spowodowanej długotrwałym 
strajkiem angielikim. 

Według otrzymanych przez nas, z kół 
miarodajnych, inicrmacyj, pogorszenie 
komjunictury w górnictwie węgławem w 

4 Polsce, a ponickąd na całym kontynencie 
Europy, idzie w daleko szybszem tempie, 
aniżeli to przewidywał: pesyiniści, 

Przyczyna tego kryzysu leży prede- 
wszystkiem w tem, że angielski przemysł 
węgiowy wskutek przediużenia czasu pra- 
cy w kopalniach angielskich o 1 godzinę 
(do 8 i pół godzin) oraz na skutex rćwno- 
czesnego zmniejszenia plac obniżył swe 
koazta włacne w stosunku do kosztów wia 
snych przed strajkiem, nawet o 4 szyłn- 
gi na 1 tonnie (tj. o 9 zł.). 

Ponieważ dopłaty rząciu angielsiego w 
okresie 9 miesięcy przed strajkiem, ti. w 
czasie badań królewskiej komisji dla spra 
wy kryzysu w przemyśle węglowym, wy- 
nosiły dla różnych kopałń oü 1 — 3 szy- 
lingów na 1 tcnne, przeto węgiel angiel- 
ski może być obecnie sprzedany nietylko 
po cenach przeństraikowych, ale nawet iż 
szych. 

Przez uberie 2 miesiące przemysl wę- 
głowy kontynentu europejsziego praco- 
wał jeazcze intersywnie, reałizując braki, 
będące skutkiem strajku angielskiego. 0O- 
becnie braki te są mniej lub więcej wy- 
równane i węgiel kontynentu europejskie- 
go, a w szczególności węgiel polski, spo- 
tyka się już z nadzwyczaj ostrą konku- 
rencją węgla amrielskiego na rynkach gks- 
portowych, tem catrzejszą, że Anglija w 
wielu wypadkach specjalnie obniża ceny 
celem odebrania swcich tkrwnych ryn- 
ków. 

I tak eksport polskiego węgła ustał zu 
pełnie do Francji, prawie zupełnie do 
Włoch, a obecnie toczy się zacięta walka 
o rynki skandynawskie i baltyckie. 

Tutaj należy zauważyć, że wśród spo- 
łeczeństwa są rozpowszechniane błędne po 
glądy o t. zw. zdobywaniu i utrzymaniu 
rynków zagranicznych i często słyszy się 
w potocznych rozmowach, że chyba utrzy- 
mamy owe „zdobyte* podczas strajku an- 
gielskiego rynki eksportowe, jax skandy- 
nawskie, bałtyckie i inne. Tymczasem za- 
gadnienia utrzymania tych rynków spro- 
wadą się do całkiem proze'cznego zaga- 
dniemia ceny węgla. Jeżeli bowiem przy 
malych różnicach, przy ulamkach szy!in- 
ga, może być jeszcze mowa o utrzymaniu 
tego czy innego rynku przy specjalnych 
staraniach, punktualności itp., to wszystko 
to upada i trąci znaczenie, jeże'i ta różnica 
wynosi 0.5,1 a embane kilka szylin- 
gów na tonnie. 

Nota bene rynki EFTA np. Z0- 
staly zdokyte przez nasz węgiel po części 
już przed strajkiem angielskim kosztem 
nadzwyczajnych ofiar ze strony polskie- 


go przemysłu węglewego, a nawet ua 
skutek zaoferowania cen niższych od wia- 


snych kosztów, a stało się to po zamknię- 
ciu granicy niemieckiej w drugiej połowie 
r. 1925 i w początkach r. 1926. 

Od tego czasu polożenie polskiego prze- 
mysłu węgiowego pogorszyło się w za- 


! 
! 


„KURJER ZACHODNI“ — niedziela 13 Mtego 1927 roka. 


kresie kalkulacji ce przez to, że od I-ego 
kwartału r. 1926 kasztą własne produk- 


cji węgla w Polsce podrożały o przeszło ; 
| 30 proc., piace bowiem wzrosty o około 


49 proc. a materjały o kilkanaście i wię- 
cej procent. Wreszcie taryfy elksporiowa 
zostały w ciągu oztatriego reku znaczmo 


I 
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podwyższone, kurs zaś dzlzra jest obec- j 


nie prawie ten Sara, jak z początkiem r. 
1926. 
Wszystko to stwarza położenie tego ro- 


j dzaju, że już nię w ciągu miesięcy, ale w 


ciągu najbliższyek tygodni należy oczeki- 
wać bardzo szybkiego zaostrzenia się kry- 
zysu w naszem górnictwie węglowem, co 
do którego zresztą miarodajne czynniki 
przemyslowe wiełokrotnie przestrzegały 
frad, mie zdciały jednak przekonać czyn- 
ników rządowych, zakypnotyzowanych 
kilkomiesięcznem przypadkowem powedze 
niem, które Polska zawdzięczała strajko- 
wi w Anglji. 


i 


l piaia. I0: 


Dnia Ż2 stycznia 1022 roku zmis 
p:eż Benc dyk: AV. 

Przez kilka dni po śmierci Benedykta 
XV oczekiwał caly świat rezultatu kon- 
klawe. Mieszkańcy Rzymu tlumnie zaic- 
gli pac przed Watykanem,  upatrując 
tradycyjn=go znaku, a gdy po siódmem 
giosowaniu ukazał się biały obłoczek dy- 
mu, z radosiym zapaiem zawoiali: „Ma 
my Papieża”. Po upiywie pół godziny 
ukazał się kardynał Lisleti i egiosit zgro- 
madzcnym, że wybranym został kardy- 
nał Achilles Ratti i przybrał imię Piusa 
XI. Tramy przyjęły entuzjastycznie ową 
wiadomość. W kwadrans potem ukazai 
się w loży zewnętrznej bazykki święte- 
go Piotra Pius XT i udzielii swego pier- 
wszego błogosławieństwa. Od rokn 1870, 
a wice œl zaboru Rzymu, papieże z tego 
miejsca nie udzielali  biogosiawieństwa. 
Gdy się ukazai Pius XI, wojsko włoskie, 
Stojące va pecu prezentowało broń. 

Obceny papież liczy sobie lat 70. Stu- 
dja wy odzywał w Rzymie, gdzie 
otrzymi stopień doktora: filozośji, teolo- 
gji i prawa kanonicznego. Był czas pe- 
wien profesorem Sendzarjum duchowne- 
go, potem prelcktom bibljoreki medjo- 
lańskiej. Szereg poważnych prac nauko- 
wych zwraca na Niego uwagę Stolicy 
Avostolskicj. Pius X powołał Go do bi- 
bljoteki watykańskiej, posiadającej ol- 
brzymie i sławne zbiery, oddane do pu- 
blicznego użytku przez Teona XII 

Zasadni czą zmianą w życiu księdza 
Ruttiego przyniósł rok 1918, gdy zmarły 
papież Benedykt XV mianował Go wizy- 
tatorem w Polsce. Bylo to jeszcze za 
czasów Rudy R: gencyjnej. Na nowej i 
odpowiedz: alnej piswówee podł: ja sobie 
serca Polaków i przywiązuje się do kraju, 
biorąc żywy ufziuł w 
wszorzędnej wagi, a przedewszystkiem w 
organizacji kościelnej w Polsce. Jego 
wpiywom należy przypisać mianowanie 
nowych b skupów. a także dwuch kar- 
dynatów. Od początku czynił starania, a- 
by wizytatorstwo w Polsce podnieść do 
rzędu nuncjatury papieskiej. co też na- 
stąpilo w roku 1919 równocześnie z no- 
mónacja ks. Ratriego na nuncjusza i ar- 
cyłteskupa tytularnego. Uroczytej konse- 
kaci nominata dokonał ks. arcybiskue 
kardynał Kakowski w asysteneji bisku- 


pa- 


ZOK O a O 


ronnan iomann EE 


boronacii Panieia Dinga MI. 


į pów polskich w katedrze warszawskiej. 

W miarę dłuższego pobytu wzrasta 
Poe pierwszego nuncjusza do 
Polski. Na jednem 7 zebrań publicznych 
oświadezył: że „czuje się w Polsce tak, 
jakby to była druga jego ojczyzna”. In- 
nym razem mówil: „Jestem przyjacielem 
Polski... Gotów jestem tu całe życie po- 
zostać... Ukochaliem waszą piękną oQjczy- 
znę... Ja jestem wlaściwie biskupem pol- 
skim“. 

W kwietniu 1921 roku zostaje nuucjusz 
Ratti mianowany arcybiskupem Medjola- 
nu, a wkrótce odwolany do Rzymu o- 
trzymuje kapelusz kardynalski. Dodać 
należy, że obecny panież, jeszcze jako 
kardynał Ratti, w grudniu 1921 reku zo- 
sta: mianowany kawalerem najwyższego 
polskiego ordern Oria Białego. w dowód 
wdzięczności Polski za działa! ność Jezo 
w epoce jej odrodzenia. 

Mając we wdzięcznej pamięci Poiskę 
papież Pius XI z wielką dla spraw mol- 
skich życzliwością doprowadzi: w roku 
1925 do zawarcia z Polską konkordatu, 
na mocy którego został określony prawny 
stosunek Kościola katolickiego do pań- 
stwa i uregulwana sprawa podziału admi- 
nistracyjnego Polski na djecezje. W myśl 
konkordatu zostaja wiworzoną nasza dje- 
cczja częstochow ska. 

Paj apież Pius XI znany jest i ceniony 
wysozo w Świecie naukowym. Jest On 
czionkiem wielu towarzystw naukowych, 


autorem licznych prac z zakresu historji, , 


archeologii. palografji , historji sztuki; 
zna języki starożytne: grecki, łaciński, 
hebrajski, a z nowożytnych:  franeuski, 
angielski. niemiecki, nie mówiąc o wlo- 


skim, a podczas pobytu w Powe uczył | 


się również nas szego języka. 

Przybi: emjąc imię Pinsą kontynuuje 
działalność Piusa X, zwracając szczegól- 
niejszą uwagę na wewnętrzne życie ko- 
ścioła. 

Polska słusznie może być dumna, że 
tjara papieska spoczęła na głowie tego. 
który mas osobiście zna i nazwal 
„przyjacielem Polski. Zna On Polskę ca 
łą prawie. Warszawa, Kraków. Wilno. 
Częstochowa. Kielce.  Publin, Chelm- 
szczyzna, Górny Śląsk. 
Sosnowiec, jakkolwiuk tylko na stacji ku- 
lejowej, miały zaszczyt przyjmować (Go 
i witać. 


się 


a nawet i nasz ; 


Dziś przypada rocznica koronacji pi- | 


rieża, w myśl polecenia J. E. ks. bisku- 


| pa częstochowskiego, we wszystkich ko- : 


sprawach pier- . 


| 
| 


= mokka m 


ściołach odbędą się uroczyste 


nabożeń- * 


stwa (dla młodzieży w godzinach nabo- ` 


żeństw szkolnych), poczem odśpiewant f 
będzie „Te Deum“. Po południu uro- 


czyste akademie. jak u mas w Ńosmowcn 
o AR 5 po poiudniu w gmachu gimma- 
zjum „Stasziea”. 
Należy przypuszczać, 
Sosnowca, rozumiejąc domiesłość tych 
uroczystości. zwlaszcza w czasach dz 
siejszych, szczelnie wypemią świątynie. 
zanosząc modły do Pana Zastępów. shy 


że mieszkańcy * 


papież Pius XI dożył lat Diotrowych na | 


najwyższem stanowisku w kościele, by 
przez Jego ojcowskie rządy spotężniało 
w naszym narodzie wszystko eo zbożne, 
wznięsie, szlachetne. a poszio w 
mnienie, eo przynosi nam niestawę i od- 
dala od Boga i Kościoła. 

X ZŁ. 


IBILERA 06 400000 TED SZAL RETRE UAB ETI A E 
Papież przestanie hyć wieżniem Waty.ann? 


Z okazji pięciolecia pontybkatu Papie- 
ża Piusa Xl amerykański dziennik „Chi- 
cago Tribune“ wystąpii z wiadomością, 
że niebawem pomyślnie zakończone 20- 
staną rokowania mięszy pelnomocni fzami 
Papieża i rzącem włoskim o rozwiązanie 
ostaterzne i usunięcie ze świata t. zw. 
sprawy kościelnej. 

Papież przestnee więżić sie w OB 
Wśtykani i bazyliki św. Piotaa. zatwie- 
dzi täkt zlikwidowania państwa 2 


nego, wyrzeknie się w imieniu swojem i 
wszystkich swoich następców  wszelkieli 
pretersyj do odzyskania władzy świeckiej 
nad jakiemkolwiek terytorjum, oczywis- 
cie wzamian za gwaraneje, które i w tej 
nowej sytuacji zapewnią mu n: ujzupei- 
niejszą niezałeżność od państwa włuskiego. 
Już w najbliższym czasie ma to wszyst- 
ko nastąpić i Pius XI weźmie udział w 
kcngresie cucharvstycziym w Bolonji. 


zapo- | 


| nościowych. 


ten 

wiedzy moż: 

usfa i zęby. 
250 
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Tylko o krok dalej. 


Nasi sanatorzy głoszą, że nateży dać mnieq 
szościum narodowym wszwiakie prawa i przy- 
wileje, celan związania ich z Polską. Naiw- 
ność śgnacyjna nie rozwiewa sio nawet nale 
kątem rzeczywistości. która mów: wyraźnie, 
co jest celem polityków mniejszościerrych. 
Gdy sanatorzy mówią o uprawnieniach, po 
Ktycy mniejszożeewi idy o krok dalej, đa- 


Kto staire codziennie używa Odol, 
wedlug obecnego stanu 
liwie najlepiej pielęgnuje 


jas dowód, jak sklonni ea ewent. przywi- 
leje wykorzystać. Pisze więc np. żargonówy 
ka „Morgen“: 


W wyniku nowych zbrojeń 1% przeciw 
związkowi sowieskiemu i Litwie wzrasta 
drożyzna. 

Wa:kę ekcncmiczną klasy robotniczej 
trzeba jaknańściślej powiązać z wałką po- 
lityczną mas pracujących: a prawnffamo- 
określenia się Ukraińców i Białopasmów 
aż do oderwania się (!); o wolność remaiu- 
cyjnych orgauizacyj robotniczych 4 wlio 
ściańskich, 

Zdumiewającą jest rzeczą to. że nume: 
tej gazety wyszedl ze swego ro-lzaju apro- f 
batą, ho wedng przepisów malonoskich. ja- 
ko „po kontskacie nakiad drugi. A to o- 
znacza. że usuniclo z tego nameri netępy 
skonfiskowane, awe, które ponot przylo= T 
czyliśmy, pozostały nietkniete jako ni tewinno! 


Postęnv oszczęd oŚc.0wę 
w POLSCE | 


Starystyka wykazuje wzrost osztzędnośui 
we wszelkiego rodzaju instytucjach: oszozęd- 
neściowych i kredytowych. Suma osz wodno- 
ści, złożonych na obszarze: Potski w urzędach | 
pocztewych lulu bezpośrednio w warszaw. 
skiej centrali P. K. ©. i jej oddziałach pro- 
w'nejonatnych, podług. ostatecznych <damycti 
statystycznych. wynosiła na 1 stycznia 1987 
r. 23.308.741 zlotych. a liczba "wydanych 
książeczek. na które te oszczę dnospi Ea skłaa 
dane, wynos'ia 143.200. | 

Największe postępy w ruchu oszczędno- 
ściowym +4. K. O. zaznaczyły ię w drugiej | 
połowie roku ubiegłego. Na 1 maja: 1924, tj. 
w iym czasie. kiedy dokonana została pol- 
ską reforma walutowa, złożone w P. K. 0. 
oszczędności wynosiły 1.842.275 zlotych. w 
końcu tego samego roku wynosiy 9.316.211 
złotych i o jeden rok późnioj na 1 stycznia 
„1926 r. 12.612.018 złotych. Pomimo tych po- 
stepów, jesteśmy jeszcze bardzo daleko od 
etuun przedwojennego. ponieważ w samej 
tylko Kongresówce. a więc bez Małopolski. 
Poznańskiego. Pomorza, Śląska i krajów 
wschodnich. znajdowała się w ©*czn na 1 
atwcznia 1914 r. 444.847 książoczek oszcząd: 
a suma złożonych na te ksią: 
żeczki oszczednosci wynosiła 15.511.440 ów: 
czesnych rubli złotych. co w przeliczeniu na 
walute poisk wynosi okolo 350 mitonów 
złotych obiegowych: 

Na głowę mieszkańca. złożone w P. K. O. 
oszczędności drobne. wynoszą na 1 stycznia 
tego roku zaledwie 76 groszy, a 1 stycznia 
1%4 drobne oszczędności, składane w poł 
dobnych instytncjach, wynosiły w Kongres 
+óweo nkolo 30 złotych. 

Gdyby ruch oszeządnościowy oiągnął u | 
nas eheciażby to tempo przedwojenne, i0 | 
suma drohnych oszczędności książeczowyah 
wyna Taby w całej Polsce około 900.000.000 
złotych. 


TAPANA KSP ZYWO: REA 
Zapisnicie się do PMS. 
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Dyskusja prasowa w Radzie miejskiej. 


Niezręczne wyjaśnienie p. Keniga. 


W szeregu spraw mniej lub więcej waż- P dalszym ciągu dodał, że nie widzi w Za- * powinien również wiedzieć o tem, że nie | wek opłat za korzystanie z terenów þul) 


nych, rozpatrywanych na piatkowem po- 
giedzeniu sosnowieckiej Rady miejskiej. 
na szczególną uwagę zasługuje sprawa 
sposobu podawania do wiadomości publicz 
nej uchwał Rady miejskiej. 

Tlistorja powstania tej sprawy jest na 
stępująca: urząd wojewódzki w Kielcaeli 
zwrócił uwagę Magistratu sosnowieckie 
go na miedostateczue przystępny Ula 
wszystkich anieszkańeów miasta sposób po 
dawania uehwał Rady do publicznej wia 
domości. Jednecześnie województwy za- 
proponowała Zarzaduwi miasta, by uchwa- 
ły w firmie ogłoszeń zamieszczane były 
w „Samorządzie powiatowym”, organie u 
rzędowym Związku komunalnego powia- 
tu Będzińskiego. Zarzyl miasta odrzucił ję 
propozycję. zupelnie slusznie. 
wspomniane bowiem pismo jest tak mało 
poczytne, że ogłaszanie w nieh uchwał 
Rady byłoby zupełnie Jezeełowe. Myśl je- 
dnak duwania inserutów do pism zostala 
posiamę i poanysl wojewódzki postanowio- 
no odpowiednia wykorzystać. W Zurzą- 
dzie miastu powstał orojekt ogłaszauja za 
pieniądze imejskie uchwał Rady w socju- 
fistycznym tygodniku, p. t „Głos Zagłe- 
bia. Jednak większość Zarządu miasta 
i to, przypominimy. większość socjalisty- 
czna. rozumicjac. że jest conajmniej nie- 
p wostością subwencjonuwanie wiasne- 
go partyjnego pisma przez dawanie mm 
kosztownych ogłoszeń, opłacanych z fun- 
duszów społecznych, nie iniała odwagi 
wziąć na siebie odpowiedzialnoeci za ten 
krok i Nagistrat mzekazał całą sprawę 
Radzie miejskief. 

W taki oto sposób sprawa ta znalazła 
śię ną porządku obrań piątkowego posie- 
dzenia Kady miejskiej w Sosnowcu. 

Na temat sposobu podawania uchwał 
Rady do puhlicznej wiadomosci, a ściślej 
mówiąc nad tem, w którem mianowicie 
piśmie uchwały te winny być zamieszcza- 
ne, rozwinęła się charukterystyczna i nije- 
hywała nawet w naszych stosunkach dye- 
kusja, w której na pierwsze miejsce wy- 
sunęlo się oświadczenie łavnika-decernten- 
ta Magistratu sosnowieckiego, p. Keniga. 
Pan Kenig oświadczyli. że zarówno on, 
jak i Rada miejska zdaje sobie sprawę z 
tego, że dawanie płatnych ogłoszeń jest 


forma subwencjonowania pisma i „ulat- * 


wiania mu życia”. Z calą więc świudomo- 
ścią Magistra: i Rada miejska w większo- 
ści socjalistyczna, chege podtrzymać byt 
swego orgarej partyjnego „Głozu Zagłę- 
bia“, będzie oddawala uchwały, jako ogio- 
szenia temu pismu. „Glos Zagłębia*, mó- 
wil p. Kenig, jest pisanem, które podaje do 
wiadomości i oświetlą poczynania magi- 
strackie w taki sposób, w jaki Magi. trat 
sobie życzy. Na sprawy miejskie patrzy 
z punktu widzenia magistrackiege, przeto 
tyllso „Głos Zagłębia“ zasłużył na to, by 
w nim zainieszczać uchwaly Rady miej- 
skiej, za co z funduszów miejskich pismo 
socjalistyczne będzie pobierało sumy dość 
pokańne. 


głębiu innego pisma, któreby wobec Ma- 
gistratu zajmowało sianowisko bezstron- 
me i że wobec tego żadne, prócz „Głofu 
Zagłębia”, nie zasluguje na te, by w nim 
zamieszczać w formie inseratów uchwały 
Rady miejskiej. Magistrat — ciągnął da- 
łej p. Kenig — nie może popierać finan- 
sowo pisma, które zajmuje wobec socja- 
listów stanowisko nieprzychyłne, tembar- 
dziej, że władze miejskie nie mają pewno 
ści, by ogłoszenia miejskie były podawa- 
ne ną szpałtach takiego pisma bez błę- 
dów, świadomie popelinianych przez wy- 
dawnictwo. 

Dodajmy. że p. Kenig kilkakrotnie wy- 
mienil „Kurjer Zwbodai” i że wogóle mó- 
wil pod naszym adresem. 

'[9, że pan Kenig zdaje sobie sprawę, 
iż chodzi tu poprostu o subwencjonowanie 
„Glos Zagłębia”, jest niewątpliwie zapro- | 
tokułowane na wniosek r. Michaela, jako 
swągo rodzaju curiosum i jako oczywista 
iezręczność krasćmówcza p. Keniga, któ- 
ry w minutę po swem nieùcrtunnem wy- , 
stąpieniu caiy w rumieńcach usiłował się | 
wyprzeć tej części swego oświadczenia. 
Ale trudno było wyprzeć się tego, co siy- | 
szało kilkadziesiąt osób, będących na sa- 
li. Bezeeremonjalność tego oświadczenia 
pana Keniga jest zdumiewająca, bo lawet 
p. ławnik nie usilowal wmówić jednocześ- 
nie. by opioszenia w „Głosie Zag.ębia” 
byly celowe i by uchwały Rady, a w szcze- 
gólności, by statuty podaskowe dotariy 
do rąk właściwych, to znaczy do rąk tych, 
którzy placą podatki. Nie usiiowal tego 
wmawiać, bo wie, że niktby mu nie uwie- 
rzył, gdyż pisemko, nazywające się „Gło- 
sem Zagłębia”, jest poczytue tylko wśród 
niewielkiej liczby partyjn'ków, dla których 
statuty podatkowe miejskie są rzeczą obo- | 
jętną, w olbrzymiej bowiem większości wy 
padków żadnych podatków nie piacą. 

Zdają sobie z tego sprawę panowie 80- | 
cjaliści í wiedzą, że w razie rekursćw po- 
datn'cy będą mieli dużo siuszności w 
swych motywach, rowoiując się na to, że 
nietyłko nie czytają, ale wogóle na oczy 
nie widzieli „Głosu Zagłębia, Wiedzą o 
tem i z cynicznym tupetem powiadają, że 
chodzi im głównie o subwencjotawanie 
swego partyjnego pisma i basta. 

Jednocześnie p. Kenig daje niedwuzna- 


"cznie do zrozumienia, że gdyby i inne pi- 


sma, a w szczególności „Kurjer Zachodni 
Szedł po Enji Interesów magia'rackich, 
gdyby się tak wysiugiwał sccja4stycznym 
rajcom miasta, jak to robi „Gios Zagię- 
bia“, to niewątpliwie spotkaiaby go na- 
groda ze strony Magistratu w poataci in- 
seratów i pieniędzy z kasy miejskiej. Byto 
to tak niedwuznacznie powiedziane, że 
musiał na miewlaściwość takiego stawia- 
nia kwestji zwrócić uwagę radny Michael. 

Pan Kenig mimo blisko dwuletniego 
pobytu w Sosnowcu zupeinie mie orjentu- 
je się w stosunkach miejscowych i nie 
zdaje sobie sprawy z tego, że mamy wia- 
aną MKnję polityczną, której Magistratowi 


To jeszcze nie wszystko, Pan Kenig w | za fumlusze gadzinowe nie sprzedamy | 
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Klub przyjaciół 
zwierząt. 


(Korespon. wł. „Kurjera Zachodniego”). 
Paryż, w lutym 1927 r. 

Wieczór niedzielny w jednym z music- 
halfiów Paryża. Sale wypełnione doszczętnie, 
kasa eprzedaje ostutnie stojące miejsca, a 
tłumy odchodzą bez biletów. Na secnie wre 
zabawa. Sztnkmistrz-kuglarz zadziwia publi- 
czność. Nustępuy numer „Jim Ley, włndea 
psów". Jim Lev jest rzeczywiście niezwy- 
kiym trenerem, zwierzęta jegu tuticząy W 
takt skocznuj meludji. strzelują, grzeblą je- 
Uuego ze swych towarayszy. Nagle na zale 
aji podnosi się jakś młuty człowiek: przed 
chwilą zwpetuie obey dia tłumu. teraz staje 
¢ celem wszystkich jerdetek.  Młudzieniec 
hodri z gaierji de 162, zstępuje ua parter 
aż pod eam scene i krzyezy z ołnrzentem: 
„Dosyć! dosyć! To ukrucieństwo... Męczen- 
nicy tresury... Die wss ty pzyjemność, a dla 
zwierząt męka. 'Fruduo zrozumieć ułezna 
jomegu, trmduo tettlarlziej, że pubłiezność, 
której przerwano ucieszug rozrywke, burzy 
ię, a polieimt wyprowadza z trudem deli- 
zwenta z widowni. Idę ża nim i zamieniam 
z mim rase «łów. Niedaleko moetemmim po- 


licyjnego rauca on na ziem, kartkę, na któ 
rej przy wiele najbliższej latarni adczyin- 
ją: „Klub Jack'a Londona, Paris IX, 14, rue 
Fromentip". 

Co to może być? 

Rue Fromentin est jedną z hocznie dłu- 
giego bulwaru Montmartre. Na trzeciem pię- 
trze domu nr. 14 wisi tabliczka z napiwem: 
M-me Maury konpozyiorka i przewodniczą- 
ca „Klubu Jack'a Londona". Za drzwiam: na 
odglos dzwonka rozlega się szczekanie, wy- 
cie, krakanie itp. dźwięki. Powietrze w przed 
pokoju przepojone jest dziwnym zapachem 
i odorem zwierzęcym. W olbrzymim lokalu 
ściangp zdobią obrazy zwierząt artystycznie 
wykonane. Wszędzie petino klatek z szympan 
eami, makiki i Bóg wie z czem. Niektórzy 
pupile wi Maurs skuczą swobodnie po sto- 
łach lub szażseb. Pani Maury o rudych mio- 
sach, Żywych niebieskich oczach, uosząca 
wyniźnie $tudy minienej pięk.ości — te włu- 
śnie op'ekunku tych HEcznych czworojozów. 
Nadchodzi wieczór, zwierzęta zostają przez 
nią ułożone do snu. a po chwili ona sama | 
siedzi jwź przy stole i opowiada o swojem 
Życiu i pracy. 

„Klub Jacka Londona* powstuł w Ame- 
ryce, gdzie dzieło tegu wieiklego pisńrzu: 
„Michael, brother oft Jerry”, podające w ca 
łaj grozie mękę tresowunych zwierząt, wywo- i 
talo acramne narnszanie. W ran 1088 nn- l 


zależy nam na tem, hy „ułatwiał nam ży- 
cic“ p. Kenig i pieniądze magistrackie, 
bo byt naszego pisma oparty jest na mo- 
cnej podstawie wielkiej poczytności wśród 
rajszerszych warstw społeczeństwa miej- 
seowego. Obywaliśmy się dotąd bez oglo- 
szeń uchwał Rady miejskiej, obywać się 


będziemy i nadal „Głos Zaglęhia” swojem - 


lokajstwem wobec wiadeów miejskich wy- 
semżyl sobie na obrok magistracki, niech- 
że mu więc będzie na zdrowie, jeżeli ma 
strawny żosądek, bo żadne inne, szanują- 
ce się pismo nie przyję.oby takich og'o- 


| szeń, o których się mówi publicznie ze 


strony piacącej, że jest to subwencja. 
Co się tyczy naszego stanowiska wobec 


| Magistratu, zożcnego w większości z £0- 


cjalistów, to istotnie p. Kenig ma rację, 
mówiąc, że działalność Magistratu i po- 
szczególnych jego <cz.onków nie jest o- 
świelana enkowicie. Najwidoczniej p. 


"Kenig wie, ża nie piszemy o wszystkiem, 


jestesmy Luwiem wyrozumiań dla ałabo- 
ści ludzkich. 

Pan Kenig jest demagogiem, twierdząc, 
że nie ma pewności, by og.oszenia, umit- 
szczane w innych pismach (czytaj w „Ku- 
rjerze Zachodnim“) byly podane tak. jak 
sobie życzy. Pam ławnik ani się zachiysnął, 
'ma iąc taką malorzeczność, choć wie 
doskonałe, że og.oszenia z zasadniczym 
h.ędem drukarskim mogą nie być zap.aco- 
ne przez stronę zaintersowaną. Pan .awn:k 
wie, że og'uszający piaci i dlatego ma pra- 
wo domagać się takiej formy inseratu, ja- 
ka mu się podoba. 

Oczywista, posluszna p. Kenigowi więk- 
szość socjadistyczna Rady miejskiej, u- 
chwzśila wuiosex, by wchwaty Rady miej- 
skiej zamieszczane były w „Głosie Zaglę- 
bia“, choć byi jeszcze i inny eiuszny wnin- 
sek dra Perelmana, by Magistrat wydawał 
raz ma miesiąc lub co dwa miesiące biule- 
tyn urzędowy, w którym znalaz.yby się 
wszystkie uchwaiy Rady. Kautowa!ohy 
to tanfzj, niż og.oszenia w „mosie Zagię- 
bia”, a skutek hysby napewno większy. 
Zaznaczyć również należy, że w związku 
z oświadczeniem p. Keniga, iż ogioszenia 
miejskie w „Giosie Zagiębia* są formą 
subwencji dla tego pisma, klub mieęszczań- 


| kancelaryjuych, 
| miejskiej straży ogniowej. Ściązanie zale 
i vag 12 


ski ożył do prezydjum Rzxly votum se- , 


paratum, 

Z korespondenoji do Rady miejskiej dv- 
wiedzieliśmy się, że p. Kruszyński zrzekł 
się mandatu radzieckiego, wobec czegu do 
Rady wejdzie p. Barański, kierownik 
szkoiy powszechnej na Pogoni. 

Pierwszy punkt obrad porządku dzien- 
nego przewidywał uchwalenie w druyiem 
czytaniu statutu o opiatach drogowych. 
Statut taki nie powinien być rozpatrywany 
przed rozpatrywamiem budżetu, gdyż nie 
wiadomo, jakie mianowicie sumy podatko- 
we wstawić do sisiutu. Z tego względu 


klub mieszczański zalożył votum separa- j 


tum. Statut uchwalono. 
RÓ również statut o komunalnym 
poda 


u inwestycyjnym i podwyżkę sta- | 


wstał z imicjatywy d-ra Koroley'a w Boeta- 
nie pierwszy klub Jack'a Londona, ohecnie 
zać stowarzyszenie to liczy przeszło 200 ty- 
więcy członków w Ameryce i posiada filje 
prawe we wszystkich krajach cywiłizowa- 
nych. Tresura — Homaczy mi p. Maury — 
stosowana czy to przez specalistów, czy 
przygodnych dręczycieli, to cały szereg mąk, 
zadawanych zwierzętom. Przytem tresowanr 
zwierzęta cierpią bardzo ozęsto głód u swo- 
ich panów, usiłujących w ten sposób osią- 
gmąć posłuszeństwo zwierząt. Czternastolet- 
nia praca doetarczyla pani Maury mnóstwa 
materjału do dziejów martyrologii zwierząt. 
„Slub Jacka Londona“ stara się wszelkiemi 
siłumi przeciwdziałać męce zwierząt. Człua- 
komie tego klubu są obowiązani wykupywać 
i pielęgnować zwierzęta. narażone na wer- 
pieniu z rąk prześludowców. Pozatem každy 
członek klnbn podpisuje następującą dekla- 


mue: „Obowiązuję się nie brać udziału w 


widowiskach, w których występują tresuwa 
ne zwierzęta. Widowiskom takim  przyrze- 
kam przeciwdziałać bądź przez opuszczanie 
ich, lub uświadamiania, biorącej w nich n- 
dział publiczności o 6kropnościach tresury“. 

Dzień świąteczny. W Neuilly, przedmieściu 
Paryżu. niedaleko lasku Bułońskiego, pauu 
ludzi Tu fotografują się, touzą przy kote 
szczęścia, ówdzie kupują czekolad 
ehy Inh indy. „Prasra dla amatra | 


orze- 


cznych pod tooznice kolejowe i kolek 
wąskotorowe. Stawki te powiększono mia: 
nowicie dziesięciakrotnie, pod bocznice kc 
lejowe z 10 złotych na 100 złotych. dia 
kolejek wąskotorowych z 5 zlotych ns 
50 ziotych. 

W uzżupołnieniu statutu o podatku ać 
widowisk wstawiono punkt, wediug któ 
rego od podatku od widowisk zwolnione 
są imprezy. organizowame przez zwiamx 
nauczycielskie i Radę szkolna. W tal 
szyn cięgu załatwiono sprawe wprowadz: 
nia nowego punktu do statutu o oplata ł 
oraz uchwalono stane 


giości podatkowych w wysckości 21.000 
zlotych z kina „Udziarowefo” wstrzyma 
no do 31 grudnia r. b, postanowiano sprze 
dać dwie pary starych koni, aby na ‘el 
miejsce kupić dwie pry medych: zapi 
sanp Sosnowice na czionka 'mstyvtutu go- 
spodarstwa spoiecznego w Warszawie z 
roczną ekiadką 120 zi. Udzielono kohi a- 
kadomiekiemu Zuyzębian w Warszawie 
subwencji w wysukuści 257 zł. Subwencja 
ta jest formą zwrotu podatku z zabawy. 
urządzonej swego czasu przez wsponin mle 
koio. Podanie b. pracowniczki miejskie 
A. Koeli zajęto porządku dziennego 
jako niepodlegające kompetencji Rady 
Odrzucono podanie Towarzystwa „Roz 
wój* w sprawie zwolnienia od podstku » 
zahuwy tanecznej tego "Towarzystwa 
wreszelę odesłano do komisji prosbe brat 
niej pomocy przy szkole morskiej w Teze 
wie o ułundowanie stypendjów dla nieza 
możnych uczniów, fstniał bowiem wniosek 
hy proskę tę odrzuwić, Dopiero na uwage 
r. Michaela, że jeże! są pieniądze na owo 
senja w „losie Zagebia”. to tembar- 
dzicj powinny sie znaleźć fundusze dia 
niezamożnych uczniów szkoły morskiej, 
bo wiaśnie Zagichie w okresie strajku an- 
Bielskiego odezuło najsilniej dobrodziej- 
stwa. iynąte z możności wysyłania węgla 
morzem. Argumenty te trafiły do przeko- 
nania radnych i sprawę adesłapo do ko- 
misji z tą myślą, na stvpendjum uchwa- 
lono przyznać przynajniniej 1000 złotych 

Do Rady poówia:owago Komitetu opick 
społecznej wybrano r. Zclnię. 


żywa 


MALZ” 


927 


państwo — przedetawiemje rozpoczęte" — 
wrzeszczy „akiś człowiek pod jedną z bud. 
miotająn w kółko małpka, uwiązaną na sznur- 
ku. Ludzie bawią się świotnie. Ale oto prze- 
ciska się przez tmm pani Maury. Wsadza kij 
w ziemię, na jego końcu umieszcza szufelkę 
z eukrem w tem sposób, aby ją małpka mo- 
gla dosięgnąć. I teraz dopiero rozpoczyna 
się zahawa w najlepsze. Małpka skacze, 
chwyta cukier, pani Maury ciągle wydobywu 
nowe zapasy. Publiczność jest zachwycona, 
właśgicio! malpki promienteje, p. Maury rów: 
nież, bo nietylko oszezedza zwierzątku cłer 
pień, ale sprawia mu przyjemność. Wracamy 
2 p. Maury do Paryża, W sali dziennika li- 
teruekicgu „Comoedia“ udlywa się wielki 
propagandowy wiegeór „Klubu Juck'a Lon- 
dona", Przeinawiu alw. Tocca, p. Maury yra 
swoje kompuzyeje, jaku aktorkn recytu'e 
bajki La.Pontainu. Nu zakończenie ktoś od- 


czytuje rezdziuł z „Michael brotehr of Jer. 


ry”. W przerwie zułęuwia nas Grigri z Ma- 
dagaskara, niedawno wyratowana przej 
„Kłub Jack'a Londona", 

Klub przyjąetół zwierząt liczy jednak m 
tym wielkim, zwamym Paryżu sporą gark 
przyjaciół i uimit ów Jacka Londona. 
którzy wyciągnęj: 4 uziga artysty konkluzje 
pruktyczne J. L. 


Zaślubiny. 


W ubiegłym tygodniu miięla wieka- 
pomna rocznica zaślubin Polski z mo- 
rzesn, 


Veni Creator zagraly organy, 

€ (kd grzmotów hymnu drżą w oknach witraże, 
Wzlata pod świątyń strap dym kadzidiany 
l mgłą zasnuwa złocone oltarze. 


lubienica ma oczy rozumne, 

W których się mocy twórczej pali krater. 
1 wznosi czoła słoneczne i dumne, 

Jak śnieżne wirchy niebosiężnych Tater. 


W wodach Świtezj włosów kąpie sploty, 
M e się nie lęka pęt wrogów zdradzicciich. 
Pierścień na palcu ma tak szczerze złoty, 
Niby pszenica z równin mazowieckich. 
Da się wystroił w swe szaty godowe 
I opałowa toń jest jego kwiatem, 
A jego sercem złoża bursztynowe, 
A niezmierzoność jego majestatem. 
Vem Creulor zagrały organy, 
Wzłatają w niebo dymy z trybularzy 
| błogosławi ten ślub Pan nad Pany, 
d 


Który z złoconych spogląda witraży. 
K. Cwierk. 
Ea WEN ec E 


Echa tatrzańskie. 
OMOTAŁA MI SERCE SMĘTNICA... 


Hej... przywiłziałeś smweku sukienkę, 
taką srebrną, puszystą i zwiewną, 
= więc zaśpiewaj mi teraz piosenkę, 
cichuteńką, przecichą i rzewną... 


Omətala mi serce smiętnica, 

może ciebie jednega to wzruszy, 
ach... ukryłabym w dłoniach me lica, 
i ułakała tak rzewnie, tak z duszy... 


Ja usiąadę tu sobie na Śniegu, 
błiziuteńko, tak blisko przy tobie, 

i nic myśli nie wstrzyma mi w RUS 
będę tęskmić i marzyć tak DZE 


Ty mi powiedz cichutko, na ucho, 

= jak upiory się złażą tu nacą, 

| i zawodzą jękliwie i głucho, 

i z okropnem szyderstwem chichocą... 


Ty o swojem opowiedz mi sercu, 

jak strzeliste smereki kochają, 

gdy moc pełza po śnieżnym kobiercu, 
niedy baśnie się plotą i bają... 


Do twej piersi mą głowę przytulę, 
świat į życie zostana daleka, 

1y kołysać mię będziesz tak czule 

i w ramiona mię weźmiesz, smerekit... 


Hej... przywdziałeś śnieżystą sukienkę, 
taką srebrną, puszystą i zwiewną, 
więc zaśpiewaj mi teraz piosenkę 
cichuteńką, przecichą i, rzewną... 


ROZDZWONIŁA MI SIĘ DUSZA... 


Rozdzwoniła mi się dusza, 
jak fujarcza pieśń pasiusza, 
jak poszumne, halne granie, 
jak smereków kołysanie, 

jak potoków górskich szumy, 
rozdzwoniły mi się dumy!... 


Zgarniam złotych gwiazd mirjady, 
rozsypuję na śnieg blady... 

z księżycowych smug poświaty 
snuję srebrem lśniące kwiaty, 
wpinam w Szczyty, wpinam w góry, 
ł przetykam srebrem chmury!... 


Po przepaściach rwę szaroty, 

w aksamitne zwijam sploty, 

i z przelęczy na przełęcze 

rzucam srebrnych Śnień obręcze, 
1 w orlowe patrząc dusze 

, z piór ich plotę pióropusze!... 


Jak te górskie wodospady, 

płoche, zmienne, pelne zdrady, 

jak tęsknica, co przelata 

od Giewontu do Zawrata, 

jak te halne z gór poszumy, 
rozdzwoniły mi się dumy!... 

Lita Matusewiczowa. 
Takojsauć. 


OFIARY. 


zlożorńe w nadrze: Administracji. 
Zamisel kwiatów na grób $. p. Bogumila 
, p” składa na Chrześc. Tow. Dobroczy n. 
7 5 (pięć) Akekrander Chudzyński. 
p PRE) ist kwiatów na grób śp. Józefata Cho- 
 Tzelskiego składa na biedne dzicei zł. 15— 
roJzina Hinczów. 


„KURJER ZACHODNI”, — niedzieła 13 mtego 1977 roku. 


Ohostrzenia w szkołach średnich. 


Ministerhm W. R. i O. P. otrzymało 
szereg skarg na liczne objawy niedosta- 
tecznej pilmoś i ziego sprawowania 
uczniów. Szczególnie dotyczy to zapóź- 
nionych uczniów. s: arająe ych się wyla- 
maé z kamości szkolnej, opies „dych w 
nauce, często źle do wiej przygotowanych 
i wykazujących brak zdolności. 

Smutne wypadki. jakich widownią sta- 


ły się w ostatnich czasach szkojy han- 
dowe w Warszawie i Kielcaeh wyka- 
zały, że wsród tego odiamu młodzieży 
trafiają się osob bez najmniejszego 


hamulca mdralnego lub uslateeznie zde- 
gencrowaie. 

Wobec powyższego Miuisiecjui wpro- 
wadziło szereg r) w dła kandydatów 
do: szkól, którzy przekroczyli wiek pre- 
khzyjny: 

1) podania kandydatów, 
ły nie zdołają ukończyć przed terminem 
poborn do wojska nic mogą być bezwa- 


Kronika Zagłębia. 


KALENDARZYK. 


Dziś jana Dobrosława. 
13 Jutro Walentego Kapt, 

wsch. słońca 7 23 
GRUM |-| Zan. 1614 


Ku czci Papieża. 


W Sosnowcu odbędą się we wszystkich 
kościokteh uroczyste sumy o golz. 11 rano. 
Uroczysta akademja odbędzie się o godz. 5 
popol. na Pogoni w gmachu gimnazjum Sta- 
sziea. Akademję zagai ks. 
wiez, poczem dyr. Ńowakow= 
powiednie przemówienie. Uroczystość zakoń- 
czą chóry pod batuta p. Golebskiego i kcn- 
cert orkiestry szkojnej. Wstep za biletami, 
które można otrzymać na biebanj! w So- 
SDOWCU. 

Na uroczystość te zaproszone zostaly 
wszystkie organizacje i cechy ze sztandarami 

W Będzinie uroczysia akudemja odyęqdzie 
się o godz. 3 i pól popol. na Górze Zamko- 
wej. Urządzenia tej uroczystości pod.ęło się 
Kolo przyjaciół sodalieji oraz zjednoczone 
sodalicje Marjańskie, jako sekcja Lig: Kato- 
liekiej przy wəpóludziaie zapręszonych go- 
śe. Sala oraz «cena będą pieknie udekoro- 
wane przez sekcję artystyczną, na której 
cze stoi p. POZORÓW: i prof. EL. Zagan, 
omekun Sodali imieni: 
mierza. Portret Pi , specjalnie zrobio- 
ny przez artystę prof. A. Hyle, umieszczony 
zostanie na podwyższeniu sceny i pięknie 
przystrojony. Referat wygłosi prof. Bryn'ar- 
ski z Katowic. „Lutnia”* pod batutą p. Bu- 
rakiewicza wykona „Hymn papieski“ s BO- 
ga Rodzico“ oraz iune pieśni. Na program 
także składa się śjiew eœowy. poms muzycz- 
ny, recytacje, deklamacje chórstne oraz in- 
ne atrakcje. W przerwach grać bedzie ort- 
kiestra wojskowa. Na podniosłą tę uroczy- 
stać zaprasza się przedstawiciel wszystkich 
władz miekcowych. Specjalne zaproszenia 
wysylane nie beda. Pierwszy rząd miejsce a- 
rezerwowany. 

w Dąbrowie uroczystość kit uczezenin 
Papieża odbędzie się podług  następują- 
cego programu: o godz. 9 rano uroczyste 
nabożeństwo w kościele, gdzie podczas 
mszy św. p. Kozłowa odśpiewa kilka pie- 
śni. a p. Szyszkowski odegra na skrzyp- 
cach odpowiednie utwory. 

© godz. 3 po poł. w zali kina „Komela 
odbędzie się akademja, którą zagai p. inż. 
A; Stadnicki, poczem wyglosi odczyt prof. 
Nowakowski z Sosnowca, zapowiedziany 
bowiem pierwotnie prof. K. H. Roztwo- 
rowski z powodu choroby nie może przy- 
jechać. 

Po odczycie nastąpi część koncertowa, 
złożona z popisów chóru i orkiestry ucz- 
niów szkoly górniezo-hutniczej. pod kie- 
rownietwem p. K. Guzikowskiego, śpie- 
wu i dekłamaeyj uczenie gimnazjum żeń- 
skiego pp. Zawidzkiej i Młodzianowskiej 
oraz szkoły handlowej p. Łabndzińskiej. 

Będą także deklamaeje młodzieży chrze- 
ścijańskiej oraz grać bedzie orkiestra utz- 
niów gimnazjum męskiego. s 

Zakońezy akdemję żywy obraz. 

Biłety w cenie od 20 groszy do 1 zł. 

Wszystkie miejscowe organizacje. sto- 
jące na gruncie narodowym i religijnym. 
wezmą liczny udział ze sztandarami za- 
równa w nabożeństwie, jak i w akademji. 


— 


si wygiosi od- 


szamb. Plenkie-. 


św. Kazi- 


którzy szko- | 


| 


runkowo uwzględnione; 
2) innych kandydatów z wiekiem prze- 


kroczonym należy uprzedzać. że  wstę- 
pują bez prawa pozestawania ua drugi 
rok w tej samej klasie i w razie braku 
dostatecznych postępów w ciągu pierw 


szego roku pobytu w szkole będą 
nięci ze szkoly; 

3) wszelki objaw kraaurnego nieposłu- 
szeństwa lub arogancji względem kie- 
rownika, nauczycila lub wychowawcy, 
karany będzie w zasadzie  wydaleniem 
ze szkoly, z prawem odwolania się do 
kuratorjimn; 


usti- 


4) opiewa domowa kandydata lub kan- 
dydatki z przekroczanym wiekien pre- 
kłużyjnym złożyć winna pisomne zobo- 
wi Zanie, że uczeń (lub uczenica) sto- 
sować się będzie — pad rygorem wyda- 
lenia — do wszystkiech przepisów szkoły 


cieli, 


qdzeń kierownika craz nanez 


Min. Bobracxi w Zagięb'u. 


W dniu dzisiejszym zapowiedziany jest 
przyjazd do Zaglębia minisira oświaty, p. 
Dobrnekiego, który ma zwiedzić państwową 
szkołę górniczo - hutniczą w Dąbrowie. pri 
gare osebiście zaznajemić się z postawie- 
niem i rozwojem tej uczeni zawodowej. 


Nadawanie praw szkołom. 


isterjum oswieccuia zarządziło, by na- 
nie prywatnym szkołom śreuin cgólno- 
kształegcym praw gimnazjów państwowycii 
odbywało sią ce roku w miesącach kwietniu 
i maju, na nastęnny rok szkotny. Nadane 
prawa ovowiaznją od kwietnia do końca na- 
go roku szkolnego i ewentualnie na 
r rok lub lata. 
terjum W. R. 


i 0. P. przyznawać bę- 
dzie prawa gmnazjów państwowych na pod- 
stawie wniosków kuratorjów, które wiuny 
je przedstawiać przed 1 kwietnia danego ro- 
ku, dołączając do wałosków sprawozdanie, 
oparte na wizstacjach szkół w danym roku 
szkolnym. A 

Zważywszy, że dotychczas przyznawana 
szkołom prawa w listopadzie inb grudniu 
bieżącego roku na dany rok szkolny, eo spra 
wiało, iż ani szkoła ani rodzice nie wiedzieli 
na początku roku =zkoinego, czy szkola be- 
dzie posiadać prawa gimnazjów państwo- 
wych, czy teź nie, stwierdzić należy, że za- 
wartą w rozporządzenia ministerjalnem ino- 
wacja przyczyni się znacznie du unormowa- 
nia słosnuków w szkolnictwie prywaśnem. 


Z delegacji rzemieśliczej. 


Na ostatniem posiedzenin delegacji rze- 
mieślniczej przy Magistracie sosnowiec- 
kim przedstawiciele cechów stawili się bar 
dzo licznie. Przewodniczył p. Bednarek. 
Na posiedzeniu rozpatrywano między in- 
nemi sprawę Towarzystwa popierania 
szkolnictwa zaw odowego na Zaglebie D- 
browskie. Delegacja wezwÑa wspomnia- 
ne Towarzystwo do złożenia w ciągu mie 
siąca sprawozdania ze swej dzialalności. 
Sprawę eksponatów załatwiono w ten spo 
sób, że cechy: ślusarzy i stolarzy mają 710- 
żyć w ciągu tygodnia eksponaty w Towa- 
rzystwie rzemieślniczem, a pozostałe ce- 
chy, jeżeli będą m:eć eksponaty, złoża je 
na ręce pp. Bednarka i Rogulskiego, któ- 
rzy następnie dostawią je do miejskiej 
szkoły dokształeającej. Spawozdanie z 
rocznych zebrań cechowych, które się ad- 
bywają w styczniu i lutym, będą rozpatry- 
wane na następnem posiedzeniu delegacji. 
Delegacja zwraca się do p. wiceprezyden- 
ta miasta o utworzenie komisji*sanitarnej, 
któraby przeprowadziła rewizję w war- 
sztatach rzemieślniczych na terenie So- 
snowca. W tej sprawie prezydjumn dele- 
gacji udało się do p. wiceprezydenta ec- 
len porozumienia sim, 


Narodowa Organizacja Kobiet w Będzinie. 


Zarza N. 0. K. 
iż w pouiedziaiek dni 


w Będzinie zawiadsmia. 
14 bm. o godz: 4 nop. 


w lokain przy ul. Kościelnej nr. 20 w Re- 
dzanie odbędzie ~ie zebranie członkiń. Na 


zenraniu bedzie przemawiać delezatka NOK. 
z Warszawy, p. Zofia Ciehocka. 

Jelnocześnie «zacząd przypomiua. iż we 
wtorók duta 15 lm. o godz. 91 pól rauo tez- 
poczyna się kompet freliewsk! dia dicci w 
wiekn od lat 3 — 6. Zapisy przyjmuje zarząd 
codziennie od godz. 3—6 wiecz.. oprócz s0- 
bót i niedziel. 


m. A o 


Kinoteatry w Sosnowcu. 


grają dzisiaj: 

„Udziałowyć: „Czerwony błazen", 
film z Heleną Makowska. 

„Oaza”: „Malajska krew”, 

„Sfinks”: „Czy powinuśmy nmiiczeć”, Con- 
radl Wedi” 

„Momas“: 
Wiktora Hugo. 


polski 


„Nędzuiey* porlug powieści 


Delegaci województwa w Zzgiębiu, 
Do Zagiębia przyliyl naczelnik 


wódzk 


woje: 
tgo wydzialu rolnictwa i wetery= 
niwji p. Turowski. celem zbadania, czy 
projektowany przez Magistrat Sosnowca 
teren pol bulowę rzeźni centraluej nada- 
je się na ten cel. Jednocześnie p. Turow- 
ski dokona lustracji sejnikowej fermy w 
Wożkowiench Kościelnveh oraz szkoły go- 
snedarstwą dowuwcgzu w Koziegłówkawh. 

Bawi także w Żagiębiu naczelnik woje- 
wódzkiego wydziału budżetawo-gospodar- 
czego. p. W. Kiejez którego przy- 
jazd jest zwigzany ze sprawą nowego sta- 
rostwa i powiatn Zawierckiego. 


+ 


O teatr miejski. 

Obecny dzierżawca teatru dyr. Knake- 
Zawadzki podpisal Mag'stratowi zohowią- 
zanie, że w zakreże wynajmowania sali 
nie będzie brał zobowiązań na okres po 
10 marca rb. | że w dniu tym ostatecznie 
i pieodwolnie gmach tweru odia dody- 
spozycji Magistratowi. 


Plan regulacyjny miasta. 


Na ostatniem posiedzeniu Zarządu m. 
Sosnowca poczyniono uwagi do projektu 
regulacyjnego Sosnowca inż. Rakowicza. 
Pian tep powstał jeszcze za czasów oku- 
pacji niemieckiej 1 będzie podstawą przy 
rozbudowie nilasta. 


Ładna gospodarka. ji 


W roku ubiegłym przepwowadzono gruh 
towny remont dworca kolejowego w Da- 
rawie, wdzie doprowadzono do możliwe- 
go stann zarówno wewnątrz jak i Zc- 
wnątrz budynek stacyjny. Remont ien 
trwal około iniesiąca i przy znanym syste- 
mie prowadzen: a robót musiał pochłonąć 
sporo pieńfędzy. ANA y tym roku znów 
rozpoczę:0 wi całyu= Aarlynku świeże  ro- 
boty, polegające na uukeszezeniu prze- | 
wodników eleztrreznych w rurkach, jak | 
wymagaj tego adpow! (ednie przepisy. Do- | 
dać należy. iż przepisy te istnieją od'ebwi- 
li przejęcia przez elekirownię okręgową 
dostarczania pradu dla Zagłębia I można 
było przewodniki nnieścić w rurkach choć 
by podczas zeszłorocznego remonti bn- 
dynku stacyjnego. tymczasem dzięk ari- 
wnej gospodarce władz kolejowych” 0- 
beenie zeba będzie zupełnie niepotrze- 
bnie remont ten jrzeprow: adzić poraz dru- 
gi, co wyraźnie świadczy o braku progri- 
mowej i celowej macyr. w m istępstwie 
czego powstają poważne a zbędne AA 
tki. -l ` 

te 

Z Tow. muzycznego w Dąbrowie e = 
Tow. muzyczie w Dabrowie, po okwshrawej | 


przeswie działalności. spowodowanej -bra- 
kiem dyrygenta; wznawia obecnie Jekcjeepie 
wu, pod kierownictwem- prof Kazmierza 


Garbus'nskiego, dyrektora chóru medyków 
w Kiaukewie i zastępcy prof. Wallek-Walew= 
g „kebu* krakawskiem. 

t jekeja spiewu cdbędzie- się we 
wtorek, dwa 15 b. m., na którą zarząd Tow. 
prosi czynnych ezlonków o liczne i punktu- 
alne przybycie. Na lekcji tej ustalony zosta- 
nie rakże darzy rezkluł lekcyj, w związku 
wowedzanym zjazdem okrogowym 
ych Zagłebi a Dabrowskiego i 
taki pozostal do na- 
ie chóru e: u0 


l: ys 


Za nieludzkie meczenie zwierząt. 


Postermek põicji w Grodżeu pociągnął 
do odawiedzisineśc! karnej niejakiego Ja- 
kuba Adlerhigea, zamieszkałego w Miowi- 
cach, za przekrocze jących przepi- 
sów o ochronie zwierząt. Wymieniony nie- 
luwizki funman wsóżl na swój jeduokconej fu- 
rnauce prócz 504) ru jeszcze siedem 
odh, Takie lnu w obodnadzenie eig 
z końmi częściej zacleerwowie moina na 
osie grołzieckie , zwitszcza w pewne dni, 
iedv różni kran 
a. jeduikże i 
l w tysi wył kia 
Landełesy s o tyi przezuri, Że W 
przejeździe przez Grodzec ily obok furumu= | 
ki jeeszo. a wsjadają na nią dopiero wtedv. 
kiedy się czują bezpieczni | 


ce 


poii- 


gdyż © 


] 


„KURJER ZACHODNI”. — niedzieja 13 lutego 1927 roku. 
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Wykręty socjalistów. 

Z powodu poruszenia, szczególnie wśród 
robotników, jakie wywołał ar- 
tykuł nasz o budowaniu przez  eocjslistów 
teatru w Dabrowie za pieniądze miejskie, 
gdy tymczasem miasto nie posiada szpitala. 
domu noczeyowtgo i t. p. koniecznych urz- 
dzeń, w ostatnim ur. „Głosu Zagłębia” so- 
cjańide: nsłjąa w wysoce naiwny sposób wy- 
kręcić kota ugsoem, twierdząc, 4 pismo ni- 
sze przeciwstawia się budowie... domów ro- 
botniczych. Świadomie klamtiwy ten wy- 
kret nie wymaga odpowiedzi, tu checmy tyl 
ko zaznaczyć, Że w całym naszym artykule 
nie było ani słówka o budowie domów robo- 

, miczych, któzych powstanie powitalibyśmy 
z całem uznaniem, natomiast wystąpiliśmy 
przeciw budowie niepotrzebnego teatru w 
omeach, giły ndzie z braku lokali mieszkają 
w dołach i szopach. 

Jak socjatistom isty uu sercu sprawa mic- 
szkań dky robotników. świadczy najlepiej 
fakt, iż w olbrzymim gmachu włisnym w 
Dąbrowie czcić mieszkań zajęli przywódcy, 
resztę za$ wynajeto osobom prywatnym i 
ani jednego pokoikn nie oddano robotniko- 
wi. 

Tak w rzeczywistości wygiąda troska 80- 
cjalistów o robotnika. którego koszton się 
tuczą. 


Coraz lepiej. 

Komunie: widząc. że władze dość pobla- 
zwier patrza na różne ieh wystąpienia I wy- 
bryki, zaczynają pozwaiać sobie na coraz 
bezczelniejsze popisy. W związku np. ze 
ekazaniem komuasty Sziamy  Ajzenmana 
przez sad oktęgowy w Sosnowcu ua 2 lait 
twierdzy, zaujdujacy cię w wiezieniu be- 
dzińskiem kemuniie. w porozumieniu z 0d- 
sadującymi tam kare opryszkami.  zannie- 
nzalą urządzić mauifestacyjny protest. Za- 
rząd więzienia. dowiedziawszy się o tych za- 
miarach, wydał odpowiednie zarządzenia, u- 
niemożliwiajse wykonanie manifoetacji.” 


Listowny Kurs Języka Nieniieckiego. 

Metoda bez uczenia się na pamięć. Opra- 
cowana przez Franciszka Dietricha, Warsza- 
wa, Poznańska 21. 

P. Franciszek Dietrich, długoletni nauczy- 
cel języka niemieckiego w Warszawie, wy- 
trawny pedagog z wyższem wykształceniem, 
opracował na podstawie dłuższych studjów 
i doświadczenia nową metode przyswojenia 
sobie języka miumieckiego. W calym prze- 
biegu nauki nie potrzeba uęzyć się ani je- 
dnego sowa na painięć. Znaki fonetyczne są 
tak dokladne. że uczący obywa się w zupel- 
nośći beż nuuczycicia | ustnego wykładu, a 
mimo to wymawia poqrawaie słowa niemiec- 
kie. Kto tedy chce łatwą metodą nauczyć 
się języka nic iego, polecamy mu ten 
kurs istowny. zwłaszcza, że cena jest bardzo 
przystępna. Jedcu zeszyt kosztuje zaledwie 
2 zł 50 gr. Do nabycia u autora. 


> 
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Miesiąc taniej książki. 

Chcąc w miare możności przyczynić się 
do spopularyzowania nóród mieszkańców 
Sosnowca dobrych książek — największa na- 
sza czytcinia nowości wprowadziła premię 
dla wszystkich nowych czytelników zapisu- 
jących się do biłljotek: w „miesiącu taniej 
książki — Mianowieie: każdy nowy czytel- 
nik zgłaszający się w miesiącu lutym. korzy- 
"sta z czytemi bezmłatnie przez miesiąc, od 


dnia. ' zapisaniu się. 042 
Kino PMS. w Grodźcu. 
Dziś w niedzielę kino PMS. w Grodźcu 


wyświet!: potężne dzieło ekranu p. tyt. „Zas 
tracona ulica”, tragedia rozbitków  życio- 
wych wedłtyr etynnej powieści H. Bottauer'a. 
W rolach głównych Werner, Kraus, hrabina 
Eetethazy, hrabina Tóbtoj i Inni. 
Odczyt prot. Tatomira. 
Przypominamy, że dzń w niedzielę w sali 
kina „Momus“ przy ul. Nowopogońskiej w 
Sornowcu prof. Tatomir wygłosi odczyt pt. 
„Kriążka w życiu narodu”. We” se bezat- 
ne. 


Zabawa milusińskich w Domu ludowym. 

Zarząd Domu ludowego przypomina, %0 w 
niedzielę dnia 18 bm. o godz. 4 popołudniu 
w lokalu przy ul. Jasnej 26 odbedzie cię 
wielka zabawa dziecinna. Wiele przyjemno- 
ści i uciechy doznają nasze dzieciaki, a im 
Hezniej przybeda, ten lepiej bawić się bedą. 
Rodzice nie odmówią przeto swam pocie- 
chom miłej zabawy. 


Z harcerstwa. 

W dniu 18 ban. o godz. 3 popołudniu w lo- 
kalu szkuly sieleckiej ul. Szkolna 4 odbędzie 
się ogólue zebranie K. P. H, Sprawy bardzo 
ważne. Przybycie członków obowiazkowe. 
Gońcie i srmmtvrv miła widziani, 
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'kom tutejszym, że czasy paseczka minęły 


Miesiac książki dla młodzieży. 


poświęcić na propagandę książki dla szkół 
powszechnych. „Propaganda — czytamy w 
okólniku — objąć powinna zarówno nanczy- 
<iclstwo i samą młodzież, jak sfery społecz- 
ne, zainteresowane w rozwoju szkolmotwa". 
Wyziłew zatem społeczeństwa rozwinąć się 
musi w kierunku zbierania funduszy na za- 
kupno, względnie powiększenie bibljotek oraz 
w kierunku zainteresowania społeczeństwa 
| młodzieży dobrą książką. 

Realizację tych zamierzeń na terenie Z4- 
głębia Dąbrowskiego ujął w ewe ręce Zwią- 
zek nauczycielstwa szkół pówszechnych 
przy współudziale Związku księgarzy Zagłę- 
bia Dabrowskiego. Akcja propagandy książ- 
ki rozwżja się z jedne; strony pośród samej 
uczącej się młodzieży, z drugiej strony 
przez zorganizowanie wystawy książki, O- 
twarcie wystawy nastąpi w dniu 20 bm. w 
Sosnowcu w szkole powszechnej nr. 6 na 
Waweim, w Dąbrowie w szkole im. Naruto- 
wieza, w Będzinie i Czeladzi (miejsca nie u- 
stalone). Wystawa ta w swoim rodzaju pierw 
szą na terenie Zaglębia niewątpliwie wzbu- 
dzi szerokie zainteresowanie i znakomicie 
przyczyni się do spopularyzowania czytel- 
uictwa pożytecznych książek oraz umożliwi 
szkołom zaopatrzenia sią w odpowiednie 
dzieła. 

Dotychczas cała organizacja „Miesiąca 
propagandy keiążki* spoczywa na barkach 
Zw'szku nauczycieli szkól powszechnych i 
Związku księgarzy. Należy przypuszczać, że 
do tej niezwykle pożytecznej akeji zechcą 
przyczynić się w pierwszym rzędzie samorzą- 
dy, które dysponują specialnm: fundusza- 
mi na oświatę oraz towarzystwa, których za- 
daniem jest praca kulturalao - oświatowa. 
Zgłoszenia do współpracy, eweniualnie zao- 
fiarowaną pomoc przyjmuje Związek nauczy- 
cicistwa szkół powszechnych w Sosnowcu. 


W czasie dyskusji nad budżetem Ministe- 
rjum oświaty posłowio zgodnie etmierdzili, 
że to co wydajemy na oświatą jest wszystko 
za malo, ale pieniędzy więcej niema, A za- 
tem zuaczna część ciężarów związanych z 
rozbudowa szkolnictwa, z krzewieniem oświa 
ty spaść misi nu barki społeczeństwa, uza- 
leżnić się od jego ofiarności i dobrej woli. 

"Tymczasem w dziedzinie szkoinictwa, a 
szczególniej powszechnego, które jest funda- 
mentem pracy oświatowej, niejednokrotnie 
spotykamy się z tragicznem zjawiskiem fä- 
talnych warunków nauczania. Pomijając już 
fakt nieodpowiednich budynków, trudnych 
warwików komunikacyjnych — młodzież po- 
zhawiona jest tej nieodzownej pomocy gau- i 
kowej, jaką stanowi dobra właściwa książ- 
ka. Czyż można sobie wyobrazić normalny ; 
rozwój umysłowy i intelektualny dziecka bez 
dostarczenia mu odpowiedniej lektury uzu- 
pemia,qcej zasób wiadomości, uzyskiwayych 
ol nauczyciela | budzącej w nim szczytne 
idealy? 

Czytelnictwo w Polsce wogóle, a W SEU- 
gólności w szkołach powezechnych skut- 
kiem braku odpowiednich środków na zaka- 
danie bibtjotek stoi na poziomie niezmier- 
nie nskm. Ze stalys'yk: wynika, że w nic- 
których okręgach ezkolnych na terenie Rze- 
czyj tpołżtej zaledwie 50 p:oc. szkół jest 
zacpatrzonych w bibljoteki, a i to bibljoteki, 
które statystyka tam wykazuje, najczęściej 
są nieliczne i składają cię częściowo z ksią- 
żek bezwartościowych i bardzo zniszczonych. 
Zaledwie w kiiku okregach jest stan nieco 
lepszy, ale i te bibljoteki daleko odbiegają 
od doskonałości. j 

To toż z uznaniem trzeba powitać inicja- | 
tywę Ministerjum W. R. i O. P., Etóre okól- 
nikiem z dnia 14 grudnia ub. r. zaapełowa- 
ło do nauczycielstwa, aby miesiące luiy rb. 


"4 nawzaka 10m 
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Zakończente kursu śpiewu. 

Ognisko Związku pobkich nauszycieli t W dniu 10 b. m. w obecności dyr. Mazura 
szkół powszechnych w Czeladzi, rozumiejąc * i inspektorów p. Winiarskiego i p. Lipińskie- 
doniosłość i znaczenie śpiewu w szkole po- go nastąpiło wręczenie świadectw słuchaczom 
wużcchnej zorganizowało dla miejscowego na i uroczyste zakończenie kursu uwieńczcne 
uczycielstwa kurs śpiewu. Kierownictvo kur- } śziewającą herbatką. 
si objął bezintereceamie dyr. seminarjum ; Świadectwa otrzymali pp.: 1) Andereonó- 
nau_zycielakiego w Scsmowcu p. Mazur, wy- «wna Brna, 2) Bolechowska Bogumi!a, 3) Bu- 
kiady zaś wziął na siebie nauczyciel tegoż jatka Marja, 4) Baciówną Antonina, 5) Cie- 
semónarjum p. Jam Czuhaiy, który z zapałem śliski Al, 6) Drzymałanka Cecylja, 7) Œn- 
oddał się pracy nad pogłębieniem specjalnej  terówna Emilja, 8) Kowalski Ludwik, 9) Ko- 
wiedzy fachowej :mrhaczy, wskazac nowe | walka Janina, 10) Kamińska Anna, 11) Le- 
tosy i metody nauczania przedmiotu tak do- | szczyńska Jaqwiga, 12) Łukomikówna Sta- 
niedawna po macoszemu trąkiowanego u | nisława, 13) Mazurówną Eugenja, 14) Mazu- 
nas w szkomiotwie wogóle. równa Stanisława. 15) Mazurówna  Włady- 

Kurs trwał od 1 października r. ub. do 10 | sława, 16)Przyłucki Antoni, 17) Pieinwiako- 
b. m. lutego, lekcje odbywały się dwa razy | wa Bogumiła, 18) Grzankowska Zofja, 19) 
tygodniowo od 6 do 9 wieczorem. Koszta ; Gruszczyńska Bronislawa, 20) Bruduicka Zo 
kursu wraz z przejazdami prelegenta wynio- à fa, 21) Wieczorkówma Janina,.22) Wochó- 
sły 900 złotych, które ponieśli słuchacze przy ! wna Antowina, 23)) Wadorek. Jauina, 24) 
subsydjum od miejscowego Magistratu w , Wołkówna Stanisława. 
kwocie 200 zł. i kasy ogniska 100 zl. i ” 
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Dlaczego w Czeladzi drożej? Walne zebranie T, K, 0. „Świt“, 


Zagadką w Czeladzi jest, dlaczego kilo Dnia 20 lutego r. b. o gogz. 14.30 od- 
słoniny nienajłepszego gatunku kosztuje | będzie się w lokalu własnym walne rocz- 
4 złote, kiedy w Sosnowcu kilo wyboro- | ne zebranie członków T., K. O. „Świt“. 
wej słoniny sprzedają po 3 złote 50 groszy, | W razie nieprzybycia dostatecznej ilości 
a więc aż o 50 groszy taniej. członków, następne prawomocne zebranie 

Rzeźnicy czeladzcy i sosnowiecey na- | odbędzie się o godz. 15.30. 
bywają towar z jednego i tego samego 
źródła; w Sosnowcu są droższe oplaty Podrzutek w Magistracie. 

w rzeźni, większe podatki miejskie, dróżr | Jakaś nieszczęśliwa matka, glu której 
sze komorne od sklepów — pomimo to | widocznie dziecko było uciążliwym cię- 
żarem i kłopotem, zostawila kilkutygo- 


mogą sprzedawć towar swój taniej. Kie- 

dyš „jeden 4 czeladzian star się wy, tioma, dniowego chlopezyka na korytarzu Magi- 
czyć poczowemu rzeźnikowi powyższe nie | stratu dąbrowskiego. Ofiarę „ustroju ka- 
pitalistycznego” ulokowano w żłóbku. _ 


konsekwencje, na co otrzymał dyskretną 
odpowiedź, że on mógłby sprzedać i ta- 
niej, ale nie może robić konkurencji to- 
warzyszom po fachu. Możeby czynniki 
miarodajne zechciały wytłomaczyć rzeźni 


Tragiczna pomyłka. s 

Robotnikowi Ząbkowi Karolowi, zaniiesze 
kałemu przy nl. Miejskiej w Dąbrowie zmar- 
ło 7-tygodniowe dziecko wśród objawów za- 
trucia, Podobno dziecku dano omylkowo 
dawką Iokarstwa, przeznaczonego dla żony 
Ząbka, co spowodowało śmierć uiemowlę- 
cia, 


bezpowrotnie i że konkurencja jest zdro- 
wym objawem handlu. 

Z koła przyjaciół Sodalicji. 
Otrzymujemy następujące pismo: 
Dotychczasowy prezes Koła, p. dr. Kar- 

szowa, z» powodu braku zdrowia ustępuje 
z tego zaszezytnego stanowiska. Tym- 
czasowo zastępuje przewodn. p. dyr. Ter- 
likiewiczowa. Za prace wielce Szanownej 
Pani Doktorowej składa wdzięczne „Bóg 
zapłać” Zjednoczenie Sodalicyj Marjań- 
skich w Będzinie. 


. Nadużycie legitymacji Kasy chorych. 

Q) Francwzkowi Szwajcowskiemu (Zielo- 
ua 16) dawńo już umarła żona.ałe nie martwił 
się swojem wdowieńsbwem, pocieszała go 
' bowiera Marja Kańtoch. Nie miał też zamiaru 
 wymeldotrywać żony z listy Kasy chorych 
i zamiast niej korzystała z pomocy lnkarskiej 
| Kańtochówna. Ale sztuczka rychło się wyda- 
ła, a Sąd pokoju skazał Szwajcowekicgo i 
:ego przyjaciółkę po miesiącu aresztu, za- 
wieszając im jednocześnie wykonanie kary 


nn nrzaniae 9 lat, 


Sxuzatnie Pinkusa 
(i) Za pozostawienie koni bez dozoru eka- 
zał Sąd pokoju w Sosnowcu na 10 złotych 
srzywny Pinkusa Tmerelkika (Kordonowa 5). 


Nr. 43. 


Dziwny system. 

W związku z wykryciem w mioszkanib, 

Tauby Nachmana przy ul. Kościuszki w Dū 

hrowie 700 sztuk fałszywych 2 złotówek, 0 

j isaniómy, policja aresztowala wl 

wici żeszkania oraz jego cónkę, 17 - lc- 
tnią Ruchlę. A 
rował po mieś 


toli wozoraj już Taub spase 
cie, gdyż widocznie eędzia 
śledczy nie znalazł podstaw do zatrzymania 
oskarżonego w areszcie. 
Nie mamy, naturalnie, prawa  wtrącanio 
| 
„ 
| 
| 


sią do czynności władz sądowych, mus'my 
jednak zauważyć, że w Dąbrowie od dłuż. 
szego już czasu dziwnie pobłażliwie traktuje 
sig przestępców, których pomimo” niezbitych 
dowolów winy pmszcza się na wolność, da- 
jac im wożność ukrycia się lub zatarcia bla- 
dów swej de alnnaóci, oo, zdaje się, nie jest 
rzeczą wskazaną. 

W ubiegły piątek up. przybył na targ nie 
jak! Szule z Sosnowca, notoryczny awantu- 
mik. Osobnik ten wywołał skandaliczną a- 
wanturę i bójkę, a kiedy przybyła policja a. 
wanturnik zaczął bić, kopać i gryźć poete 
runkowych. Dontero przez nałożenie łań: 
euszków ua.emożliwieno Szuleowi dalsze e 
kscesy, chociaż i wiedy jeszcze opryszek «u 
wssturował sią i stawiał opór. Mimo wszy: 
stko, sędzia śledczy niezwłocznie zwolnił a- 
wanturni:ka, który napowno dz lub jutro u: 


va 


ray 


jeszcze lepsze widowisko 


Narodowa organizacja kosviet w Sielcu. 


Narodowa organizacia kobiet w Gy 
przy wicy Szkolnej przyjmuje do nauki kro- 
ju, szycia, hafiu i mereżek od godziny 4 do 
6 „epoludniu codzienne za oplaią 2 zł. 50 
gr. miesięcznie. N. O. K. przyjmuje również 
i do ochronki dzieci oł lat 8 do 6 za opłatą 
1 zł. 50 gr. miesięcznie. 


Wydanie księgi telefonicznej 
na okięg katowicki i Górnego Śląska niemiec 
kiego, na rok 1927-28, Inspektorat Poczt i 
Telegrafów w Katowicach, powierzył P.B.P 
Qzbis, Sp. z o. o. Wzorem zagranicy, wymie 
niona firma wprowadza do księgi telefonicz- | 
nej prócz ogło:zeń na okładkach i w tekście 
spis abonentów podług brauż, W tym celu 
przedstawiciele firmy „Orbis“, zaopatrzeni w 
specjaine legitymacje, odwiedzają już w 
m 'reowościach, objętych spisem abonen- 
tów P. T. Kupeów i Przemysłowców, celem 
z: Darowania im swych usług. Celowa re- 
klanu. kupiectwa i przemysłu Zagłębia Da- 
browskiego, miałaby duże znaczenie dla ra- 
cjonalnego zbiiżenia gospodarczego z Zagłę- 
biem śląskiem. Zgioszenia pisemne przyjmu- 
je i na życzenie zainteresowanych wysyła 
swego przedstawiciela „Orbis“, Katowice, 
ul. Dyrekcyjna 2, tel. 8-72. 895-7 


Pomorzanin o poczcie sosnowieckiej. 

O:rzymaliśmy następujące pismo: 

Obojętność ludzka, nawet na własne 
wygody, jest bez pranie. A może to jest 
już brak chęci do bezskutecznych prote- 
stów o należne jej prerogatywy. Jako 
przyjezdnemu z Pomorza, nieprzyzwycza- 
jonemu do podobnego niedbalstwa, przed- 
stawiają się one szczególnie rażąco. Do- 
tyczy to zwłaszcza naszej poczty. Po- 
mimo, że budowa na wygląd przerabia- 
nu była w wieku XX, w wieku kultury 
i cywilizacji — to jej warunki używal- 
ności i estetyczne są niemożebne jak ‘dla 
100 tys. miasta. Już nawet w wiekach 
starożytnych starano się budynki, zwia- 
szczą publiczne. tworzyć obszerne i z 
 przewietrzeniem. A poczta sosnowiecka, 
to niska, ciemna, brudna, pozbawiona 
najprymitywniejszej higjeny, oraz wenty- 
lacji, robi wrażenie jakiegoś zajazdu pocz- 
towego gdzieś na prowineji. Oczywiście 
dotyczy to warunków wewnętrznych. Z 
braku zrozumienia, że tabakiera służy 
„dla nosa, poczta nie stara się wcale: o 
szybkie załatwianie interesantów. Ogon- 
ki — nabytek wojny — powtarzają się 
często, szczególnie u okiemka przekazów 
"pieniężnych, które też często zatrzaska 
się, nie obsłużywszy nawet połowę ogon- 
ka. Pozostaly „zawamtość ogonka“ roz- 
goryczona do ostateczności, spocona czy- 
ni uwagę: ~ dlaczego sąsiednie okienko 
nie może pomóc? Największem może nied- 
balstwem jest brak skrzynek  listowych 
na ulicach przedmieścia. Zmuszony jest 
„czlowiek iść aż na główną pocztę, po to 
tylko, aby- przekonać się, że skrzynka: 
„jedynaczka jest przepełniona. Więcej 
nie nadmieniam kwiatków, aby już poda 
ne przy nich nie zbladdy. Mam nadzieję, 
iż powyższe spostrzeżenia za pośrednie. 
twem tak poczytnego pisma odniesie po- 
żadany skutek. 


VADESŁANE. 


Od dau ia: zaopatrujemy się w mydła, at- 
knły mydlarskie i kosmetyczne w fabry- 
iym sklepie „Sila“ w Sosnowcu przy ul. 
tecielnej w Domu Rozwoju pod filarami. 
Warnia ta. jedyna bodaj w uaszem Zagle- 
i. zaopatrzona staie i obficie w artykuły 
ei obce w najicpezych gatunkach, posta- 
jo ra Ea na urona europejską. Z prawdzi- 
zavważyłkmy znaczne po- 
ie  odwiedzanego 
„ZJ zumiejących swój imieres klijentów. 

 zaaśdują tu przedmiary ol najskrom- 
WY- 


kończąc na prawdziwych 
ang 


esa 
witch francuskich i ielekicb. O 
kinie i jego kierown/etwie zeliśmy nic- 
krotnie zdanie - najprzychyiniejsze. 
mta ujmuje grzeczna | szyhka obsługa, 
Ea ceny stałe i nie.podwyższa- 
, lecz oh SA 
ni iach najbliższych. to potyka rozu- 
aa, bowiem tylko na harmonżjnym kojarze- 
ln juteresn nabywcy da się zbudować dzie- 
lą trwałe. Życzymy więc sklepow! „Sila“ 
owo: zenia 
Prakiyczać 


i cezcze ba 
KLIJENCI. 


RESZT RADA" NS TOTU AE 
Miły synalek. 

z krółewańiej Jluty 
s e karnawuj: me mając zaś ma 
wę wlasnych pienssizy, zakrecil sie tko- 
lo kasy ojcewskiej. Zatmawszy ob 4000 z 
ltotrał sabie godnego kompua Polustka P 
tra z Kato przyjechali do Sesnow- 


Bec Jerzy 


saduit 
AESi 


i obaj 


ba. Wasaży j niefraeobiiwy tryb życia obu 
mło ła efeów, phwących dażo rachunki w s0- 
"chich restanracjach, zwrócił uwage 


Qbn mlodzieńców zatrzymano przeto 
przy płacemńu swego rachunku w jednej z 
reszauracyj. Badani przez police. przyzna! 
«o kim są i w jakim celu przyjechali do So- 
inowca. Ze skradzionych ojeu 4000 zł. zna- 
ieżiono przy Klsneree 2000 zł. Obu młodzień- 
tów odesłano do relziców w 
bolżęji. 


„Bialy tydzień“. 
Znana Firma sosnowiecka Ludwik Fin- 
kolstein. Modrzejowskalr rozpoczyna z 
niem 14 lutego swój biały tydzień wyro- 
bow Fabryki Żyrardów | jnnvch fabryk 
po cenach niskich. 


Zebranie Kola przyjaciół drużyny 
harcerskiej. 

Ww niedzielę dnia 13 bm. odkodzie się o 
£odz. 8 pop. w szkole powszechnej ne. 19 
przy ul. Nowej w Sosnowcu zebranie Ko- 
la przyjaciół 13 drużyny harcerskiej żeń- 
skiej. 

Zawini szewc a powiesili krawca. 

Niejaki Lis Stefau, zamieszkały przy ul. 
Zapłotnej w Grodźcu, który przed kilku dnia 
m: odpowiadał przed sądem za pobicie i a- 
wantury nocne, pobit dotkliwie kijem Kato- 

lika Ludwika za to, iż syn jego Piotr, powo- 

lany w charakterze świadka w jego sprawie, 
toznawał na niekorzyść tego ostatniego. 
Miejscowy posterunek policji sporządził od- 
 bowiedni protokuł, przekazując sprawę do 
tadu i krewki Lis zasiądzie powtómie na la- 
wię oskarżonych. 


Wnuczek pobil dziadka. 

_ Między Józefem Katolikiem, lat 68, zamie- 
śzkałym przy ul. Badzińskiej w Grodźeu, na 
Ile rodzinnych nieporozumień majątkowych 
Wyn'kła sprzeczka z zamężną jego córką, 
priyom staruszek usilował ją pobić. W o- 
Bronie swej matki etangl 14 - letni Kowal- 
ki Antoni, który włerzył dziadka młotkiem 
4 glowę, za co pociągnięty został do odpo- 
Ws ealnaśći karnej. 


tzęstochowianie na gościnnych występach. 
_ 0) Omegdaj Sad pokoju w Sosnowcu roz- 
batrywał sprawę trzech częstochowian: Jó- 
taa Piszczyka (Krakowska 120), Teodora 
„'Ury (Krakowska 31 u) i Władysława Sa- 
tra /Krukowska 120). Przysdi oni z bntel- 
SĄ wódki do Marji Jesień (Sosnowiec, War- 
%aw:ka 18) i poproiii, aby pozwolila im 
Ypi w swojem mieszkaniu. Jesieniowa zgo- 
Azją się chętnie. tem chętniej, żę przybysze 
Zamówiji 8 porcje flaków, później trzy czwar- 
kilograma wędlin i bułki, nakoniec zaś 
: sodową. Gdy wszakże po iednemu za- 
A się wynomić. nie chcąc zapłacić rachun- 
de, kwocie 8 złotych 40 groszy, zapał ko- 

iiny znacznie ostygl. Wypadla z krzy- 
m za ostatnim gościem. a ponieważ nawi- 
się akurat posterunkowy, przeto zajście 
widowano szybko w komisarjacie. spisu- 
ndnowiedn: protokuł. W epilogu Sął ska- 
 każlego z kombinatorów. na 2 tygodnie 
tu. 


chciał ' 


towarzystwie | 


„KURIER ZACHUJNY. 


Wybitni Amerykanie w Zagłębiu i na Śląsku. 


W ub. wtorek bawili w naszej okodcy 


w przejeździe z Warszawy zuakomie: oby- 
watełe Stanów Zjednoczmiych pp. Brova 


i Dennikon, któremu w podróży po Europie 


I e g AA 
towarzyszy małżonka. Są to znani inżynie- 


rowie amerykańscy, wybitni znawcy zaga- | 
dixen naukowej organizaci i rowniey 
względnie współwłaściciele większych za- 


kładów przemysłowych w Ameryce. 
Właśnie z tytułu wybitnego znawstwa na- 
ukowej organizacji obaj pp. Dennison i 
Brova kolejno piastowa!! bardzo zaszezytny 
mandat prezesury t. zw. „Taylor - Society 
— Stowarzyszenia inżynierów. zapnujących 
się specjalnie zagadnieniami tej nowej, cały 
świat dzis interesującej dziedziny nauki. 
Przyjazd wymienionych panów do Kuro- 
py związany jest z projektowanym miedzy- 
narodowym koaugresem naukowej organiz: 
cj, jak również z niworzeniem mil 
dowego iustytniu naukowej organizaci 
! rzy przy współdziulaniu Amerykan z mię- 
dzyaarolowym Komiteien namkowej orga- 
nizacji ma być uinndowany w Genewie. 
Korzystajse z pcbywm w Europie, 
Bwa i Denniscn wraz z małżonką 
żdżają szereg krów eurontiskii 
znajemieuija się z rozwejem 
| guńzacji poszczegó:nej. 
Przed przyjaz 
punuwie bawi 


pp. 
Otje- 
h w cen za 
nankowej or- 


ien do Zagiębia 
i w Warszawie, gdzie pozosta- 
wadż w Śeisjym kontake ze sferami 

` nerskiemó, nankewem. przemycłowemi. u 
także rządowemi i pol kiemnkiem Instytu- 
tu nawzowej organiz w Warszawie z je- 
Nyrekierea profesorem Karolem Ada- 
niesk.m, twórsz tushu nankowe” orgs 
w Polsce na czele, szczegółowo ba 
remjące ich cbjenty. zi 
wybitnie zorganizowane 


inży- 


su 


ani 


inte- 


zakady przemy- 


BEZROBOCIE W UB. TYGODNIU 


W okresie od duia 6 do 12 bm. stan bez- 
robocia na terenie PUPP. Suenowiee przed- 
stawiał se nistemjaco: 

W Sosnowcu byla 3620 bezrobotnych, w 
Będzinie 1550, w Dąbrowie 1030, w Czeladzi 
4 440, w gminie Otkusko-Siewierskiej 883, w 
| Rokitnie Szlacheckiem 807, w pozostalych 
f miejscowościach powiatu Będzińskiego 4299, 
w Ogrodzieńcu 754, w Bołesławiu 250, w po- 
zostalych mie'scowościach powiatu Olku- 
skiego 1196. 

Ogółem bylo 14851 hezrobotnych, z któ- 
rych zarejstrowanych w PUPP. w Sosnowcu 
9290, w czem meżczyzn 8480. kobiet 810. 

W okresie tym przybyło 285 bezrobotnych 
z czego zwolnionych przez miejscowe zakła- 
dy pracy 140 (cementownia .„Wysoka — 
14 robotników), przybyłych z terenów P. U. 
P. P. Kielce i Katowiee 100. przybyłych z 
Francji 25 oraz zwolnionej służby domowej 
22 osoby. 

Przyjcto natemiast w tymże okresie cza- 


| 
l 
i 


pomienieni « 


przytemi | rektor Grodziecki ero 
l Rażalewski 


— niedziela 13 lutego 1927 rok 


słowe a mianowicie: Towarzystwo „Ursus“ i 
Warszawskie fabryki parowozów. 
W naszem Zaglębiu węgiowem ziakomiu. 
oście mogli być zaledwie jeden dzień, k ó- 
cono na zwiedzanie 4 w 


a 
e 


ry poświę 


zaznajomienie się z metożami organizacyj- 
nemi różnorodnych galezi przemysh. A 


więc w pierwszym rzędzie zwiedzono pań- 
stwowe fabryk: związków azotowych w Cho- 
rzowie, skąd udano się do huty „„Biemareka* 
Następnie wizytowano polskie kopalnie skar 
bowe (Skarboferm) w Królewekiej Hucie. 
Objazd w naszej okolicy zakończono w Gro- 
dzieckiem Towarzystwie kopalń węgla i za- 
kladów przemysłowych w Grodźen, gdzie 
że amerykaiscy. niezalcźnie od zaznajo- 
ia się z rozwojem naukowej organizaci, 
zwiedza również roboty podziemne. intere- 
emjąc sie speejatuie zastosowaniem maszyn 
wrębowych. 


W czasie swego pobyiu w wymienionych 
zakładach pp. Dennison i Brevn zadawa!i 
caly szereg pytań i informowali się wszech- 
SRA no o JOS alei ie ruchu van- 


FEAE 
jas poważne Ryś i 
kierunku wyprz 


tod, olpowadaacych lokalnym warunkom. 
Ze swej 7 obaj wymienieni panowie } 
wypowie uwag 


ły szeres | mk 
zagadnień Ałeaarzacj 


na temat wiet 


Z ramienia Instytutu naukowej organiza- ; 
członek ; 


cji przybył z Warszawy 
tegoż Tustytntn br. Łubieński. jjozatem na 
miejsen w Zarlękiach wę h przez caly 
czas wywieczki towarzy GNI iAŻ. A- 
dom Kucharzewski z Królewskiej Huty i dy- 
"Towarzystwa p. St. 


E). 


z Grolżea. 


Stan bezrobocia na terenie PUPP. Sosnowiec. 


ZMIEJSZYŁO SIĘ O 112 OSÓB. 


su do pracy 399 osób. Większe ilości robot- 
ników przyijeły: Modrzejowskie zakłady hut- 
nieze 18, Rosnowieeka fabryka szkla 83, za- 
klady ©. G. Szón w Sosnowcu 58 robotni- 
ków. W porównau:n przeto do poprzedniego 
okresu czasu bezrobocie w ub. tygodniu na 
terenie PUPP. Sosnowiec zmniejszyła się o 
112 osób. 


Przy robotach publicznych w gminach 
miejskich i wiejskich bylo zatrudnionych 712 


osób, z których w pow. Będzińskim OTT. w 
pow. Oikuskim 35 osób. 

Z ustawowego zasiłku korzystało 2302 bez 
robotnych pracowników fizycznych oraz 21 
bezrobotnych pracowników umy=lowych; z 
<lorażnej pomocy korzystało 4687 — fizycz- 
nych oraz 676 — umysłowych. 

Ogółem zasilki pobierało 7686 osób. 

Wskutek instrukcji ministra pracy i epic- 
ki społecznej ilość pobierających zasiłki zwię 
kszyła się w ub. tygodniu o 300 osób. 


Co kradną? 


Laskowi Moszkowi z Sosnowca (Kolląta:a 
6) skradziono z mieszkania palto i bieliznę 
wartości 150 zł. 

Rothównej Alicji z Sosnowca (Staszica 21) 
skradła Marjanna zwe z Scenowca (3 Ma- 
ja) teczkę, wartości 40 zł. 

Józelowi Skrzywankowi skradziono z pa- 
rowozu na stacji w Sosnowcu kurtkę i wa- 
lizkę, wartości 29 z. 

Polic. pociągncła do odpowiedzialności 
Baryckiego Józefa z Bogucice i Kiemożyckie- 
go Stanislawa z Sosnowca (Towarowa 18) 
aa systematyczną kradzież mąki na szkodę 
Hambhurgera Chaima z Sosnowca (Kołłątaja 
18). Wartość skradzione! mąki wynosi 450 
złotych. f 

Tol Helenie z Sosnowca  (Staropogońska 
JT) skradziono z komórki 6 kur | 2 króliki, 
wartości 40 zł 


Spłoszeni przy „robocie“. 


zrodiwszy wyłom w murze, ns dostać 
się do warsztatu Goldberga i Kuczyr: kiego 
rw Somowen (Przejazdowa : 3). Spłosze 
1, zabierając ty'ko metr pasa tran 
ER, 10 zł 


Za wypiek hułek w dzień świąteczny. 


(h Tubjasz Zynder (Wysoka 10) zaplaci 20 
zlotych grzywny za wyjźrk "ulek 
aw:atoczaw 


w dzień 


1 
U 


Kradzież koni. 

W nocy z ub. piątku na sobote nieznani 
sprawcy za pomocą wyłunania drzwi dostali 
się do stajni, znajdującej się przy ul. Jasnej 
w Będzinie. Złodzieje wyprowadzili dwa ko- 
nie; jednego wartości 250 zl, należącngo do 
Fala Fajbisza z Będzina (Madrzejowska 56) 
è drugiego wartości 300 zl. własność Puka- 
Jarza Szłamy (Kościmszki 2). Oprócz koni zlo- 
dzieje zabrali ze satjni uprząż i wagi ol wo- 
zu, wartości 175 zł. Policia prowadzi iccho- 
dzenie celem ujęcia kontckradów. 

Złodziej i paser. 

(0) Tadeusz Gietżycki (Daleka 32) ukradł 
na szkodę huty „Miiowice* mosiądz i skórki 
wartości 100 zlotych i sprzedał je Stanirta- 
wowi Kliehowi (Daleka 31). Sąd pokoju w 
Sosnowcu skazał Gidżyckiego na miesiąc 
aresztu z zawieszeniem wykcnaia kary na 
przeciąg 2 lat, Klicha zaś za jawerstwo na 2 
tygadnie aresztu. 


Trzymać pey na uwięm. 


(M) Sal yvekoju w Sosnowen skazal na 5 
7%). grzywny Abrama Rab/nowieza Mod: 20. 
jowska 49) za uietrzymanie pa na uwięzi. 


Odpowiedzi Redakcji. 

P. W. K. w Zawierciu. W sprawie wy- 
jazdu do robót polnych w Niemczech na- 
leży zwracać sio wyłącznie do państwo- 
wego urzędu pośrednietwa pracy. które- 
go oddział znajduje się w Zawierciu. 

Pan N. w Czeladzi. Pisua uwagi o 
dzkim targu do huku się nie nasiaja. 


owania jak najlep żyli me- į 


W KRZYWEM ZWIERCIADLE. 


n smit 

Z cyklu „Zagiebie“. 

TO I OWO. 

Żaczątem to wczoraj. 
kapehiwz a la cowboy, na ręce kremowe re- 
iezki į łażn, Tu i unn i jcszcze gdziein- 
i wszędzie. Bo niby, gdy ma się pisać 
„w krzywem zwierczniie”, to niedość gebe 
szpetnie wykrzywić i w oko wetknąć monokl, 
ale trzeba wezystko widzieć £ ystko sły- 
rzęć. "Taki już los. I żehy to chociaż było 
przyjemne... Gdz Zgoła odwrotnie. 
A przytem te pi r „Gkazyjne”... Brr 
Ot, wezoraj chciałen pojechać autobusem, 
aby prędzej znaleźć sie w domu. 
- Panie! — pyrum szofera — 
autobus rusza? , 
Jak zatrąbi, proszę pana... 
da z godnością. 
— No, pal ujabli — myse sobie — porze- 
kam... 
Grumolę się tedy w giąb pudla. tryknąw- 
szy up:zednio kika razy głową o sklepi s 
jako że. welle zdania jednego z moich ko 
gów redzkeyjbych, jestem olrobinę za wy- 
i powo Pan Bóg na mnie miarę zgubił. 
Ale to glupstwo, w domu mam plaster angiel 
ski i pęcherz gumowy na lód, zresztą glowa 
ne garnck i nie rozbije sią. Natomiast we- 
wunirz autobusu gniew mię porwał. bo cho- 
cuż stajni Angjasza nie widziałem, to: je 
dnak jakie takie mam o niej wyobrażonie 
i zgoła mój mózg nie jest zdoien pojąć, jak 
może coś podobnego służyć jako środek: lo- 
komocji. 
— Panie kondnktorze! wrzeszęzę = 
Jak to może być, żeby na siedzeniach były 
bruilyt.. Proszę o książke zażaleń... 
— Z calg przyjemnością... Ślużę,.. o 
iesti — mówi z uprzejmym uśmiechem kon- 
duktor, oby się trzy razy ženil. 

Ależ, panie, to żartył.. — nie panuje 
już nad sobą — Gdzież ja tutaj cośkokwiek 
napisze! Cala książka od góry do doła, za- 
pisana... 

— 0, to bagatela!... 
nu pasażerowi now ke zażaleń, a tę 
niożesz już wyrzue 2% GKNO... 

Jeżelim go odrazu nie przeniósł na łona 
Abrahama. to tyżko temu może zawdzięczać. 
że w tej chwili z impetem wtoczylo się przez 
drzwi cale stado hadełesów, a ja straciwszy 
równowagę, wpadłem na szofera i machnąw: 
szy owrzymiozo kozła. runąłem drugiem 
wejściem na bruk. 

Przysięgam na bogi. Waihailj i Otmpn, 
przysięgam na ciemne moce Hadesu, że już 
nigdy nie będę jeździł autobusem. Wolę dra- 
łować na piechotę, choćby i po błocie, Inna 
rzecz, że to bloto tak jest olbrzymie, iż jnoż- 
naby przechodniów opodatkować za bezpłał- 
ne kąpiele. na, ale do tego nż się przy4wy- 
czniłem. Nie darmo jestem sosnowiczaninem. 
we napróżno sluchałem biadań jakiegoś en- 
kiernianego trubadura: „mokro wszędzie, bła 
to wszędzie i tak zawsze u nas będzie”... 
Zawsze. nie zawsze, wiadomo bowiem. że 2 
nastaniem upałów pływać będziemy w tu- 
mamach kurzn niczem na pustyni Saharze, 
czy innej Gobi. 

Ano. wiadomo. Sosnowiec, o atrakcje niee 
trudno... Kochane, wielkie, prawdziwie eu- 
ropejskie miasto! Co za teatr! A kanaliza- 
cje, a tmmwaje, a ten tunel pod przejazdem 
na ulicy Piłsudskiego! Ojrów miasta trzeba 
ozłocić, ale — zacząć od głów. 

Nie niecierpliwmy się... Na wszystko przyj 
dzie czas. Poczekajmy jeno. 

Zacząłem to wczoraj. T laże. Bo niby, gdy 
ma się pisać „w krzywem zwierciadle“ — 


Nadzidem na głową 


kiedy ten 


odpowia- 


OK: 


takie 


Chłopice!... Podaj pa. 


ksi 


bl. 
TEEEPA 14 
NA EKRANIE. 
„Gracz w szachy“ 
Francusko-polaki. film „Gracz w szachy” 


z udziałem wojska polskiego, ośnuty na tle 
życia Polsk; XWVHI w. ukaże się niebawem 
na naszych ekranach. Sceny filmu tego tehna 
prawdziwem życiem. Walk: powstańców poi- 
skich z moskajami, brawnrowe ataki polskiej 
kawatecji. typy wojsk rosyjskich, wszystko 
to odtworzone z wietkiem realizmem. Flm 
ten kreśli bohaters ylwatki hajowników 
o niepodległość Palski i jest jakby pieśnią 0 
moestwie boliaterów poskich, którzy szafow: 
swa kr dla nzyskania niepodiegłośc: oj- 
czyzny. Film ten został wykonany przez re- 
żysera Raymonda. Bemanda według słynnej 
powieści Dupuy Mazuela. Zaznaczyć n 
%e film „Gracz w szachy” jest pierws 
men z dziejów Polski, wykonanym wa 
Francii, że został on częściowo wykonany 
przy poparciu Rządu polskiego, a w szcze- 
gńiności polskich whiz wojskowych i kemu- 
nainyeh 
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Do kogo należy nprzątanie 

śniegu? 

We wczorajszych dziennikach  miejsco- 
wych ukazała się notatka, iż podana dwu- 
krotnie przez nas wiadomość o tem, że wy- 

H egu z jezdni należy do Magistra- 


tów jest 
ciąży na właściejeach nieruchomości. 

Qóż wyjaśaiamy. że informacja nasza jest 
prawsiziwa i żu o sprawie tej pisałismy je- 
sze w grudwu 1924 r. na padstawie ów- 
czesnego rozporzadzenia  Mmisterjum, na- 
debmego do Magistrwów. Ponioważ rozpo- 
rządzenie to uie zostało uchylone, obowiązek 
przeto usuwauiy śniegu z jezdni należy do 
Magistratów. 


Kronika Zawiercia. 


Sprawa powiatu i starostwa w Zawierciu. 


W mr, T „Dziommtka ustaw” ogłoszono na- 
rygje dodatkowe rozporządzenie. włączające 
opuszczoną pierwotne gminę Myszków do 
powiatu Zawierekiego. Natomiast o pozosta- 
łych rażących bledach zupomuiano: w dal- 
szym ciągu nie poprewiono uiewlażciwej ni- 
zwy powiat „Zawiereański”, oraz błędnie wy 
dmkowanych nazw gimn: Niegowo, Włola- 
wieć, a co gorsza. nie zmieniono faszywie 
wydrukowanej nazwy użejstuliejącej gminy 
Choroń, gdyż nazwa ta jeszcze w r. 1921 
wetab. zamienion: na gminę Porai. 

Wstępne prace nowego sturostwa rozpocz- 
ną się od wtorku, duia 15 iutego r. b. i acz- 
kolwiek o dniu rozpoczecia urzędowania be- 
dzie epeejame zawiadomienie, ludneść na- 
Ezego powiatu już od wspomnienej daty win- 
na się zwracać tylko do tamtejszego staros- 
tra. 


Na wpisy. 

Komitet kola wpisów gimnazjum mę- 
skiego w Zawierciu organizuje na cele ko 
ła, dnia 26 lutego. w salonach Resursy 
T.A.Z, bal p. n. „Zabawa zapustna* Obu 
wiązki gospodyń i gospodarzy pełnić będą 
panie: Z. banachiewiczowa, A. Bartoszew 
ska, Z. Bereśnicwiczowa, J. Berndtowa, 
A. Czerwińska, J. Dutkiewiczówna, J. Ka 
sprzycka, J. Lubeke, K. Maciejowska, H. 
Mamelokowa. Z. Piątkowska, J. Rączka- 
wa, J. Stattlerowa, J. Stephanowa, J. 
Szymańska, J. Wodzinowska, panowie: 
L. Berndt, Z. Czerwiński, E. Dębski, J. 
Dunin-Brzeziński, E. Gołębski, L. Kasprzy 
chi, 1. Maciejowski, J. Mameluk, J. Pasier 
biński, K. Purłowski, Z. Sowiński, Z. Stat 
tler St. Szymański, H. Tronssier, S. We- 
sołonski, J. Wołuszyński. 

Bal ten będzie jedynym. i jako że w za 
pusty, ostatnim zjazdem inteligencji Za- 
wiercia i okolie, % poza celem filantropuj- 
nym ma za zadanie ułatwić poznanie i 
skonsalidować sfery towarzyskie okolicy, 
dotychczas slaby tylko kontakt utrzymu- 
jące między sobą.  Spodziewany liczny 
napiyw gości niewątpliwie wpłynie dada- 
tnio na nastrój zabawy. 


i Z Magistratu. 

Sw onatnuiom czwartkowem posiedzeniu 
kontsii opieki społecznej, któremu przewo- 
dniczył p. J, Pasierski, uchwałono dele- 
gowanie na koszt miasta dwu wychowaw- 
ozyń na kum przeciwgrużiiczy. 

Pozatem postanowiono zwrócić się do ko- 
misji finansowo-budżetowej © przyjęcie u- 
daah w budowie sierocińca, który powstać 
ma w Loeśniowie poł Żarkami, a który po- 
djął się wybnłować powiatowy Komitet wo- 
jewódzki oki społecznej. 

Wreszcie postanowiono prowadzić nadał w 
roku bieżącym aukcję zapomegową dla ubo- 
gich sierot, koszt której wynosić będzie oko- 
ło 800 zł.. miesięcznie. 


` 
Prawo azylu w praktyce. 

W Zawereii przebywają dwaj rosyjscy c- 
migranci, nie majacy obywatelstwa polskie 
go: Józef Jędrzeowski i Jaa Kielbin, za- 
mieszkał: na w. Keperuma 1. Obaj znani o- 
póje, awantnrawy i zawalidrozi, kilkanaście 
razy karani za wo, opór władzy i za- 
danie wzkolzuń ciala. 

Przedwczoru, popołudniu cbaj przyjacie- 
le idqc ulieg Nowofabryczną wszczę!i kłótnię 
początkowo miedzy soba. a potem przybiera- 
jaca rozmiary awantucy i bójki. Na zwróto- 
ną przez przechodniów uwagę, by się uspo- 
koli, zaret ali stekiem  najordynarniej- 
szych wyzwisa i przekieństw. krzycząc: „Na 
bok z drogi katarmu! 

Riely dwaj pe 


ol 


rv sleibe policiunei sta- 
tali sią ieh uspokoić. Roskinie wszczali búi- 
kę, pezyczemi Kolban staral się wyrwać po- 
steruukowomu szubię z pochwy. Awantura 


;a, gdyż obowiązek ten' 
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„KURJER ZACHODNI", — niedziela 13 iutego 1927 roku. 


się przedłużała, przy pomocy czterech nad- 
biegłych policjantów zmuszono wojowniczych 
azylaatów do udania się do komisarjatu. Po 
drodze Kolban epoliczkował jednego z eskor- 
tujących, zerwał mu naramiennik i ugryzł w 
rękę. 

Kiedy po spisaniu pratokulu osadzono oby 


dwuch w areszcie, ci w czasie wydawana 
pożywienia, znów wszczęli awanturę. 

Wypadek ten dowodzi, jakiego autoramen- 
tu szumowiny naplywają do naa z zagrani- 
cy i jak bardzo skrupulatnie należy emigran- 
cki element sortować, by nie przysporzyć 
dość licznych krajowych pasorzytów. 


ZE SPORTU. 


KOMUNIKAT OFICJALNY NR. 28. 


Sosnowieckiego Podokręgu K. Z. 0. P. N. 
w Sosnowcu. 
Adres sekretarjatu: 
Wł Kosmala, Sosnowiec, Racławicka 10. 


1) Wzywa się na posiedzenie Kierow- 
nietwa delegata T. S. Victorją w Sos- 
nowcu (wtorek godz. 19 lokal Związków 
zawodowych Sosnowiec-Pogoń ul. Marja- 
eka Nr. 1) w sprawie przesłanego listu 
Nr. 247-1V z dnia T lutego r. b. 

2) Ukararo czterctygodniową dyskwa- 
lifikacją Majera Lubelskiego gracza 
ZYGS. Makabi w Sosnowen za obrażenie 
sędziego na zawodach w dniu 4 wrze- 
śnią 1926 roku między klubem  Makubi 
Ks. 22 — Mała Dąbrówka. 

3) Przypomina się klubom obowiązek 
każdorazowego zawiadamianią Kierow- 
nietwo Podkzggu o zgioszeniu graczy do 
ie zwolnieniu ew. wykre- 
śleniu tychże, celem należytej ewidencji 
graczy w spisie Kierownie: wa. 
Kierownictwo Podokręgu Sosnowięckiego 

K. Z.O.P. N. 


Z T. S. „WIRGINJA*, Zarząd T. S. „Wir- 
ginja* w Sosnowcu za naszem pośrednictwem 
zawiadamia ewych członków, iż w niedzielę 
dmia 20 Intego rb. o godz. 15 w lokaiu wla- 
snym przy ul. Czeladzkiej 26 na Pogoni, od- 
będzie się roczne walne zebranie członków 
T. S. „Wirginja* z następuiącym porząd- 
kiem obrad: zagajemie zebrania : wybór prze- 
wodniczącego; sprawdzenie obecnych i od- 
czytanie protokułu z ostatniego rocznego ze- 
brania; sprawozdania: zarządu, kierown'ków 
poszczogólnych sekcyj i komisji remizyine : 
udzielenie abzolutorjum zarządowi: wybór: 
5 członków i 3 zastępców do zarządu, 3 człon l 
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ków i 2 zastępców do komisji rewizyjnej ©- 
raz kierowników poszczególnych sekcyj; 
sprawa dalszej działalności i danych wytycz- 
nych na przyszłość; wolne wnioski. 

W razie nieprzybycia dostatocznej liczby 
członków, zebranie odbędzie się w drugim 
terminie tegoż dnia o godz. 16 i będzie pra- 
womocne bez względu na ilość przybylych. 

W SPRAWIE PRZENIESIENIA P.Z.P.N. 
Z KRAKOWA DO WARSZAWY. Sprawa 


przeniesienia siedziby polskiego Związku pił- ; 
ki nożnej z Krakowa do Warszawy, będzie - 


znowu i w tym roku jednym z punktów po- 
rządku dziennego walnego zgromadzenia P. 
Z. P. N., którego rozstrzygnięcie poprzedzi 
wieika agitacja i wałka w okręgowych związ 
kach piiki nożnej. Warzawaki Związek 0- 
kręgowy zapewnią, iż wygotował już odpo- 
wiednią listę ludzi, chętnych do pracy (któ- 
rzyby objęli stanowiska w przyszłym zarzą- 
dzie P. Z. P. N. w Warszawie) i zwrócił wię 
du Związków okręgowych z odpowiednią de- 
kiaracją. Obecnie, nadchodzi okres, w któ- 
rym związki okręgowe rozpoczną się zasiana- 
wiać nad decyzją w tej sprawie, która od 
3 lat jest przedmiotem ostrych zatargów w 
polskiem pilkarstwie. 

REWANŻ  ATLETY HINDUSKIEGO 
PRZECIW CYGANIEWICZOWI W LAHO- 
RE. Jak donosi wiedeński „Spozttagblatt”, 
zamierza maharadża Patiali wyowlować w 
roku bieżącym w Lahore wielki stadjon spor- 
towy, mogący pomieścić 60 tysięcy widzów. 
Na uroczystość otwarcia tego zładjonu prze- 
widziane jest spotkanie w w alce franeuskiej 
między Wiadysławem Cyganiewiczem a słyn 
nym zagaśnikiem hinduskim Gamą. W roku 
pokonał Cyganiewicz Gamę w Lonly- 
nie, tegoroczne spotkanie będzie zatem re- 
wanżowe. 
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Wiadomości ze Śląska. 


Pomoc inteligencji 


Od stycznia 1926 r. istnieje w Król. Hu 
cie Komitet inteligencji pracującej dla nie 
sienia pomocy bezrobotnym, utworzony z 
inicjatywy sekcji pracy spoiecznej przy 
kasynie polskim. 

Zadaniem Komitetu jest przyjście z po- 
mocą bezrobotnym przez wspieranie tą- 
nich kuchen, jednakże w żadnym wypad- 
ku Komitet nie wspiera bezrobotnych go- 
tówką. Fundusze na ten cel czerpie Ko- 
mitet ze składek zebranych przez dobro- 
wolne opodatkowanie się urzędników in 
stytucji państwowych, samorządowych o- 
raz prywatnych na rzecz bezrobotnych. 

Jak pożyteczną okazała się ta akcja 


dla bezrobotaych. 


wskazuje fakt, że komitet w ciągu 1926 
r. zdołał zebrać pokażna kwotę 31.247 zł. 
50 gr., którą rozdał kuchniom getującyra 
bezplatnie strawę dla bezrobotnych. 

W dniu 8 bm. odłypło się zebranie przed 
Stawicieli władz i urzędów, które biorą u 
dział w akcji, celem wyboru komitetu 
wykonawczego na 1927 r. Wybrany zo- 
stał ponownie dotychczasowy zarząd, w 
sklad którego wchodzą: b. minister Józet 
Kiedroń, prezydent m. Król. Huty Win- 
centy Spaltenstein, inż. Konrad Pillich i 
Stefan Urbanowicz. 

A może inteligencja innych miast pój 
dzie za pięknym przykładem Krój. Huty: 


Z przeszłości miast ś'ąskich.. 


JAK ŻORY ZOSTAŁY MIASTEM.—JAN GRABIA I BOLKO Z ŁAZISK DOBRO- 
CZYŃCAMI MIKOŁOWA. — „MIASTECZKO GÓRSKIE* STARY BIERUŃ. 


Malo kto dzisiaj zastanawia się nad 
przeszłością miast śląskich, a przecież 
przemawia ona do nas wyjętym z życia 
obrazem trosk, starań, cierpień i czynów 
który złożyły się na dzisejszy świat i ja 
kże odmienny od ówczesnego. 

Autorzy starych kronik piszą. że %0- 
ry (pow. rybnieki) założył książę racibor- 
ski Władysław (1247—1282), który był 
świetnym gospodarzem swego kraju i 
dbał o jego rozwój i kulturę. Żory poło- 
żone były prawic,że w środku księstwa 
raciborskiego i to położenie było przyczy 
ną do nadania tej miejscowości charakte 
ru miasta. Przytem także stanowiły one 
znakomity punkt handlowy, ze wzgiędu 
na położenie przy gościńcu między Rybni 
kiem. a Pszezyną. W latach r0-ych 13 
stulecia przyszło do um'astowienia Żor, 
a książe Władysław wzamian za Zory od- 
dał ówczesnemu ich wlaścicielowi Chwali 
siusowi (Chwalibóg?) dobra Ścierii obok 
Pszcźyny, wolłue od wszelkich danin i po 
datków. 

Do najstarszych miast na G. Śląsku na 
leży Mikołów, nazwany tak od kościoła | 


zbudowanego na cześć św. Mikołaja. W 
mieście tym sial zamek już od 1228 ro- 
ku, a w miarę rozwoju miejscowości po- 
wstał sam z czasem drugi kościół pod we 
zwaniem św. Wojciecha, który został 
kościołem parafialnym. Według starych 
dokumentów dobroczyńcami miasta i koś 
cioiów byli dziedziczny pœ Mikolowa Jan 
Grabia i Bolko z Łazisk. Ich kuzyn pro- 
boszcz Jurko skłtdał księciu Mieszkowi 
gdy ten w 1287 roku jechał do Rybnika, 
daninę ..2 pól, lasów i łąk”. 

Z czasów księcia Jana II, który znany 
był jako okrótnik i niewdzięcznik i w 1390 
roku kązał utopić proboszczą Konrada z 
Żor, datuje się powstanie Starego Bieru- 
nia. Kronika ówczesna powiada, że „mia 
steczko górskie“ Bieruń założone zostało 
w 1387 roku. Nazwę „miasteczko górskie” 
otrzymał Bieruń od niewielkiego pagórka 
pułożunego w południowo-zachodniej stro 
nie okolic miasta. Wedlug krążących opo 
wieści pagórek ten służył za punkt obser 
wacyjny dowódcy wojsk szwedzkich w 
czasie wojny trzydziestoletniej. Pogloskę 
tę potwierdzą odkopanie w ostatnich la- 


| Śląskiego, przy licznym udziale delegatów 
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tach ficznych kości ludzkich na stokach 
weaniesienia. Inni jednak powiadają, 28. 
wzgórze to służyło za miojsce stracenia 


Teatr Polski w Katowięach” 


Niedziela dnia 18 b. m. „Kopciuszek” o go 
dzinie 3 popołudniu. 

Niedziela dnia 13 b. m. „Rigoletto" promie 
ra wieczorem. 

Wtorek dnia 15 b. m. „Kopołuszek* o go 
dzimie 3 popołudniu. 

Wtorek dmia 15 b. m. „Tosca“ występ G- 
Ohorjua. i 


Teatr katowicki na prowincji. 
Poniedziałok dnia 14 b. m. „Gorąca krew“ 
w Pszczynie, 
Poniedziałek dnia 14 b. m. „Przedstawienia 
baletowe“ w Gliwicach. 


z | 
Gustaw Chorjan w operze katowickiej 


Znakomity tenor polski Gustaw Chorjan pa 
tryumialnych występach zagranicą wystąpi w 
oporze kutawiakiej jedyny raz we wtorek dnia 
15 lutego w operże Pucciniego „Tosca“ w par: 
tji Cumivalossi'ego. Zapowiedź występu niearów 
nanogo tencra polskiego wywołała wśród tutci 
szej publiczności niebywałe zainteresowanie. 
Wiokszość biletów na wtorkowy występ już 
zostala rozsprzeduią. pozostałe bilety do naby 
cis w kasie teatru. Telefon 24.48. 


Zjazd pracowników komnumatnych. 
j W dniu wczorajszym rozpocząć Się w sa 
Ji Rady miejskiej w Katowicach dwudnio- 
wy zjazd pracowników kommnalnych woj 


ze Śląska i z szeregu miast polskich, jak | 
Warszawa, Kraków, Lwów, Poznań, Byg 
goszcz itp. 

Obradom przewodniczył W. Popielow- 
ski, prezes Związku zrzeszeń pracowników 
samorządowych w Warszawie. Na wstę- 
pie odczytano szereg telegramów a ży- 
czeniami pomyślnych obrad, między in- 
nymi od ministra spraw wewnętrznych 
gen. Slawoj-Skiadkowskiego. Potem syn- 
dyk Związku gmin i miast wojew. Śląskie 
go p. Kuhnert wygłosił obszerny referat 
z zakresu zagadnień samorządowych i za 
wodowych. Wieczorem odbył się dla go- 
ds w jednej z restauracyj katowic- 
zich. 


Amerykənie zbadali pastępy orgawizacji 
pracy w przemyśle Śląskim. * 

Przed kilku dniami bawili na Śląsku 
dwaj Amerykanie, z których jeden, p. 
Braun, jest dyrektorem międzynarodowe 
go Wura naukowej onganizacji pracy, i 
badali postępy w organizacji przemysłu 
śląskiego. (Goście zwiedzili hutę Bismar- 
cka i kopalnie Skarbofermu, wyrażając 
swój podziw dla umiejętnego wprowa- 
dzania w życie zasad naukowej organiza 
cji pracy. 


Walne zgromadzenie Tow. przyjaciół te- 
atrui polskiego. 


W piątek dnia 11 bm. odbyło się w Ka 
towicach walne zgromadzenie Tow. pezy- 
jaciół teatru polskiego. Po obszernem 
sprawozdaniu prezesa towarzystwa p. Mie 
dniaka udzielono zarządowi jednomyślnie 
absolutorjum i dokonano wyboru nowych 
władz. w sklad których wchodzą: Wlady- 
slaw Miedniak, wizytator szkól średnich— 
prezes, adwokat Stanisław Kobyliński, dr. 
Adam Przybyłowicz, Tadeusz Dobija-Dziu 
bczyński, Dr. Michał Bielak, Jan Kno- 
bloch, prof, Stanisław Ligoń, red. Jan Przy 
byla, dr. Ernest Farnik, dyr. Piotr Pam- 
puch, dr. Tadeusz Jarosz i dyr. Marjan 
Sobański — czionkowie zarządu. dr. Zy- 
gmunt Przybylski, inż. Kiszka, sędzia Han 
drel, dyr. Wojciechowska, dry. M. Baczyń 
ski i prof. dr. Cicmbroniewicz — zastęp- 
ey czionków zarządu. Zebranie uchwatiło 
wysłać depeszę do dyrektora departamen 
tu sztuki przy Ministerjnm oświecenia, z 
podziękowaniem za wydatną pomoc dla 
teatru polskiego na Śląsku. 

Wypada zaznaczyć, że walne zebranie 
członków 'low. przyjaciół teatru polskie 
go poprzedziły ostre i niesmaczne ataki 
prasowe „Polonji“ i „Polaka“ na dziaial- 
ność prezesa Towarzystwa p. Mielniaka. 
Wynik walnego zebrania wykazał jasną 
bezpodstawność niewczesnych nanaści, 


Straszna śmierć pod lodem. 

Przed kilku dniami donosiliśmy o śmier 
telnym wypańku przysypania ziemią dziew 
czyny, która kradla węgiel. Obeenie do- 
wiadujemy się o podobnem nieszczęściu. 
Dnia 11 bm. utonął 15 ietni chłopak Po- 
lak Alojzy z Żaięskiej Hany, wybierając 
węgiel ze zwałów. któremi zasypuje sie 
staw kolo kopalni Wujek. Chłopak wnadt 
pod lód wskutek osunięcia się szlaki, na 
której stał i został dopiero wydobyty po 

p 4 


. 


b Sr. 43. 


aółtoragodzinnem poszukiwaniu, Natural 
= mie był wtedy już martwy. 
Kursy dla palaczy i maszynistów. 
Jak się dowiadujemy ze Śląskiego in- 
strtutu rzemieślniczo - przemysłowego w 


j 


Katowicach, wpisy na kursa dla palaczy i * 


maszynistów odbywają się w dalszym cią 
gu. Zgioszenie pisemne należy kierować 
do biura $! instytutu rzemieślniczo - Prze 


„KURJER ZACHODNI*, — niedziela 13 ratego 1927 roku. 


Akcja oświatowa na wsi. 


W lokalu szkolnym w Wojkowicach Ko- 
ścielnych odbyło się przy udziale 120 osób 
zebranie rodzicielskie. pod przewodnictwem 
giówoego opiekuna szaty p. Fr. Nowaka, w 
sprawie zawiązania komitetu w związku z 
miesiącem „Książki polskiej“ į propagandy 
1-klasowej szkoly powszechnej, zwołane 
przez kierownika szkoły p. Władysiawa Sza- 


mysłowego w Katowicach, ul. Teatralna | frugę. 


4, I piętro. 

Równocześnie przyjmuje się zgłoszenia 
na kurs chemiczny dla pracowników prze 
mysłu chemicznego, kurs dla dozorców e 
lektrycznych urządzeń podziemnych, kurs 
dla dozorców w zakładach o wysokiem 
napięciu ełektrycznem, oraz kurzy kalku- 
lacyjno -buchaiteryjne dla rzemieślników 


również kursami przygotrowawczomi do €- 
fzaminu mistrzowskiego. 

Kandydaci zostaną pisemnie zawiado- 
mieni o dniu i miejscu rozpoczęcia kursu. 


Spęd bydła i ceny na Centralnej targowi- 
cy w Mysłowicach. 

W czasie od 7 do 11 bm. spędzono na 
Centralną targowicę w Myslowicach 953 
krów, 91 jałówek, 82 buchai, 29 wolów, 
52 cieląt, 1780 świń, czyli razem 2977 
sztuk bydla. 

Za 1 kg. żywej wagi placono: bydło 
rogate 1 gat. 1.50—1.75 zl, I gat. 1.30— 
1.50 zł, HI gat. 1.10—1.30 zl, świnie 
I pat. 2.60—2.80, II gat. 2.35—92.60 zi, IH 
gat. 2.05—2.35 zl, cielęta 1.90—2.15 zł. 

Podaż ć popyt mierne, tendencja i ceny 
tniżkowe. 


Dolar w Katowicach. 

W dniu wczorajszym płacono w Kato- 
wicach za 1 dolara w obrotach między- 
bamkowych 8.94 zł., przy spokojnej ten- 
dencji. 

WEEKCEFIE (TY PIZEFK | TEEN a T 7" 


kronika Ulkuska. 

Piękny gest ustępującej Rady. 
Ustępująca Kada miejska wyasygnowsta 
ma zapoczaykowanie akcj! dokarmiania dzie- 
ci w powszechnej szkole męskicj 500 zł. W 
Faeie do Rady szkolnej, ustępująca Radu za- 
znacza, że enmi powyższa ma służyć na do- 
 karmianie do 1 kwietnia r. b. Większej su- 
my nie ma możność. uchwalić, lecz wyraża na 
dzieję. że nowa Rada subsydjowanie na ten 
cel będzie kontynuowała. Należy ztzuaczyć, 
Że w związku z zapoczątkowaniem dokarmia 
p staraniem kierownictwa szkoły została 
wybudowana. w euterynie szkoły obszerna 
kuchnia kafiowa przez p. Pilawskiego, daw- 


| tego melnego. bezplatnie. 


| 


Z Towarz, Gimnast. „Sokół“. 


Zarząd „Sokola“ w Olkuszu kaangażo- 

wał od 1 bm. na stanowisko naczelnika 
miejscowego gniazda, druha Wi. Suikow- 
skiego za Slawkowa. Ćwiczenia pod kie- 
runkiem energicznego druha, odbywają 
«ię trzy razy tygodniowo, tj. w poniedział 
Xi, srody i piątki, oraz co drugą niedzielę. 
Obecnie gniazdo olkuskie ćwiczy 25 dro- 
ków i 12 druhen. 
Zastępcą naczelnika jest druh Jan Jar- 
Mo (junior). Wobec nowego kierownicrwa 
„Sokół* stanął na nowej drodze do roz- 
woju. 


„Sokoli“ na kursa instruktorskie. 
Na kurs instruktorski P. W., urządzony 
Przez Dowódcę kadry w Sosnowcu, zglo 
Bzono: z gniazda olkuskiego druhów: 
Ludw. Kalisza. Henryka Łapkowskiego, 
mila Nowakowskiogn i Miecz. Tol- 
cza, z gniazda zaś sławkowskiego dru- 
hów; Barana, Michniewskięgo i Blaszczy 


Odczyt. 

Staraniem etowarzyszenia  rzemieś!. prze- 
Mylowego zostanie wygłoszowy w dniu 13 
U. m. o godzmie 4 popołudniu w Resursio 
Odczyt prot. Rzepeckiego p. t „Postęp na- 
i | rozwój społeczny”. Wejście bezpłatne. 


t Osobiste, 

Nowy burmistrz m. Ofkusza inż. Starkie- 
dh obejmu.e urzędowanie od poniedzialku, 
ia 14 bm. Przyjęcia przed południem. 


Telegraf w Kazimierzu. 
W urzędzie pocztowym Kazimierz koło 
(pow. Będzin) ouwurto i odda- 
do publicznego użytku stację telegra- 


Po zagajeniu zebrana przez przemolniczą- 
cego p. Fr. Nowaka został wygioszony przez 
kierownika szkoly p. Władysława Sza'rugę 
odczyt o znaczeniu dobrej książki polskiej 
i jej niezbędności w bibljo:ekach szkolnych, 
a następnie została poruszona przez tegoż 
kierownika sprawa uruchomienia w Wojko- 


e : wvicach Kościelnych pelnej Ttklazowej szkoly 
różnych zawodów. Te ostatnie kursy są ' 


i 


porezechnei. 
Zebrani uchwalili powołać komiiet „Książ- 


| ki polskiej”, w sklad którego powołano tu- 


tejszą Opiekę szkolną w osobach: pp. Fr. 
Nowaka, J. Adamczyka. Ant. Kyrcza, Wł. 
Szafrugi. Oprócz tych osób powoła | +2 cze 
z poza opieki pp.: Fr. Lanieckiego, Fr. Pa- 


ŻYCIE GOS 


Bezrobocie 
W ostatnim tygodniu t. j od dnia 2—9 


lutego b. r. sian bezrobocia powiększył się | 


o 8U8 osób i wynosi obecnie 46.072 o:oby, 
2 czego na górn'etwo przypada 13.358, na 
hutnicirwo 5.034, na przemysł meaowy 
3u08 i na przemysł budowlany 2.087. Re- 


ezta bezrobotnych pochodzi z róż voh mniej- | 


szych ośrodków przemysłowych. Dość bez- 


Kronika go 


WAGONY-LODOWNIE. Celem prawidło- 
wego zaopatrywania większych miast i ośrad 
ków przemysłowych, należy tego podziału pro 
dukęji krajowej, jak również ułatwienią eke- 
portu ładunków szybkopsu acych się, jak 
mięso, nabiał itp., polskie koleje państwowe 
w bieżącym sezonie letnim przys:ąpią do 


gonach-lodowniach, zaoatrując je w lód, z 
własnych składów. W tym celu we wszyst- 
kich okręgach dyrekcji kolei państmowych 


| 
przowozu tych artykulów we własnych wa- | 
1 


wybulowano składy, zaopatrzone w lód, — | 


uruchomiona będzie rozporządzalna narzie 
ilość 150 wagonów-ohlodni. W miarę roz- 
woju przewozów, ilość wagonów będzie zwię 
kszona przez doda'kowe uruchamianie dal- 
szych 120 wagonów, które zamów:ono w kra 
jowych wytwórniach z terminem dostawy 
na maj—czerwiec rb. 


W SPRAWIE POMIDORÓW. Pom'mo wy- 
jaśnienia Min. przemyslu i handlu, że nie u- 
d...lało ono pozwolenia na mwózż pomilorów 
w puszkach, okazuje się, iż import ten trwa 
w dalszym oggu i to w beczkach, ponieważ 
zakaz nie oba muje pomidorów w tem opako- 
waniu. Importerzy włoscy wykorzystali tę 
lukę į sprowadzii wielką partję pomidorów 
do Polski, których nakładania w puszki po- 
djęła się jedna z krajowych fabryk przetwo- 
rów jarzynowych. 

LICZBA BEZROBOTNYCH W NIEM- 
CZECH wciąż się wzmaga | wzrosła w merw 
szej polowie stycznia z 1.747.000 na 1.824.000 
czyli o 87.000. Liczba ta obejmuje 1.551.000 
mężczyzn i 283.000 kohiet. Za: mogę po- 
b'era 2 miljony 70 tye. ludzi i niema wido- 
ku, aby cię te stosunki miały polepszyć. 


Z niełły warszwaskiei 


Ceduła gieldy warszawskiej z dnia 12.2 1927. | 


AKCJE 


Bank Dyskontowy 12.50, Rank Handlo- 
wy 4.85—4.75—4.80), Bank Polsk: 108.50— 
1w.50, Bank Zachodni 2.50—3.00—2 80, 
Bauk Zjedn. Ziem Pal. 1.85, Bank Spółek Za- 
robk. 12.50—11.50—12.00, Kijeweki 0.27— 
0.28—0.24, Puk 7.10—7.206, Spiess 57.00, 
Pol. Tow. Elektr. 0.2—0.28—0.26, Brown 
Boveri 1.60, Kabel 0.26, Siła i Światło 72.00 
70.00, Czersk 0.53—0.48, Częstocice 1.95— 
2.00—1.90, Wichałów  0.33—0.32, Cnkier 
4.40—4.15—4.20, Firle? 30.50, Łazy 0.25— 
0.24-—0.25, Drzewo 1.00, Wysoka 5.00, Wę- 
giel 92.00—93.00—91.00, Nebel 3.30-—8.20 
—3.30, Cegielski 24.00—25.00—24.75, Fi- 
tzner 3.%6, Lilpop 20.50—20.25, Modrzejów 
6.70—6.60, Nerblin 110.060—109.00, Ortwein 
0.80, Ostrowiecki 1425—14.00, Parowozy 


mocha, J. Kalagę i F. Głażewskiego. 
Zorganizowany komitet ustaiii następujące 
źródła dochodu: dobrowolne ofiary od mie- 


Szkańców lutejszej wsi; subsyd um Dozoru | 


sukoihego; subsydjum Urzędu umianego i 
subsydjum Wydziału powiatowego Sejmiku 
ba lzińskiego. 

W sprawie uruchomienia w Wojkowicach 
Kościelnych pełnej 7-klasowej «szkoly po- 
wszechnej zebrani postanowili zwrócić się z 
apeiem do tutejszych czyników samorząlo- 
wych i szkoinych, jak również do władz ea- 
morządowych i szkolnych, aby te zajęły się 
ak najpręlszem zrealizówaniem projektu po- 
wsiania w tutejszej wiosce powyższej uczel- 
ni, gdyż dzieci uczęwaszające do iwie'szej 
szkoły, kończą tylko 4 oddziały : zmuszone 
są 2 braku wyższych oddziałów pozostać na 
tak szczupłym zakresie nauki, co w dziej 
szych warunkach jest zupełnie uiewysta-oza- 
jącem, bo do szkół rzemiećlni:zych, relni- 
czych i zawodowych żądają ukończenia rel- 
nej 7-kiasowej szkoły powszechne”, 


PUDARCZE. 


na Sląsku, 


, robotnych, 
1 


pobierających zasiłki 
28.321. Z ogólnej liczby bezrobo.nych przy- 
pala na Cieszyn 1.476 osób, na Bielsko > 194, 
na Katowice miasto 4.175, na Katowice po- 
wiat 12.266, na Królewską Hutę 2.781, na 
: Świętochłowice 3.400, na Tarmawskie Góry 
1577, na Iubliniec 956, na Pszezynę 4.420 
i na Ryonik 10.178. 


spodarcza. 


0.75—0.78, Pocisk 2.05, Rohn 0.40, Rulzki 
155—1.90, Starachowice 2.7. -2.6: —2.70. 


Ursus 1.70—1.65, Ziałenieweki 16.75. Za- 
wierae 22.00—22.75, Żyrardów  14.00— 


18.50—18.75, Boukowski  1.68—1.70—1.67, 
Syniykat 2.16, Hałrerbusz 92.00, Spirytus 
2.90—2.95, Żegiuga 0.20. 

WALUTY I DEWIZY. 

Dolar 8.92, Nowy Jork 6.95, Londyn 
43.52, Paryż 30.20. Wiedeń 126.30, Praga 
2657, Wiochy 38.65, Szwajcaria 172.50. Ho- 
landja 359.10, Sztokhom 23450. 

Teniencja da xkcyj słabsza, 
u:rzymana. 


dla walut 


Loteria kiasowa. 


3 dzień e'--nienia. 

W uzupełneiniu wczorajsze: depeszy po- 
dajemy liczby wygranych niżej 1000 zł. (bez 
stawek). 

Po 600 złotych — 1332 5013 6687 13270 
15470 31848 38408 41565 43677 41919 58735 
62714 63990 64076 641968 77021. 

Po 500 złotych — 4704 5235 6005 8715 
1214 185506 28368 31070 38430 43562 15239 
64802 58785 68727 70962 72210. 

Po 400 złotych — 304 1117 1612 4548 
6856 11802 11009 12584 12613 18377 18322 
18955 28482 23598 28602 39517 31692 27117 
33172 34579 36602 3E435 45990 16181 53981 
54831 55662 57728 50863 63931 69253 70039 
70546 73099 74899 76807 78389 787£8 79705 

Po 300 złotych — 79 1610 1691 7243 8331 
8389 8970 9233 10809 10348 10565 10784 
11138 11650 11903 12008 12473 15293 15806 
16340 16634 16994 18039 19348 12748 12768 
21292 21624 22134 22318 23085 23138 23155 
25610 25722 26363 26705 26929 26954 27037 
27051 28371 28468 30272 31487 31561 32017 
32173 33057 33101 34851 35422 36473 37073 
31206 37366 38910 39176 39831 40215 10293 
40475 40701 41032 41282 41416 41839 41684 
42478 42508 12879 43071 43533 44328 44558 
46173 46781 16924 47658 48220 18135 18906 
49817 
50218 50903 51090 52147 52467 52837 52878 
53234 5345 54749 54918 55541 55549 K5601 

58214 56834 56767 56945 57654 57908 59430 

59996 G0131 607£0 61472 61976 63451 63736 

63772 03085 64452 64868 64902 65137 866841 

G6r2y 67275 67516 65091 68395 68568 69869 

71080 71214 71376 71409 72665 73564 74134 

74466 74484 74922 75252 75515 16451 76705 

16722 77310 77592 78427 178736 79360 79456 

49710 
f Wykaz stawek oraz mniejszych wygra- 
1 nych jest do przejrzenia bezpłatnie w kole- 
| kturze Józefa Hlawskiego, 3 - go Moja 23 
Í iol. 2.24. 934 


wynowi | 


Z całej Polski. 
moze wewn 
ZGON BISKUPA .ZDZITOWIECKIEGO. 
Djecezja włociaw:ka zostałą osieroco- 
na. Dostojny jej pasterz ks. biskup Stani- 
sław Zdzitówiecki, zmari wczoraj we Wio 
clawku po dłuższej chorobie, przeżywszy 
lat 73. Uroczystości pogrzebowe zostay 
wyznaczone na środę 16 bm. W dniu tym 
zwłoki zmanego dostojnika kościoła spo- 
czną w podziemiach bazyliki katedrainej 
we Włlociawku. S p. ks. biskup  Zdzito- 
wieoki reprezentował starsze pokolenie w 
episkopacie polskim. W tym roku właśnie 
up.ywa 25 lat, odkąd na giowe jego wło- 
żono intulę biskupią. 
O POMNIK CHROBREGO W GNIEŻNIE 
semtwa budewy pomnika Chrobrego 
w Guieźnie posunę.d się w ostatnim Ozi- 
sie poważnie naprzód. lrzygotowania po- 
stąpiiy tak daloko, że można się spodzie- 
wać, iż pomnik stanie jeszcze w lecie 
bieżącego roku, W ostatnim czasie duże 
szą dyskfeję w komitecie budowy wywo 
łaa sprawa odlania samego pomnika, 
Rozważano, czy wykonać uależy odlew 
w Paryżu, czy w Poznaniu. Ostatecznie 
Poznan zwyciężył i wykonanie odlewu 
powierzono firmie Cegielski. W zasadzie 
pozostaje znany już projekt, jedynie co- 
kór kamienny zostanie rozszerzony. Fim- 
damen:v z granitu już są gotowo. Sam 
odlew podobny do modelu wykonanego 
przez art. rzeźbiarza Różka, po przepro- 
wadzeniu różnych korektnr został již o- 
statecznie ustalony. Fundusze komitetu 
wzrastają w ostutn«m czasie poważnie, to 
też budowa sama postępować hędzie do- 
syć pospiesznie. W sklad komitetu wcho- 
dzą: ks. biskup Laubitz jako przewodni- 
czący, wiceprezydent Henzel, Bolesław 
Rzeżniacki i inni. Pomnik stanąć ma na 
Bożej Roli przy w. Tumskiej od strony 
pomdniowej Katedry. 
GDYNIA NAJBARDZIEJ UPRZYWILE- 
JOWANEM MIASTEM W POLSCE. 


W najbliższym czasie ukaże się rozpo- 
rządzenie Prezydenta Rzplitej o popiera- 
niu rozbudowy i rozwoju portu w Gdyni. 
Rozporządzenie to nadaje zupeinie wy- 
jątkowe warunki Gdyni. 5a one tego To- 
dzaju, jakich nie posada żadne inne mia- 


sto w Polsce. 
Art. 2 mówi. że każloroczny hudżet 


państwa powinien zawierać kredyty na 
rozbudowę portu i miasta. 

Dalsze artykuły zawierają przepisy a 
ulgach podatkowych dla budującego się 
miasta, mających na celu jak najdalej 
idący rozwój tej przyszłej metropolii han- 
dlowej państwa. Między innemi rozporzą- 
dzenie przewiduje zwolnienie od wszel- 
kich podatków dla tych przedsiębiorstw, 
którę ulokują swe filje w mieście. 


STRZAŁY NA POGRANICZU 
POLSKO - LITEWSKIEM. 

W powiecie Święciańskim patrol Kop-n 
kontrolując odcinek graniczny natknął się 
na wypadającego akurat z pewnej chaty 
strażnika litewskiego, ubranego w mun- 
dur i uztrojonęgo. Na widok żołnierzy 
polskich Litwin począł uciekać w stronę 
swojej granicy. 
|  — Stać! — krzyknął za nim patrol pol- 
Ski. 

Strażnik litewski nie usłichał jednak 
wezwania į umykał dalej, Wówczas za- 
grzmiały z karabinów polskich etrzały i 
Litwin raniony kulą w ramię upadł tuż 
koło granicy, jeszcze na terytorjum pol- 
skiem. W tym momencie strażnicy litew- 
sey w liczbie kilkunastu poczęli z teryto- 
rjum swego ostrzeliwać patrol polski i 
pod osloną ognia wciągnęli rannego Ti- 
twina za granicę. Po stronie polskiej ran- 
i nych nie było. 
| * NAPAD WŁOŚCIAN NA DWÓR. 


W powiecie Wileńsko - Trockim w 
dworze „Leśniczówka“ znaleziono 4 aso- 
by bez życia — pomordowane siekierą, 
Zbrodnię odkrył pewien wieśniak, który 
wstąpił do dworu w Leśniczówce, aby od- 
wiedzić właścicieli tegoż Masłowskiel. W 
jednej z komnat ujrzał na podlodze zwłos 
ki obojga malżouków z obciętemi glowa- 
mi. Gdy przerażony tym widokiem wy- 
padł z dwom na dziedziniec, w pobliżu 
natknął się znowu na porąbane siekierą 
zwłoki parobka. Wreszcie gdy przyhyła 
policja wykryto również porąh 


staliło śledztwo był to akt zemsty, bowiem 


we dworze nie było śładów rahunku. Ma- 
słowscy często mieli zatargi z okokiczny- 
mi chłopami, członkami Bialoruskiej „Aro 
mady” i prawdopobnie padli z ich rak. Na- 


| ki 17-letniej córki Masłowskich. 
razie aresztowano kilku włościan 


10. 


POSEŁ WOJEWÓDZKI (N. P. Ch.) 


z e 


stu się „sławnymr* przeż swują aig. 


= 


Wiańomości ze stolicy. 


ECHA NAPADU NA POS. ZDZIECHOW- 
SKIEGO. W zwiazku z głośną sprawa noc- 
nego napadu na posła Zlziechowskiego, wply 
nęły do sądu okręgowego w Warszawie į to- 
czą się dwie epruwy prasowe. Władze żan- 
darmecji wojskowe, wystąpiły mianowicie 
przeciw redakejom „NRzeczpospołitej” i „Ga- 
ety Ponwinej Warszawskiej” o znioshtwie- 
nie w druku. Termin tych spraw, budzących 
wielkie zainteresowanie, będzie wyznaczony 
na marzec. Zaznaczyć należy, że jeno z 
wymienionych pism oświadczyło gotowość ; 
dostarczenia dowodu prawdy na to, kim sa 
sprawcy owego napadu. Równocześnie do- 
miadnjemy się, że śledztwo w sprzarie napa- 


du na pos. Zdziechowskiego ma być nmorzo- , 


ne z powodu niemożności wykrycia sjraw- 
ców. } 


i 
RZĄB NIE CHCE SUBWENCJONO- | 
WAĆ OPERY. Magistrat miasta Warsza- ; 
wy wząowil w Ministerjam oświuty sta- 
rania o przyznanie subsydjum rządowego. 
na prowadzenie opery warszawekiej, Mi- 
nister Dobrucki w odpowiedz! na wspom- 
niany memocjał oświadczył. że prelimi- 
narz budżetowy na rok 1927 nie zawiera 
odnośnej pozycji, wobec czego proste od- 
rzucił. Í 

RCZSTRZYGNIĘCIE KONKURSU NA! 
POMNIK KOŚCIUSZKI. Na ogłe:zony W 
Warszawie przez komitet budowy pomnika 
Tadeusza Kościuszki konkurs. nadostano w- 
gólem %7 prac, które są cheenie wystaw:one 
w saizoh Zachęty. 

Sad kogkureowy w osobach prof, Hołewin- 
skiego. Szyliera, Piusa Wolońskiego, Żur- 
kowsktorof Żwana, wyróżnił projekt nr. 16. 3 
BOW S fik »psze | sume G0UV zł.. prze- 
znaczy na u*eroly rozdzelł w trzech rów- 


zazna zojyw, 0 żaden z projektów nagrolzo- 
nych nie nadaje się do wykonania. Po otwar 


ciu koperp okazało się, że autorem projci.u 3 


nr, 1fsjezt p. Franc=zek Roih, nv. 20 p. Sta- 
nisłuw Jackowski, autor zaś nr. 24 nie potał 
wego nazwisku 


Z ruchu wydawniczego. 


7-lecie objęcia polskiego morza. Na dzień 
10-g0 lutego br. przypada 7-lecie objęcia 
polskiego morza. Z okazji tej uroczystości 
Iiga Morską i Rzeczna przygotowuje wy 
danie jednodniówki pt. „Batyk*. Jedno- 
dniówka ta zawierać bedzie sprawozdanie 
z Q-letniej naszej działalności na odzyska 
nym wraz z niepodległością Bałtyku, opis 

i historję rozwoju niszej marynarki wo- | 
jennej i handlowej, opis portu w Gdyni i 
w Tezewie, sprawozdanie z żeglugi Tze- | 
cznej i bilans działalności Ligi, oraz Loga 
dy dziwł beletrystyczny, 


PE | A 


1 94mm — A a r OR 


i 
i 
| 
! 
í 
i 
p 
nych częświach między aiorów projektów, 4 
| 
H 
s 


„KURJER ZACHOTNI"”. — niedziela 13 rutego 1927 roku. 


Nakładem Bibljoteki Dzieł Wyborowych, | 
Wamzawa — Sier cza 12, wkazalo się: 
Gustaw Olechowski — „Żołnierz Pański”, | 


powieść, Oprawne — str. 264. Cena w pre- 
numeracie 2.78 zl. poza prenumerata -4.49 
zlotych. 


i 


PORT GDYNIA. 


Maiżeństwo z sohowtórem. 


JAK PIĘKNA EDYTA PADŁA OFIARĄ 
Z 


W lecie ubiegiego rcku poznaia w Ab- 
luzji panną Edyta N., córką bogatego 
wiaściciela dóbr na Węgrzech, pewnego 
młodego eziowieka, który przedstawi się 
jako wiawżeńciel i dyrektor wicikiej fabryki 
w Budapeszcie. Przeletna znajomość za- 
mieniła (się wnet w afekt serdeczny, a w 
parę tygodni potem mnaiemany fabrykant 
poprosii rodziców panny Edyty o jej rę- 
kę, Pan N. byt tak ostrożny, że 

nie odrazu dał swe zezwolenie. 

Oświadczył, że musi najpierw zasięgnąć 
pewnych informacyj w Budapeszcie. Od- 
niósł się też z tem do zauiancj osoby 
i wnet nadeszły z Budapesztu jak najlep- 
sze referencje o fabrykancie F. W kilka 
dni później. oubył się ślub. Szezęśkwy mal- 
żonek bogatej jedynaczki, otrzymawszy 
od hojnego papy 

zaliczkę w sumie 300.000 miljonów 
koron węgierskich, wybrai się z młodą 
żonką w podróż poślubną do Paryża i Ni- 
cei. 

Przed kilkoma tygodniami młoda para 
wrócilą z podróży z Włoch. Na dworcu w 
Budapeszeie oświadczył muiemany fabry- 
kant swojej żonie, że telefonicznie porozu- 
mie s:¢ jeszcze z zarzulem swojej fabryki. 
Miek bowiem ruszyć 

w dalszą podróż do Wiednia, 
aby się tam spotkać z rodzicami Edyty. 
Po tej telefonicznej rozmowie usłyszała 
znów Edyta, że mąż musi na pół godziny 
udać się do fabryki, a do nadejścia wie- 
deńskiego ekspreszu jest dość czasu. Do 
tej pory wróci. Zajechało auto. 

Małżonek odjechał, zostawiwszy żonę 


| w sali restauracyjnej na dwoncu. Pani E- 


dyta czekał powrotu męża. Mijały godzi- 
ny. a On nie wracał. Zdecydowała się 
wziąć auto i udać się do fabryki. W kan- 
cehurji dyrektorskiej zastala swego męża. 
siedział fazy biurku. Był zdziwiony, gdy 
do niego przemówiła, jak do swego mal- 
żonka: 

— Nie rozum:em pani. To omyłka — 
rzek. — To wszystko, co m: pani opo- 
witda o podróży poślubnej, jest dla mnie | 
niezrozumiałe. Nie jestem wcale żonaty. 
Widzę panią po raz pierwszy. 

Pani Edyta oniemiata. 

Mężczyzna, który tak mówii, podowny 


i REUMATYZM 
| ŁAMANIA BOLEGŁOWY ;ZĘBÓW 


I NAGRODZONY 
MEDALAMI 


Lwów, 


ZZ DONADYCIA. WSZĘDZIE * 
WYTWÓRNIA: GLóNY SKŁAD wZSYŁKOWY E 


APTEKA MIKOLAŚCHA | 


£72 


oraz nabiał 


PRAWDZIWYM FABRYKANTEM, KTOREGO NOSIŁA NAZWISKO. 
SEKWENCJA. — PROKURATORJA SCIGA WINOWAJCĘ. 


SPOTKANIE 
— KON- 


HOCHSTAPLERA. 


był, jak dwie krople wody do jej męża, 
choć głos jego wydawal się być Innym. 

Zrozpaczona wybiegla z kancelarji, Ca- 
łe popoiudnie 

błąkaia się po ulicach Budapesztu. 

Wieczorem wynajęła pokój w jednym 
z drugorzędnych hoteli i zatelegrafowała 
do rodziców. 

Nazajutrz nad wieczorem przyjechał oj- 
ciec. Zastał ją obiożnie chorą. Mnsiano ją 
przewieźć do sanatorjum. 

Pan N. odszukał fabrykanta F. 

— Nie znam pana — oświadczył teute. 

Stary pan zaluł się lzami. 

— Niechże pan przynajmniej odwiedzi 
chorą i uspokoi ją — zaczął biagać. 

Dyrektor fabryki zgodził się na to, pod- 
kreskił jednak, że 

stary pan się myli, 
bo on nie byi tego lata w Abbazji i ślub 
z jego córką nie bral, 

Z dalszej atoli rozmowy wyjaśniło się, 
że dyrektor fabryki ma stryjecznego bra- 
ta, który jest do niego bajecznie podobny. 
Ten kuzyn był przedtem w fahryec, lecz 
z powodu rozmaitych malwersacyj musiał 
go oddalić. Od tego czasu popeimić mial 
niejedno oszustwo. Dyrektor fabryki 
pokazał panu N. fotografię tego kuzyna. 

Teraz stary pan poznał omyłkę. Ale po- 
dobieństwo było istotnie frupujące. 

Z litości nad oszukaną zdecydował się 
dyrektor fabryki odegrać rolę swego ku- 
zyna u łoża chorej pani Edyty. 

Chora uspokoiła się. 

Minął tydzień, Dyrektor fabryki codzien 
nie odwiedzał panią Edytę w sanatorjum 
i rozmawiał z nia tak, jakby byi jej mę- 
żem. Rola ta podobala mu się widocznie, 
bo oświadczył pewnego dnia panu N., że 

gotów ponieść konsekwercje i poślubić 
panią Edytę. 

Musial się o tem wszystkiem dowiedzieć 
miły kuzynek, bo najbliższą pocztą nad- 
szedl od niego list, w którym za zgodę do 
rozwodu żąda 400 miljonów i grozi skan- 
dalem towarzyskim. 

Dyrektor oddał ten list pokicji i sprawa 
tą zajęja się już prokuratorja w Buda- 
peszcie, która obecnie ściga listami goń- 
czem! pomysiowego hochstaplera. 


art 1030 P. C. 


mieszkaniu, 


skiego. 
Spis rzeczy i 


i wędliny. minsa licytacji. 
273 


ich szacunek przejrzeć można w 1»'1 . 


Nr. ła. 


Rzeczy ciekawe, 
„ADRESAT JESZCZE NIE OŻYŁ:, 


Pized sgiem powiatowym w Leopoldstad 
mial się odbyć w tych dniach proces cywil- 
ny. Sad poslał oskisżonemu wezwanie, które 
jelnak poczia zwrócia z dopiskiem: „„Adre- 
sai zmari. Kiedy o tem zawiadomicno po- 
wola cyw'neco. ten oświadczył, iż anaota- 
cja urzedu poszowcgc nie zgadza się z rze 
czywisiością. lyi oskarżony był poprzed: 
niego dnia w ka i. Wobec tego oskarżo 
nemu posano nowe wezwanie, ale i to przy 
szło z powioiem. Tym razem urząd poczto 
wy dopiuał: „Adresat jeszcze nie ożył”. 
chcąc widocznie w ten sposób przypomnieć 
sąlowi, iż sądny dzień jeszcze nie nasze. 


KALOSZE DLA KONI. 


Pewna poważna firma franenska zwróciła 
się do niek:órych magistratów w Polsce z 
projekiom dostarczenia trameportu  gumó- 
wych kuioszy dla koni, któreby zastąpiły ni- 
szezące bruki najdroższe hacele. Kalosze te 
są spreparowane z swecjalnej mcenej gumy 
i chronią konie od upadku i poślizgnięć w 
na'większą słoię i podczas przymrozków 
Koszt kaloszy jest nieznaczny i wydatek ta 
ki nie obciąży zbytnio dorożkarzy. Ale zy- 
kają na tem bruki, niemiłosiernie dziura: 
wione hacciami. Należy zaznaczyć, że wiele 
miast zaclwdnich wprowadziło tego rodzaju 
kalosze dla koni, szczególnie m*asta półno- 
cne, gdzie zimą ślizgawice trwają dłuższe 
miesiace. 


DZIENNIKARZ UKARANY. 


Na szezegóing karę skazał sąd w m. Pue 
blo, w stume Cororavlo, pewnego dziennika- 
rza, powiągoiciego do oTpowiedzialności za 
zbyt szybka jazde samochodem. Oto, zamiast 
grzywny lub aresztu, dziennikarz otrzymał 
od sędziego nakaz napieama artykułn o nie- 
beznieczeńtswie zbyt szybkiej jazdy samo- 
chodem i przedstawienia go dnia następnego 
sądowi. Dzumnikarz spełnił to żylanie, ale 
eyl uznał ton artykułu za zbyt łamodmy i 
rozkazał nieszczęśiiwemu publicyscio ertr- 
kul przerobić, porównywując w nim zhyt 
szynką jazdę samochedem z takiemi prze- 
stępstwami. jak włamanie, rabungk uliczne 
lub przemytnietwo alkoholu. 


JAJKO WAŻĄCE 145 GRAMÓW. 


Właściciel ziemski z pod Paryża ofiarował 
akademji rolniczej jajko. ważące mi mniej 


4 


ni więcej tylko 145 gramów. Fenomenalny 


ten okaz pochodzi od kury z jego własne: 
hodowli. Jajko zostało umieszczone w mu- 
zoum akademji, gdzie bardza chętnie przy- 
gladaja ég mu liczne studentki i studenci. 


PAOR ZYEJA MOZAYCZAJYĄ! 


Lus Two: zależy 
nie tylko od Twoicn 
zdolncści i czynów, 
lecz 1cdludzi z któ 
yni się łączysz! 
Swiatowe! sławypsy- 
cho-grafvlvg Szyller- 
Szkolnik, redaktor 
pisma „Swit“, opow e 
Ci kim iesteś, kim być ; 
możesz? Nadeślij cnarakter pisma 
swój, lub zainteresowanej osoby, za- 
komunikaj mię, ros, miesiac urudze- 
mia. kawaler, zonaty, wdowiec, ilość 
osob najbliższej rodziny Ot: zymasz 
szczegółuwą analizę charaktera, okre= 
słemie zalet, wad, zdolności, prze:na= 
czen'e. jak również hurustop Słynaę= 
go medjum Melle Ev xuy, Wszyst- 
«im czytelnikom „kurjera Zachodnie- 
go—iskry* analizę wysyła się bo o- 
trzymaniu tylko 4 złotych (zamiast 
zł. 5). Na przesyłkę załączyć znacz- 
ki pocztowe. Osobiscie przyjmuję ud 
12—7. Protukory, odezwy, podzięko- 
waDia najwybitniejszyca vsóń stolicy. 


kaasa, Psytie-óraldng Szgrar-SCHONK, 
Piękna 25 m. 12. 


P, S. Niniejsze ogłoszenie wy- 
ciąć i załączyć do listu, 857 
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Nowootworzona!!! 


dawiarnia „Jairen 


Sosnowiec, Piłsudskiego 16 
POLECA: 

Najlepsze ciastka, pieczywo, 
cukry i czekolady pierwszo- 
rzędnych firm krajowych, 


Obwieszczenie. 


Komornik przy Sądzie Okrggowyn w Sosnowcu rewiru 
Dąbrowskiego Stefan Kotarski, zamieszkały w Dąbrowie Gór- 
niczej przy ul. Stacyjnej Ne. 10, dom Ciesiniskiej, na zasadzie 
obwieszcza, iż w dniu 21 
godz. 10 rano w Dąbrowie przy ul. Miejskiej pod Nr. 28 w 
e należącem do Stanisława ı Marji małż. Baziot 
to jest w miejscu przechowania przedmiotów odbędzie się 
sprzedaż przez publiczną licytację w I terminie ruchomości 
oszacowanych na 1950 zł, a należących do tychże małżonków, 
składających się z mebli conowych na rzecz Stefana Domań' 


lutego 1927 r. O 


Komornik Sądowy St. Kotarski, 


b 
j 


Nasz wielki 


p 


r" 


UWAGA!!! UWAGA 


| Urzędnicy (czki) Państwowi oraz poważnych prywat- 
| nych instytucji mogą otrzymać po cenach najianszych 


na raty wekslowe S 


|| następujące: Suknie orepdeszynowe, balowe oraz inne najnow- 

f uzych fasonów. Bluzki crepdeszynowe, sukienne, opaluwe, jedwa- 

bne i inne. Żakiety wełniane, kamizelki, swetry damskie, męskie 

1 dziecinne. Bieliznę damską i męską, [Torebki skórzane, Panczo- 

chy, skarpetki i rękawiczki i różne inne rzeczy Wwunodzące w za- 
kres konfekcji i galanterji. 


Wszystko to poleca Sz. Oksenhendler 


zuana firma 


|| w SOSNOWCU ul Modrzejowska 14 sklep frontowy | 
Cram n a] 


BE BUENA EN 
Obwieszczenie. 


Komornik przy Sądzie Okręgowym w Sosnowcu rewiru 
rowskiego. zam. w Dąbrowie Góraiczej, Stełaa Kotarski na 
| sadzie art 1146 i 1147 u. p. c obwieszcza, iż w dniu :8 go 
| Wietnia 1927 roku o go 'zinie 10 rano, w sali Sądu Okręgowego 
| * Sosnowcu odbędzie się sprzedaż z licytacji publicznej od 
| iżonego szacunku, w drodze egzekucji, na pokrycie f my 
| aThonet Mundus’ i inn, domu mieszkalnego, murowanego za 
| y Talącego dziewięć ubikacyj mieszkalaych, oraz przyoudówek 
© dobrym stanie na placu, dzierżawionym z 24 to letn'ą dzierża- 
z prawem przedłużen'a takowej a położonego tuż przy stacji 
jowe) „Kazimierz” gm, O'kusko Siewierskie , będący w'asno- 
p. Wojciecha Rudz ńskiego Do licytacji oCeniony na sumę 
pw zł, a obecnie miżej tego szacunku może być sprzedany | 
| (SRcy wziąć udział w licytacji winni złożyć do rąk prowadzą: 
| a poedeż komornika lub Kasy Skarbowej, jako wadjum 300 


ge 


| Opis i wszelkie dokumenty, dotyczące wyżej powołanej 
Drawy przeglądać można w cyw lnej Kancelarji Sądu O«reęgo- 
O w Susnowcu, w godzinach urzędowych. 


Komornik Sądowy ST. KOTARSKI, 


"+ 


Ubwieszczenie, 


Komornik Sądu Okręgowego w Sosnowcu rewiru Lą- 
skiego Stetan Kotarski, zam.eszkały w Dąbrowie Górni- 
przy ul Sracyjnej nr. 10, dom Ciesielskiej, na zasadzie 
: 1030 P.C, obwieszcza 1ż w dniu 21 lutego 1927 r. o godz. 
ano w Dąbrowie przy ul. S enkiewicza 3 w składzie nalezą- 
4 do firmy „L. Bartnik i K, Jaskólski" to jest w miejscu 
Fie tčhowania przedmiotów odbędzie się «przedaż przez pu- 
651 R licytację w Il terminie ruchomości oszacowanych na 
ty zł a należących do tejże firmy, składających się z ża- 
NEK firmy „Lluogsram* na rzetz trmy „Enbor“ w Dąbrowie. 
Spis rzeczy i ich szacupek przejrzeć można w dniu i 
Scu licytacja, 


j bow 
Ste 


10 


iej 
Ę Komornik Sądowy St. Kotarski, 


BIAŁY TYDZIEN F 


rozpoczyna się 14 lutego 1927 r. 


WYROBY FABRYKI 


CYR A RD „6 


S. A. 


urządza 


pee r e = 
JE „ |.| SEEES. 
Eje p HYGIENA” VE gie zle iyimi 
JE Pierwszorzędna Pralna Belizny | lub dwuch. pomoca ków 
jj A: Macugowa |; || msu yuratt, | 
JE | Sosnow'ec Piłsudskiego 30, tel. 710 |E | jazzem ai 
umman a | DDIR KAAREG, ati, | 


3 maja 40, iet. 9-54 2 
GA 


"SKLEP FROATOWY 


T:I 5-46. 


1anio do odstąpienia zaraz 
wraż Z [mieSźkaniem w do- 
brym Lunkcie handlowym. 


Wiadom:ść w Księgarni „Pi lonja* 
zosnowiec. l'el. 536 
433 


MYDŁA TUALETOWE 


i do pransa, cseucję ocCtową 

burtowo sprzedaje 932-2 

Skład fioryczny [-wa _ uła” 
Sosnowiec, ni. Kościelna, 
Ceny mydł: do prania zniżone 


Wypozye alnia asiążek 
aalwykwiutniejsza w Zagięoiu 
tylko w Ksiągarni „Pol onja*, 
lel, 536.  Sosaowiec Tel. 5-35 
Tamże "rzyjmuj3 się do oprawy 


ksążki pu cenach b. niskich, 


931 


Panienkę lat 16—18 


inteligentną, euergiczną, SzyD- 
ko orjentującą się w chara 
kterze praktykantki, przyjmie 
zaraz księgarnia „Polonja“, 930 


Wódki i likiery 
pierwszorzędnych iirm 
wina krajowe i zagraniczne 
najtaniej u E. ZIELENCA 


Sosnowiec, Modrzejowska 30, 
Tel. 6-20 929 Tel. 6 20. 


I 5 Mandoliny N. 5 


Pila waŁODŁĘdLNEJ tiny vy iva 
kiej wysyła za zaliczką od- 
wrotnie księgarnia „Polonja“ 
"Tel. 3-36, Sosnowiec. Tei. 5-36. 
929 o 


11. 


Towarzystwo Zakładów Żyrardowskich 


LUDWIK FINKELSZTEIN 


Sosnowiec, Modrze owska 17. 


Telef. 2-73, 


Walne Zgromadzenie 


Członków Banku Zagłębia w Sosnowcu 
Spółdzielnia z ogr. odp. 


dawniej Tow. Pożyczkowo Oszczędnościowe w Sosnowcu) 
'dbędzie sę w niedzielę dnia 27 lutego 1927 r. o g. 2-ej po 
ołudniu w lokalu własnym w Sosnowcu ul. Małachowskiego 9 


Porządek obrad: 
j Zagajenie i wybór przewodniczącego; 
O czytanie orotokułów z ostatkich dwuch zebrań z dnie 
283i 59 296 r. 
>prawoz'iauie z działalności Zarządu i Rady Nadzor- 
czej za 1926 r. . 
Zatwierdzenie bilansu i rku zysków i strat za 1926 r. 
Podzłał czystego zysku za 1926 r. 
Wybór 2ech członków Rady : l-go członka Zarządu na 
miejsce ustępujących (w myśl $$ 13 i 19 statutu) 
7, Zatwierdzenie budżetu na ro« 1927 r. 
8) Waoski Władz Towarzystwa; 
9) Wolne wnioski, 


W razie braku kompletu odbędzie się Waloe Zgroma 
dzenie w drugim terminie w tym samym dniu i miejscu o 
;odz. 3 po połudmu z tym samym porządkiem obrad. 


Zarząd Banku Zagłębia 


Spółdz. z ogr. odp. 


3 
41 
3) 


6) 


919-3 


nan SĄ 


Nowootworzony Zakład JAN DUDA 


Galantervino-introllqatorski 
i Sosnowiec, ul. Dęblińska Nr. 5, Telefon 7-13 


Przyjmuje do oprawy książk: wazelkiego rodzaju od najprost- 
szych da najozdobniejszych  Wykonywa: księgi biurowe, buchal- 
teryjne, kopiałę, segreg tory, kajety dla szkól kroju 1 t p. Na- 
ułejanie 1 lakierowanie planów map i rycin Passepartout do 
portretów i fotografj, oraz wszelkie roboty galanteryjne, wcha- 
dzące w zakres introligatorstwa p 

Na życzenia wyrażone telefun'cznie lub piśmienie wysyła 
się prz:dstaw'ciela, jak również wykonywa roboty na miejscu w 
fabrykach i biurach 93 


Staranne i punktualne wykonanie ~ Ceny możliwie niskie. 


u 
e a 


Co powinno byé w każdym domu? 


— Mydło „Terpinol“. — 


Dlaczego? Ulaiego, że Mydio LERPINOL wyróżnia się ze wazyst- 
kich dotychczas znanych mydeł tak krajowych jak i zagranicznych 
swoją jakością i taniością, Mydło „TERPINOL” skraca czas i pracę 
prania, Mydłu „Terpinol* pierze pięknie bieliznę, materjały wełnia- 
ne i jedwabne, rozpuszcza wszelkie uuste i olejne plamy, a przy- 
tem wszystkiem nie niszczy. Mydło „TERPINOLŁ* jest jedyaem do 
kąpieli i mycia głowy, przyczem włos staje się miękim. A więc Pa- 
nie Gospodynie żądajcie we wszystkich sklepach i składach aptecz- 


nych Mydła „l'erpinol* 915 

Krajowa Wytwórnia TER JIN JL" Sosnowiec, ul. Prosta 14 

Mydła Ujoskunalunego „l DI (róg Wiejskiej) tel 1U 51, 
Á= 


W. GRAJCAR, Sosnówiec 


Modrzejowska 15 — — Teieton nr 6-26 
Poleca w wielkim wyborze: 
Okrycia damskie oraz 
Towary man fa turowe, 
Firan<i kapy, gobeliny, aksam ty, 
Jedwabie, weiny, plusze i płótna. 
Specjalny wybór materjałów męstich: 
mowe., smożingowe Spudniowe, 
uabardiny uficerskie i na palta. 


Sprzedaż za gotówkę i NA RATY na bardzo dogcdnych warunkach, 


kamgarny, ubra- 
941 


kekiama Jest aźwignią nandin. 


O a ŚĆ Ciba 


„KURJER ZACHODNI”. — niedziela 13 lutego 1927_ roku. 


Tylko od 15 do 22 b. m 


Biały Tydzień“ 
Dzięki vzyskaniu od Zakł. Zyrardowskich, Zjednoczonych 
Zakł. Scheiblera 1 Grohmara 
tabryk, wyjątkowych warunków nabycia, chcę dać moż- 


ność Sz. Klijenteli zaopatrzenia się ; 
„gatunki białych płócien, po cenach najniższych. 


Sosnawiec ul. 3 go Maja 19 


na wprost dworca. 
026 b 


FOR 


| MOTOCYKLE: „HARLEY — DAVIDSON“ 


dostarcza na spłaty „AUTOSERVICE“ 5-ka z ogr. por 


Katowice, ul. Damrota 


i innych pierwszorzędnych 


tanio w najlepsze 


MĄAGAŻYN BŁAWATNY 


B. GARLIŃSKI 


Autobusy, 

Samochody osohowe, 
Samochody GIĘŻAPOWE, 
Sikawki poZaraicZ. 


Nr. 2. Telefon Nr. 292 


Powiatowa Kasa thorych w SOSROWCN 


3 ko 


Licytacja odbętzie się w dniu 15 lutego 
godz. ll-ej rano na placu przy ul. Kołłątaja 17. 


= E 
Zakład Stolarski 


Józeta Kudelskieqo 
Sosnowiec, ul. Czysta 3. 
Przyjmuje wszęłkie roboty w za- 
kres atolarstwa wchodzące, oraz 
odświeżanie mebli i pakowanie, 
CENY KONKURENCYJNE 835-4 


Hajtańsze źródła! Kajwiększy wybór! 


RADJO APARATY. Części skladno- 

we najnowszej konstrukcji. Lam- 

Jy katodowe” Sluchawki od 13 zł. 

606 l, sztuka, 

Składy materjałów elektrctechn cz- 
rych 


| GOLDFELv. Będzin, Kol- 
łątaja 39. Tel. Nr. 4. 


KINO-TEATR 


„i 


Od poniedziałku 7 do niedzieli 13-go lutego 


„Gzy powinniśmy milczeć“ 
V e i d t Trzyma widz 


| Kino eme 
| Sfinks 


W roli 
glòwnej 


v. 5.0.P. 
Winiak Módicinal 


erotyczny 
dramat w 12 akt 


Conrad 


TKONJAKI 


bilerszowy — Rós. Spóciale 
— Winiaki mieszane ją 


ZAKŁADY PRZEMYSŁOWE WINKELHAUSEN, TÓW. AKC. STAROGARD - PO 


sprzeda przez łicytacje 


nie i { źrebię. 


194/ r o 
900 


STI EA DE ATC. 
| Drobne ogłoszenia. | 
s: ASRI POET VEREER SKORO 
a AARÓYA i 
- AOE EEEE > 


Ð sprzedania stół rozsuwany dg- 
bowy solidnej roboty. Sosny- 
wiec, Czysia 3, Kudelski. NEG 


Sprzedam kasę ognioirwałą w do- 
| brym stanie. Wiadomość „Kurier 
r Zachodni” w Będzinie. / 856 
Sprzedam dom murowany w dobrym 
stanie, słoneczne dwa pokoje i 
kuchnia zaraz wolne, ewentualnie 
wynaimę na łat 3. Zawiercie, ul. Cie- 
7 A Bra, 


mn: 8:6 


i EE uu sZ2yklia U4DELIKUWA ŁA 
ceug przystępną du sprzedania. 
Wiaaumość u właściciela w Suze 
mieszycach przy ul. Szosowej Nr 29, 
pod sławikowem £46-3 


reżyserji 


Henryka Szaro 


p t. 


zg 


którym siusznie chlubić się 
może kinematografja polska, 


a w napięciu od począt- 
ku do końca 


łóżka z widokami okazyjnie do 
sprzedania. Kacała, Sosnowiec, 
Będzińska tTa. 872 


FRo sprzedania różne mebie, ele- 
i ganckie urządzenia kuchenne za 
gotówkę i na raty Sosnowiec, War- 
Szawska 22, M. Borzvkowki 879 


skle Jo sprzedania Z urządzeniem, 
w Halach „Rozwoju” w Sosnow- 
cu ul. Kościelna wiad. w „Kurjerze 
Zachod.”, Sosnowiec. 793 
S*ep spożywczy pokój i kuchnla z 
meblami W iadomeść Sosnowiec, 
575 


Lazar. Sosnowiec, Piłsudskiego 14 
Tel. 4-14. 913 


DV: place wisKSŁE 1 mniejsze 
mam do sprzedania. Ceny przy- 
siępue Flac 2 morgowy nadający się 
na fabrykę lub pod budo- 
wię. kanalizowany sprzedam. Oferty 
piśmienne poa „Dam i place* du A:m 
K Z. Sosnowiec, 912 
M szynę peńczcszniczą sprzedam. 
Sosnowiec, Aeja 19 m. l. od 
godziny 15 do 16. 917 
Sprzedani lub wydzierżawię auto Cię: 
żarowe marki „Praga* 5-ciu to- 
nowe. Wiadumośc: „Kurjer Zachodmi* 
SOSDUWiIŁC, b 924 
Ser du sprzedania Graz pokój z 
kuchnią. wiadom.Śc „Kur, Lacho- 
uni* Uąbruwa, AC; 9.7 4 
arcz» tavio sprzedam maszynę 
bępenkuwą du szyś'a i haftu i 
krawieczą, Zusnowicc, ielecsa 27 
Pelsik. 928 


p wać 
PE Łaurzewione drzewami OWU 

cowemi i krzewami przy ulicy 
do sprzeuania zaraz. 


Dąbrowskiej 
Kaspizyk, Dąbrowa, 
uło 


Wiadomośc |. 
Wiejska 26, 


EETA E SO ED 


k Posady i prace. $ 
AFL NE S ESNS | 
Reiroowpny gajowy, z  dubrem 
świadectwami i dlugoletaią pra- 
kiyka puszukuje posady 01 kwietnia. 
Zgłoszenia „Kurjer Zachodni“, Za- 
w iercie 804 
Baraz z hilkuleln'ą przktyką obej - 
mie roboty w zak:adach pizemy=. 
słuwych Warunki wediug umowy= 
Zgłoszenia: „Kurjer Zachca.*, Sosno 
wiec, pod Blacha z. 899 
potrzebna zdulna prasowaczka za* 
raz du pralai „Hygiena“ A Ma- 


cugowej. Piisudskiegu nr 30, w 50- 
s9GWwcu 733-3 
otrzebni są czeladnicy  szewscy. 


Sosnowiec, Modrzejowska 22, 
wa rszlat SzeWSKi. 870 


poore uczeń du Zakładu intru- 
ligatorskiegu |ana Dudy Sosgo- 
wiec, ul Dęplińska nr. 5. 923 _ 
RUWnwany sklepowy (a) potrzebny 

do Kooperatywy  bezwłocznie 
Oferty z re'erencjami wysokością ka- 
ucji skladac „Kurjer Żachodm sub 

54 dy) 918 


Lokale. 


amoatne małż:ństwo poszukuje od 
zaraz mieszkania za uplacone z 
góry komorne. Oferty pod Saduw- 
Ski „Kurjer Zachodni", Sosnowiec 
i 878-3 
Dokó| umedlowauy dla 2 panów da 
a wynajęcia. Sosnowiec, ul. Kamene. 
na Nr. 6 stroż wskaże. s92 
uko] umeuluwany uu wynajęcia 
Wiadomość: Sosnowiec, Marjacka 
8 parter. 925 
Po do wy:ajgcia uimeDlowany, 
Sosnowiec, Piłsu:skiego 64 m. 10 
934 


R MatrymG nialne. i 


g 
e OAN IIn 
OZENEK 

„Tygodnik Polski“ w Harbinie 
(Chiny) donosi: 

Holak-Katulik, żyjący w calekiej 
kolonji, z zawudu rzemieśla:k dość 
zamożny, lat 28, poszukuje za żonę 
pannę miodszą od niegu, pracuwilą 
najlepiej sierwię, Polkę=ióatoliczkę Re- 
dakcja ma u Nm lak najlepsze refe- 
rencje Wrazie gdyby ma!żeńsiwu nie 
QuSzłu du saulku. tu panna może p0- 
wrocic do Halosua i w tym celu zło» 
żyi dv tamtejszej Misji odpowiednią 
kaucję która wystarczy pannie na dros 
gę powrutuą Zgłoszenia przysyłać 
tylko pocztą, pou aurestnl: 

HAKBIN (Chiny) 

Chinese Post i. 6U. 


„M. Ra” 03% 


FORCE wyucza darmo listownie 

Redakcja ctenuersta rolskiego, 
Warszawa. Szczyyla 12. 112 

pPzymeje uczennice do nauki haflu 

biaiego, kolcrowegu Mereżki, o- 

raz wszelkich rubótek ręcznycii, Šv- 

snuwiec-Pogoń, kiorjańska 10 m, Z. 
s69 


Różne. 


Kes dzienne i wieczorowe kroju, 

szycia, krawieczyzuy, hafiu Nu- 

wakowskiej, Sosnuwiec, Koliątaji 11. 
9u2 


(GEE Szkoła kroju i szycia przyj 
muje panie do nauki* po cenach 
ptzystępnych Po ukończeniu kursu 
wydaje świadectwa. otypulkuwska, 
Sosnowiec, Teatralaa nr 5 501 


KOSZA Szyje u senie UuDrze, 
prędko i tanlo. Sosnuwiec, ul 
Konrada 7 m 7. 611 


ET W zk? EF TEPEPUT EE ZTERETEĄ WZT T" 
POLSKI FILM Od poniedziałku, 7-go lutego 1927 roku i dni następne. 


CZerwony Blazen 


Dramat w 10 cz. 
według powieści 


Alexsandra Błażejowskiego 


Wykoranie stoi na bardzo wysokim poziomie dzięki wspaniałym 


kreacjom: 
ii 


(Truciciele 
ludzkości). 


Nad program, 
wesola kom. w 2 aktach 


systa się krę 


WEEK olcik - 2n-ai NA NIK NO WAW KE 


HELENY MAKOWSKIEJ, > 


RZE. 


GENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO: FA. H. PODKOMORSKI & S-KA, WARSZAWA, NOWY SWIAT, 2. 


CENY PRENUMERATY: | 


Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu | 
łub z przesyłką pocztową a | 


3 Zł. 50 gr. | 


Prenumerata zagraniczna 


Cena egzemplarza 20 groszy. 


miesięcznie 5 Zł. 


Piłsudskiego Nr. 4. Telef. Nr. 64. 


CENY OGŁOSZEŃ: 


Przed tekstam (Piarwsza strona) za wiersz mm l-łamowy skład 4-szpalicwy 50 gr. 
W takścia a . . - 5 


TA D AAAA E i E S 
Kskrolegi w takécia, 2a wlarsz mm. f-łam układ $-32p31t0wy (da 58 wierszy) 15 gr. 
. WADA EWC . (da d0 „ J25, 
. W.AROMEŻ . (606100 „ )E0, 
a skisyza WB « a {panad 100 w) 35. 


Każda nawa podwyżka obowiązuje już wszystkie przyjete oc'oszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 


- =. REDAKCJA: zy = 
Sosnowiec: ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Teief. Nr. 73. Katowice: 
Filje i agentury własne: Będzin, Małachowskiego 7. — Dąbrowa, Sobieskiego 8, telet. 1-25. — Zawiercie, 3-10 Ma; 


Redaktor: TADEUSZ OPIOŁA, 


W roli giownej LYA DE rUŁTL 


21, 22, 23 i 24 lut.go „IRĘDOWANA”: 
| mp © T Soma rr ZZAWOOROY 


u WÓDKI - LIKIERY 


Stołowa — 
Banan — Morelówka á 
Grand Cardina! — Cordial Módoc 


Drobne ogłoszenia do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz,powyżej 20 wyra- — 
zów 15 gr. za wyraz. Najmnies ! zł. Matrymonialne 15 gr. za wyraź: 
Ogłoszenia ozdobne i tłustym drukiem podwójnie. 

Zagraniczne 100 proc. droższe. d 

W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 proc. drozart- 

Za terniinowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń: 
administracja nie odpowiada, 


sxem > 


oz" 
stetycznie, solidnie, tanlo oprawie 


książki „Wygoda“, Sosnowiec 
Ramy. arystyczne rzeźbione szkatuł- 
ki zakopiańskie at 943 
parie chcące mieć modną wysmu- 

kłą figurę niech zajdą da „Rozalji”. 
Sosnowiec, Dzblińska 11. Tamże a: 
Sv lecznicze i biustonosze. 916 


porre z fotozrafji w uębowych lub 
złoconych rarnach dla wszystk ich na 
raiy po IO groszy uzieadie, 3 zł. mie- 
sięcznie Wysoaywuje aakiad partre- 
towy Lazara, Jognowiec, Bad 


go 14. 


f Zgubione dokumenty. 


Wojciech Rudziński zgubił paszport 
W | karcę na broń krótko palna. 
wydeną przez Siar, Będzińskie, Ła- 
skawy znalazca zwróci do gminy 
strzemieszyce. 884 
Dyk Jacenty zgubili portfel wrat 

z książeczkę wojskowa, wydaną 
przez PnU Susnow ec, oraz wyciąg 
z ksiąz ludności, wydany przez gmi 
nę Wojkowice Kościelne. 897 


0": Stanislaw zgubit zaświadcze 
nie wojskuwe, wydane przez 
miegistrat sosnow ecki. 903-3 | 


| 
l leńuiańndiec „zuśtdńuwu, SATAJŁIJUU 
$ toreokę ręczuą z dowodem 050-7 
i bistym, wędanym przez Starostwo 
| Będzińskie. R. _ -7 a i 
ge Antoni zgubił książkę Kasy 
Churych, wydaną przez kopalaię 
„Fiori”. gi 
udia Adult zgubit książkę Ka 
chorych, wydaną przez kop. „Sa 
turn”. A i pd p. 
BE lan zgubił książkę Kasy. 
chorych, wydaną przes kopalni 
„Moriimer*. 6Ui 
Spiziełski Juljan zgubił nie KŻ 
sy Cnorych, wydaną przez kop 
me tas TA 
> 
Wandy Smosars:iei Stefana Hny- 
dziaskieg0, „no erta boelke, Leszka 
Uuwron 1 in. 
Bilety ulgowe za kuponami nie 
ważne. 


Od poniedziałku 21 lutego i dni 
następne najpotężniejsze arcydzie- 
ło genjalnego twórcy „Dziesięcior- 
ga przykazań* mistrza 

Cecila B. de Mille'a pt. gs 


z nad Wołgi". 


„MANOU LESCAUT“ | 


“LODZ GAIDAROW 


Starka — Żytniówka 


ZAŁ. 1846 


j wl. Gliwicka Nr. 3: 


